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Przędzalnia „Przyjaźń” 
służy Polsce i NRD

KA TO W IC E . Jak ju ż  in fo rm o w a liśm y  w czora j w  Zaw ie rc iu  
odbyło się o fic ja lne  przekazanie do eksp loatac ji przędzaln i ba­
w e łn y  „P rzy ja źń ”  wzniesionej w sp ó lnym i s iłam i Po lski i  NRD 
i  stanow iącej wspólną własność obu k ra jó w . Przedsiębiorstwo bę 
dzie rów nież wspóln ie zarządzane i  na rów nych  prawaeh eks­
ploatowane. W  uroczystości udz ia ł w z ię li prem ierzy rządów PR L 
i  N R D : P io tr Jaroszewicz i  H orst S inderm ann. Obecni b y li go­
spodarze w o j. katow ick iego ze Zdzisław em  G rudniem .

P R Z Ę D Z A L N IA  wybudow ana 
została w  ciągu 33 m iesięcy t j.  
o 22 m iesiące wcześniej n iż  prze 
w id u je  cyk l obow iązujący d la 
tego rodza ju  in w estyc ji. Załoga 
zam ierza w  ciągu zaledwie 9 m ie 
sięcy uzyskać pełną zdolność 
produkcy jną . Oznaczać to  będzie 
półroczne przyspieszenie w  sto­
sunku do obow iązujących n o r­
m atyw ów . „P rzy ja źń ”  produko­
w ać będzie rocznie ponad 12 tys. 
to n  przędzy z  baw ełny radziec­
k ie j.

Sq kłopoty 

z kupieniem biletów

Duże powodzenie 
nowego pociągu 

do Warny
D ZIŚ , 17 BM . o godzinie 

15.25 po raz p ierw szy odje- 
dzie z D w orca G łównego 
pociąg pospieszny do W ar­
ny, inaugu ru jąc  tym  samym 
regu larne (choć sezonowe) 
połączenie naszego miasta 
z południem  Europy. Po­
ciągiem tym  można także 
dojechać do Budapesztu i  
Bukaresztu. 

ZA IN T E R E S O W A N IE  nowym  
połączeniem  je s t bardzo duże. 
Bez p rze rw y do „P o lresu” 
dzwonią i  przychodzą szczeci­
n ianie , p y ta ją  o szczegóły, k u ­
p u ją  b ile ty .

—  R Ó W N IE Ż  i m y  o d c z u w a m y  
o g ro m n e  z a in te re s o w a n ie  m o ż liw o ­
śc ią p o d ró ż y  b e z p o ś re d n io  n a d  M o ­
rz e  C z a rn e  —  p o w ie d z ia ła  n a m  A -  
le k s a n d ra  P e r liń s k a , p rac u jrą ca w  
k a s a c h  „ O rb is u ” . — N ie s te ty , w  
w ię k s z o ś c i w y p a d k ó w  n as za  ro la  
k o ń c z y  sie n a  u d z ie le n iu  in f o r m a ­
c j i  i  o d e s ła n iu  k l ie n t a  n a  d w o rz e c .  
Z e  s z c z e c iń s k im  „ P o lr e s e m ”  w s p ó ł­
p r a c u je  się f a t a ln ie .  P o  d w a  ty g o d ­
n ie  „ w y d z w a n ia m ”  do  n ic h  po  
m ie js c a . B ez  s k u tk u . K l ie n c i  m u ­
szą p rz y c h o d z ić  do  nas po  k i lk a  
r a z y ,  p rz y je ż d ż a ć  n a w e t  z te re n u .

(Dokończenie na s tr. 2)

Depesza H. Jabłońskiego 
do prezydenta Islandii
W A R S ZA W A . Z okaz ji święta 

narodowego R e p u b lik i Is la n d ii 
przypadającego w  d n iu  17 bm. 
przewodniczący Rady Państwa 
H e n ryk  Jabłoński w ystosow ał de 
peszę gra tu lacy jną  do prezyden­
ta  R e p u b lik i K r is t ja n a  E ld jam a.

(PAP)

Nowa sympatia 
księcia Karola?
L O N D Y N  P A P . Z e  s to lic y  W . 

B r y t a n i i  n a p ły w a ją  d o n ie s ie n ia  
w s k a z u ją c e , że n a s tę p c a  t ro n u  tego  
k r a ju ,  k s ią ż ę  K a r o l ,  p rz e ż y w a  k o ­
le jn y  ro m a n s .

T y m  ra z e m  w y b r a n k ą  se rc a  k s ię ­
c ia  m a  b y ć  1 9 -le tn ia  c ó rk a  b a ro n a  
s zk o c k ie g o , la d y  A le x a n d r a  H a y .  
S p e k u la c je  t a k ie  zac zę to  w y s u w a ć ,  
k ie d y  k s ią ż ę  K a r o l  p rz y b y w s z y  na  
p e w n e  p r z y ję c ie  p r z y w it a ł  s ię  z la ­
d y  A le x a n d r ą  w  sposób w y k r a c z a ­
ją c y  p o za - z d a w k o w ą  u p rze jm o ś ć . 
P o n a d to  s p ę d z iła  o n a  p e w ie n  o k re s  
czasu w  z a m k u  B a lm o r a l,  k t ó r y  
je s t  w ła s n o ś c ią  r o d z in y  k r ó le w s k ie j.  
P o g ło s k i o ro m a n s ie  zo s ta ły  s ta -  I 
nowcfzo z d e m e n to w a n e  p rz e z  r o d z i-  i 
n ę  „ w y b r a n k i” ...

P O  Z A P O Z N A N IU  S IĘ  z ty m  n o ­
w o c z e s n y m  z a k ła d e m  w y p o s a żo ­
n y m  w  145 ty s . w rz e c io n , P . J a ro ­
s z e w ic z  i  I I .  S in d e rm a n n  u c ze s tn i­
c z y li w  s p o tk a n iu  % b u d o w la n y m i  
i  z a ło g ą . P r e m ie r  P R L  p o d k re ś li ł  
w ie lk ie  z n a c ze n ie  in w e s ty c ji  i  z ło ­
ż y ł s e rd ec zn e  p o d z ię k o w a n ia  w s z y ­
s tk im , k t ó r z y  p r z y c z y n i l i  się  
w z n ie s ie n ia  w  re k o rd o w y m  te m p ie  
teg o  o b ie k tu . Z a b ie r a ją c  z k o le i  
glos p re m ie r  N R D  z w ró c i!  m . in .  
u w a g ę  n a  f a k t ,  że u ru c h o m ie n ie  
p rz ę d z a ln i je s t  w y ra z e m  k o n s e k ­
w e n tn e g o  r e a liz o w a n ia  za d a ń  p o d ­
ję ty c h  w  w y n ik u  w z a je m n y c h  w i­
z y t  p a r ty jn o -r z ą d o w y c h  P o ls k i i  
N R D  w  o s ta tn ic h  la ta c h .

W  C Z A S IE  S P O T K A N IA  k i l k u ­
d z ie s ię c iu  b u d o w n ic z y c h  i  c z ło n ­
k ó w  za ło g i u d e k o ro w a n y c h  zo sta ło  
o d z n a c z e n ia m i P o ls k i i  N R D .

TEGO samego d n ia  oba j p re ­
m ierzy zazna jom ili się z n a j­
w iększym i in w estyc jam i prze­
m ysłow ym i w  w o j. ka tow ick im . 
P. Jaroszewicz i H. S inderm ann 
zw ie d z ili now o budowane i  już 
uruchom ione o b iek ty  w  Hucie 
„Z aw ie rc ie ” , te reny budow y H u ­
ty  „K a to w ice ”  oraz Fabrykę Sa­
m ochodów M a ło litrażow ych  w  
Tychach, gdzie trw a ją  ostatn ie 
prace związane z przekazaniem 
tego ob iek tu  do eksploatacji. W 
lip cu  br. z  taśm  m ontażowych 
te j fa b ry k i zjadą pierwsze p o l­
skie „M a łe  F ia ty ” .

D Z IŚ  z a k o ń c zo n e  zo s ta n ą  M ię d z y ­
n a ro d o w e  T a r g i T e c h n ic z n e  w  P o ­
z n a n iu . W  c ią g u  10 d n i te j  w ie lk ie j  
im p re z y  h a n d lo w e j nasze c e n tr a le  
i  p rz e d s ię b io rs tw a  h a n d lu  z a g ra ­
n ic zn e g o  z a w a r ły  w ie le  w a ż n y c h  
k o n t r a k t ó w  e k s p o r to w o - im p o r lo -  
w y c h  o ra z  u m ó w  k o o p e ra c y jn y c h  
z a r ó w n o  z k r a :a m i s o c ja lis ty c z n y ­
m i ja k  i  z re n o m o w a n y m i f i r m a m i  
w y s o k o  u p rz e m y s ło w io n y c h  k r a ­
jó w  k a o ita lis ty c z n y c h .

A T E N Y .  P a r la m e n t  G r e c j i  d o k o ­
n a dz iś  w y b o r u  n o w eg o  p re z y d e n ta  
r e p u b l ik i  n a  m ie js c e  obec n eg o , 
s p ra w u ją c e g o  s w ą  fu n k c ję  ty m c z a ­
sow o.

R Z Y M . N a  M o rz u  Ś ró d z ie m n y m  
ro z p o c z y n a ją  się  dz iś  d o ro c zn e  m a ­
n e w r y  m o rs k ie  N A T O  z u d z ia łe m  
50 je d n o s te k  z  W ło c h , T u r c j i ,  W . 
B r y t a n i i ,  U S A , R F N  i H o la n d ii .  
M a n e w r y  o d b y w a  ąc e  się  pod k r y p ­
to n im e m  „ D a w n  p a t ro l 75”  p o tr w a ­
ją  do 29 bm .

W CZO RAJ nad W rocła­
w iem  przeszły gw ałtow ne  
burze. U lice zam ien iły  się w  
potok i. Na k ilk a  godzin spa­
ra liżow an y b y ł ruch tra m ­
w a jo w y  i  kołowy.

Na zdjęciu, u l. Legnicka  
pod wodą. (CAF)
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N r 134 (9536) Rok założenia 1945 Cena 50 gr

Polsku wiła dziś 
prezydenta Francji
O  Pomyślny rozwój stosunków polsko-francuskich
0  Bezpieczeństwo i współpraca -  głównymi tematami rozmów

W A R S ZA W A . Dziś po po łudn iu  przybyw a do naszego k ra ju , 
z o fic ja ln ą  w izytą  na zaproszenie I  sekretarza K C  PZPR, E d­
w arda G ierka, wystosowane w  im ie n iu  najwyższych w ładz PRL, 
prezydent R epub lik i Francuskie j V a le ry  G iscard d 'Estaing z 
małżonką.
W IZ Y T A  W  POLSCE, pierwsza Oczekuje się, iż  w  czasie o - 

ja k ą  składa now y prezydent becnej w iz y ty  prezydenta Repu- 
F ra n c ji w  państw ie socja listycz- b l ik i F rancuskie j g łów nym i te - 
nym , jest w a żk im ' wydarzeniem  m atam i rozm ów będą kw estie  
w  h is to r ii stosunków polsko- związane z ostateczną fazą K o n - 
francuskich , k tó re  w  osta tn im  o - fe re n c ji Bezpieczeństwa i  W spół- 
kresie ro zw ija ją  się bardzo po- pracy w  Europ ie oraz spraw y 
m yślnie. Doniosły w k ła d  w  ich związane z  dalszym  rozszerze- 
ożyw ienie wn iosła w izyta , ja ką  n iem  współpracy gospodarczej,
1 sekretarz K C  PZPR Edward naukow ej i  k u ltu ra ln e j m iędzy
G ierek z łożył w e F ra n c ji w  1972 Polską i Francją, 
roku. P R O G R A M  p ie rw s ze g o  d n ia  w i­

z y t y  p re z y d e n ta  F r a n c j i  p rz e w id u j
Dla portu i „Dolnej Odry”

Gigantyczne
węglarki z „Zastalu”

Z IE L O N A  G Ó R A . W  Z a o d rz a ń -  
s k ic h  Z a k ła d a c h  P rz e m y ś lu  M e ta ­
lo w e g o  „ Z a s ta ł”  w  Z ie lo n e j G ó rz e  
p o w s ta je  p ie rw s z y  p o c ią g  w a h a d ło ­
w y , z ło ż o n y  z  36 n o w eg o  ty p u  
10 0-to no w yc h  w a g o n ó w , d la  t ra n s ­
p o r tu  w ę g la  ze Ś lą s k a  do  p o r tó w  
S zc zec in  — S w n o u jś c ie  o ra z  E le k ­
t r o w n i  „ D o ln a  O d ra ” .

P o c ią g  te n  w y ru s z y  n a  o d rz a ń ­
sk ą  m a g is tra lę  w ę g lo w ą  po d  k o n ie c  
b ie ż . m ie s ią c a . Sześc ioosiow e w a g o ­
n y , c a łk o w ic ie  m e ta lo w e , n ie  b y ły  
eszcze sto so w an e  w  e u ro p e js k im  

k o le jn ic tw ie . Ł a d o w n o ś ć  p o c ią g u  
w y n ie s ie  3 690 to n  w ę g la . S a to  w ę -  
g la r k i  o w y s o k im  sto p n iu  a u to m a ­
t y z a c j i  p ro c e s ó w  w y ła d u n k o w y c h .

s p o tk a n ie  z  I  s e k re ta rz e m  K C  P Z P R  
E d w a rd e m  G ie r k ie m  o ra z  s p o tk a ­
n ie  w  B e lw e d e rz e  z  p rz e w o d n ic z ą ­
c y m  R a d y  P a ń s tw a  H e n r y k ie m  J a ­
b ło ń s k im  i p re m ie re m  P io t re m  J a ­
ro s ze w ic ze m .

G ość z ło ż y  ró w n ie ż  w iz y tę  gospo­
d a rz o m  W a rs z a w y . J e d n y m  z p u n k  
tó w  p ro g ra m u  p ie rw s z e g o  d n ia  w i­
z y t y  b ęd z ie  z ło ż e n ie  p rz e z  V a le re -  
go G is c a rd a  d ’ E s ta in g  w ie ń c a  n a  
p ły c ie  G ro b u  N ie z n a n e g o  Ż o łn ie ­
rz a .

M ia r ą  z a in te re s o w a n ia  w iz y tą  są 
z a ró w n o  lic z n e  k o m e n ta rz e , a r t y ­
k u ły  i  in fo rm a c je  p o św iec o ne  P olsce  
i  n as zym  s to s u n k o m  z F r a n c ją  ja k  
te ż  p r z y ja z d  do W a rs z a w y  po n ad  
100 d z ie n n ik a r z y  r e p r e z e n ta n tó w  
c z o ło w y c h  f ra n c u s k ic h  p is m , ra d ia  
i  T V .

P o  u ro c zy s to ś c i p o w ita ln e j na  
w a rs z a w s k im  lo tn is k u  p re z y d e n t  
u d a  się do s w e j re z y d e n c ji  w  P a ­
ła c u  W ila n o w s k im .

M ie s z k a ń c y  S to lic y  p o w ita ją  sze­
fa  p a ń s tw a  fra n c u s k ie g o  n a  tra s ie  
w io d ą c e j a l .  Ż w i r k i  i  W ig u r y  do  
u l.  W a w e ls k ie j.  O d P o m n ik a  L o tn i­
k a  p re z y d e n t  p rz e je d z ie  T ra s ę  Ł a ­
z ie n k o w s k ą  do  P la c u  n a  R o zd ro żu , 
a n a s tę p n ie  A le ja m i U ja z d o w s k im i,  
u l.  B e lw e d e rs k ą  do  W ila n o w a .

Tylko jeden dzień

Sylwetkę francuskiego męża sta­
nu publikujemy na str. 3.

DZIŚ  o godz. 15.25 Polskie 
Radio i  Te lew iz ja  w  progra­
mach pierwszych transm ito ­
wać będą przebieg uroczy­
stego pow itan ia  w  Warsza­
w ie  Valerego Giscarda d ’E- 
staing. (PAP)

w Szczecinie

@wiazdy 
fe s t iw a lu  

S a n  R e m o  7 5
T Y L K O  25 c z e rw c a  w y s ta n ia  w  

S zc ze c in ie  w  p ro g ra m ie  „ B u o n g io r -  
n o  P o lo g n a ”  g w ia z d y  w ło s k ie g o  
fe s tiw a lu  p io s e n k i S a n  R e m o  75. 
N a  e s tra d z ie  W D S  ( im p re z y  o godz. 
17 i 20) p o d z iw ia ć  b ę d z ie m y  E u g e ­
n ia  A lb e r t i  ( I I I  m ie js c e  w  k o n k u r ­
s ie ), O rn e llę  T eo s ( I I  m ie js c e ), d u e t  
N u o v e  E rb e . o ra z  g ru p ę  w o k a ln o -  
in s tru m e n ta ln ą  K ris s  a n d  S a ra to g a .  
C i sa m i w y k o n a w c y  w y s tą p ią  26 
b m . o godz. 19 30 n a  e s tra d z ie  a m fi ­
te a tr u  w  Ś w in o u jś c iu .

P rz e d s p rz e d a ż  b ile tó w  p ro w a d z i  
S zc ze c iń s k a  E s tra d a .

Ford i Rockefeller
zamierzają kandydować
w wyborach w 1976 r.

W A S Z Y N G T O N  P A P . S e k re ta rz  
p ra s o w y  B ia łe g o  D o m u  R o n a ld  N e s -  
sen o g ło s ił o ś w ia d c ze n ie  p re z y d e n ta  
U S A  G e ra ld a  F o rd a  s tw ie rd z a ją c e ,  
iż  z a m ie rz a  on w ra z  z N e ls o n e m  
R o c k e fe lle re m  k a n d y d o w a ć  n a  s ta ­
n o w is k a  p re z y d e n ta  i  w ic e p re z y ­
d e n ta  w  w y b o r a c h  w  1976 r .

W  c ią g u  n a jb liż s z y c h  m ie s ię c y  
k a n d y d a tu r y  F o rd a  i R o c k e fe lle ra  
zo stan ą  p rz e d s ta w io n e  d e le g a to m  
k o n w e n c j i  p a r t i i  r e p u b lik a ń s k ie j.  
„J e s te m  p rz e k o n a n y  —  p o d k re ś li!  
p re z y d e n t  F o rd  —  że  m y  o b a j b ę ­

d z ie m y  w  s ta n ie  p rz e k o n a ć  d e le g a ­
tó w , że nasze k a n d y d a tu r y  p o w in ­
n y  b y ć  p r z y ję t e ” .

Katastrofa autokaru
L O N D Y N  P A P . W  p o n ie d z ia łe k  

ra n o  w  m ie js c o w o ś c i C o ates g ate  n a  
p o łu d n iu  S z k o c ji  d o szło  do  z d e rz e ­
n ia  a u to k a ru  z c ię ż a ró w k ą . 8 osób  
p o n io s ło  ś m ie rć . W ś ró d  z a b ity c h  
je s t  k ie ro w c a  a u to k a ru .

DZIŚ
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Nowa struktura °dra
terenowych instancji

z w i ą z k o w y c h
W AR SZAW A. Przystosowanie s tru k tu ry  organ izacyjne j tereno­

w ych  in s ta n c ji zw iązkow ych do zm ian w  podziale adm in is tra ­
cy jnym  k ra ju  — to jedna z w ażnych decyzji niedawnego P le­
num  CRZZ. Jak się dow iadu je  dz ienn ikarz PAP — z dniem  1 
lipca  rozpocznie działalność 49 w o jew ódzkich  rad zw iązków  za­
wodowych. Do tego czasu dawne w ojew ódzkie  instancje  zw iąz­
kowe ocenią na p lenarnych posiedzeniach dorobek ruchu  zawo­
dowego na sw ym  terenie. Członkow ie dotychczasowych 19 
W RZZ w e jdą  w  skład now ych in s ta c ji w o jew ódzkich zgodnie z 
miejscem zamieszkania.
R Ó W N O C Z E Ś N I E  p o d ję t o  d e -  p r z e w i d u j e  s i r , że p rz y ję c ie

c y z j ? r o z w i ą z a n i a  p o w ia t o w y c h  " I " S Ź ^
m ie j s k i c h  i  d z ie ln ic o w y c h  r a d  c je  z w ią z k o w e , p o g łę b i p ro ce s  uspo- 
z w i ą z k ó w  z a w o d o w y c h ,  p r z e k a -  łe c z n ia n ia  p ra c y  w  ru c h u  z a w o d o ­
w a -  i r h  n n r a w n i e n i a  r a d o m  z a -  w y m  o ra z  z a ? e w n ł s k u te c zn ie js ze  ż u ją c  ic n  u p r a w n i e n i a  r a a o m  z a  a ła n ie  w r z z  z  te re n o w y -
k ładow ym  i W RZZ. Działacze mi organami administracji pań- 
tych  ins tanc ji zw iązkow ych sto- stwowej i gospodarczej.
s .n \v n ip  d o  m i e i s r a  z a m ie s z k a n ia  P rz y  w s z y s tk ic h  49 w o je w ó d z ­t w " 1® a o  m  e js c a  z a m ie s z K a m a  k ic h  in s ta n c  acfc z w ią z k ó w  z a w o d o -
p o w o ł a n i  b ę d ą  W  w ię k s z o ś c i  W  w y c h  u tw o rz o n e  z o s ta n ą : z w ią z k o -  
s k ła d  n o w o  p o w s t a ją c y c h  W R Z Z .  w e  r a d y  k u l t u r y  f iz y c z n e j i  t u r y -  
A k t y w i s t o m ,  k t ó r z y  n i e  z o s t a n ą
W y b r a n i  d o  n o w y c h  i n s t a n c j i  s p e k to ra ty  k o n t r o l i  s p o łe c zn e j o ra z  

'  w o je w ó d z k i c h ,  z a p e w n i  s ię  m o ż -  z a r z ą d y  w o je w ó d z k ie  p ra c o w n ic z y c h  

l iw o ś c i  d z i a ł a n i a  i  p r a c y  s p o ie c z -  { * ' r^ t w 6 a az k S ° WS  
n e j  W  r a d a c h  z a k ła d o w y c h ,  W  f w p  o t r z y m a  n a z w y  b iu r  o k rę g o -  
k o m i s ja c h  p r o b le m o w y c h  p r z y  w y c h .
i n s t a n c ja c h  w o je w ó d z k ic h .

Wczoraj 
krajuw

▲  B A R W N Ą  IM P R E Z Ą  k u l t u r a l ­
n ą  nod n a z w a  ..B a lla d a  Z w y c ię ­
s tw a ”  z a k o ń c z y ł sie w  p o n ie d z ia ­
łe k  V I I I  C e n t ra ln y  R a id  Z M S  .S z la ­
k a m i z d o b y w c ó w  W a łu  P o m o rs k ie ­
go” . W ś ró d  gości z n a jd o w a ł sie  
c z ło n e k  B iu ra  P o lity c z n e g o , s e k re ­
t a r z  K C  P Z P R  —  E d w a rd  B a b iu c h .  
O b e c n i b v l i  c o s n o da rze  w o j .  kos za­
liń s k ie g o . p ils k ie g o  i s łu p s k ie g o . 
T e g o  sa m e go  d n ia  o d b y ła  sie  w  
S z c z e c in k a  m a n ife s ta c ia  m ło d z ie ż y  
z o k a z ji  30 ro c z n ic y  z w y c ię s tw a  nad  
fa s z y z m e m  o ra z  30-’ ec ia  n o w ro tu  
Z ie m  Z a c h o d n ic h  i  P ó łn o c n y c h  do  
M a c ie rz y .

A  3100 u c z n ió w  s zk ó ł ś re d n ic h  
u c ze s tn ic zy ło  w  zak o ń czo n e«  w c zo ­
r a j  o lm n ia d z ie  m a te m a ty c z n e j .  
N a jle p s z y m i o k a z a li sie K rz y s z to f  
B u rd z y  z L u b lin a  i J e rz y  T a r a ­
s iu k  z O ls z ty n a .

A  P R O F E S O R O W IE  H e n r y k  B ro k -  
m a n . A d a m  G ru c a  i W ito ld  Z a w a ­
d o w s k i o t r z y m a li  w c z o ra j n a  u ro ­
c z y s ty m  p o s ie d ze n iu  S e n a tu  W n r -  
s z a w s V 'e i A k a d e m ii M e d y c z n e i t y ­
t u ły  D o k to ró w  H o n o r is  C au s a  te j  
n r 7 » in ¡ ^hr»>«ą^acei o b e c n !e 25 -lec ie  
sw ego  :s tn *e n ia .

P rz y  k a ż d e j w o je w ó d z k ie j in s ta n ­
c j i  z w ią z k o w e j p o w o ła  się in s p e k ­
t o ra  p ra c y . S k o n c e n tro w a n ie  u w a ­
g i z w ią z k o w e g o  in s p e k to ra  n a  
m n ie js z y m  n iż  u p rz e d n io  te re n ie  
p rz y n ie s ie , ja k  się  p r z e w id u je ,  
zn a c z n ie  le p sze e fe k ty .

N a d z ó r  n a d  w a r u n k a m i p ra c y  w  
z a k ła d a c h  i  b ra n ż a c h  s p ra w o w a ć  
b ę d z ie  in s p e k c ja  p ra c y  p o szc zeg ó l­
n y c h  Z G  z w ią z k ó w  z a w o d o w y c h .  
B ra n ż o w i in s p e k to rz y  p o zo s ta n ą  w  
d o ty c h c z a s o w y c h  17 s ie d z ib a c h , 
g d z ie  ich  d z ia ła n ia  k o o rd y n o w a ć  
b ęd ą zes p o ły  p ra c o w n ik ó w  G łó w ­
n e j In s p e k c ji  P r a c y  C R Z Z . (P A P )

szansa nie tylko Szczecina

Modernizacja
całe] drogi wodne]

W  T Y C H  D N IA C H  los O dry, a co z tym  związane — zespo- —Świnoujście, jedynego portu  
łu  portowego Szczecin—Św inoujście został n ie jako  przesądzony, w  Polsce o charakterze rzecznó- 
N ie ma w ą tp liw ośc i: a rte ria  ta  stanie się w kró tce  nowoczesną m orskim . P ortu , k tó ry  pow in ien 
„autostradą”  wodną, przystosowaną do żeglugi europe jskie j. T a k  także „żyć”  z O dry. (awa)
w ięc można śm iało rzec, że w  w ypadku O dry zw yciężył rozsą­
dek. S ięgn ijm y jednak do h is to r ii.

Duże powodzenie 
nowego pociągu 

do farny
(Dokończenie ze str. 1)

P a n ie  z „ P o lr e s u ”  n a jc z ę ś c ie j n ie  
m a ją  d la  nas czasu , a lb o  a k u r a t  
id ą  do p o c ią g u . W id z i  p a n , c a ły  
p ro b le m  p o leg a  n a  ty m , że m y  n ie  
m a m y  sw o ich  d ia g r a m ó w  i  w  sp ra  
w ie  s p rze d a ży  k a ż d e g o  m ie js c a  do  
W a r n y  m u s im y  s ię  k o n ta k to w a ć  t e ­
le fo n ic z n ie .

Już teraz można chyba po­
w iedzieć, że dwa wagony sy­
p ia lne do W arny, ja k im i dyspo­
nu je  Szczecin, to  stanowczo za 
mało. Trzeba będzie w ięc po­
m yśleć o pow iększeniu tego 
składu. A  sprawa w spółpracy 
„Po lresu”  z „O rb isem ”  pow in ­
na być ja k  najszybcie j za łat­
w iona. (jas)

P o  ra z  drugi

Szczecińskie Dni
Gospodarki Materiałowej

P IŁ K A R Z E  K A N A D Y  G R A J Ą  
Z  S I L N Y M I  R Y W A L A M I

G O S P O D A R Z E  ig rz y s k  o l im p i j ­
s k ic h , K a n a d y jc z y c y  c o ra z  czę śc ie j 
k o n f r o n tu ją  sw e s p o rto w e  u m ie ję t ­
no śc i z  s i ln y m i r y w a la m i z E u ro ­
p y . W  c ią g u  m ie s ią c a , m ię d z y  6 
l ip c a  a 10 s ie rp n ia  p i łk a r z e  K a n a ­
d y  r o z e g ra ją  sześć o f ic ja ln y c h  
s p o tk a ń . 6 lip c a  p rz e c iw n ik ie m  K a ­
n a d y jc z y k ó w  b e d z ie  w  M o n t re a lu  
r e p r e z e n ta c ja  P o ls k i. T r z y  d n i p ó ź­
n ie j .  w  T o ro n to  ro z e g ra n y  zo s ta ­
n ie  m e cz  re w a n ż o w y . K o le jn y m  
r y w a le m  b ę d z ie  r e p r e z e n ta c ja  N R D .  
z k t ó r ą  K a n a d a  z m ie rz y  się 29 l ip ­
ca  w  T o ro n to  i  31 lip c a  w  O t ta ­
w ie . N a s tę p n ie  do  K a n a d y  p r z y ­
b ę d ą  p i łk a r z e  W ę g ie r ,  k t ó r z y  g rać  
b ę d ą  6 s ie rp n ia  w  T o ro n to  i  10 
s ie rp n ia  w  M o n tre a lu .

M IS T R Z  Ś W IA T A  
N A D A L  N A  C Z E L E

N A  C Z E L E  sza ch o w e g o  t u r n ie ju  
o  m e m o r ia ł V id m a r a  w  L u b lja n ie  
je s t  n a d a l m is tr z  ś w ia ta  A n a to li j  
K a rp o w , k t ó r y  w  d o g ry w c e  z w y ­
c ię ż y ł J u g o s ło w ia n in a  V e lim ir o v ic a  
a w  11 r u n d z ie  n ie s p o d z ie w a n ie  
t y lk o  z re m is o w a ł z  je g o  ro d a k ie m  
P la n in c e m . K a r o o w  m a  o b e c n ie  8,5 
p k t  n ą  11 m o ż liw y c h .

N IE  P O M O G Ł A  M O D E R N IZ A C J A

N A  Z M O D E R N IZ O W A N Y M  to rz e  
ż u ż lo w y m  w  R zes zo W id  ro z e g ra n o  
p ó łf in a ło w y  t u r n ie j  in d y w id u a ln y c h  
m ło d z ie ż o w y c h  m is tr z o s tw  P o ls k i  
na żu ż lu . N 5e s te ty  z a w o d y  o b f i to ­
w a ły  w  u r ia d k i i  k a rą m b o ^ e , w  w y ­
n ik u  k ‘ ó ry ć h  d w ó c h  z a w o d n ik ó w  
— S ł a * 'o n ia  (S n a - ta  W ro c ła w )  i 

; S t ro je  f *»•'.-V  t-z ~ '’ i  ho»łq d d w :«żć 
* o  s z p ita la  z  p o w a ż n y m i k o n t u z ja ­
m i.

W  D N IA C H  od 18 do  20 c z e rw c a  
o d b y w a ć  się b ę d ą  w  n a s zy m  m ie ś ­
c ie  I I  S zc ze c iń s k ie  D n i G o s p o d a rk i 
M a t e r ia ło w e j .  O rg a n iz a to re m  im p re z  
o d b y w a ją c y c h  się pod n ie z w y k le  
a k tu a ln y m  h a s łe m  „ N o w o c ze s n e  
k o n s tru k c je  i te c h n o lo g ie  —  g łó w ­
n y m  ź ró d łe m  o szczędnośc i m a te r ia ­
ło w y c h ”  je s t O ś ro d e k  In f o r m a c j i  
N a u k o w e j i P o s tę p u  T e c h n ic z n o -  
O rg a n iz a c y jn e g o  U rz ę d u  W o je w ó d z ­
k ie g o  w  S z c z e c in ie . W s p ó łd z ia ła ją  
z n im  R W  F S Z M P , o d d z ia ł w o je ­
w ó d z k i N O T  i W R Z Z .

Z  w a ż n ie js z y c h  p rz e d s ię w z ię ć  n a ­
le ż y  w y m ie n ić  I I  S zc ze c iń s k ie  T a r ­
g i Z a o p a trz e n io w e  (n a  k tó ry c h  
p rz e d s ta w io n e  zo s ta n ą  o f e r t y  o łą c z  
n e j w a r to ś c i 700 m in  z ł O d d z ia łó w  
C e n tr a l „ B o m is u ”  z P o z n a n ia ,  
W ro c ła w ia , Z ie lo n e j G ó ry , K r a k o ­
w a , K a to w ic , Ł o d z i,  W a rs z a w y  i  
D e le g a tu ry  „ B o m is u ” w  G o le n io ­
w ie  i  W P Z D W )  i  w y s ta w e -g ie łd e  
p re z e n tu ją c ą  i u p o w s z e c h n ia ją c ą  o- 
s ią g n ię c ia  p rz e d s ię b io rs tw  u z y s k a ­
n y c h  w  w y n ik u  p rz e g lą d u  k o n s tru k  
c j i  w y r o b ó w  i te c h n o lo g ii w y tw a ­
rz a n ia . P o n a d to  z o rg a n iz o w a n e  zo ­
s ta n ą  d w a  s y m p o z ja .

IN A U G U R A C J A  I I  S zc ze c iń s k ic h  
D n i G o s p o d a rk i M a t e r ia ło w e j  o d ­
b ę d z ie  sie  w  środ ę . 18 c z e rw c a  o 
godz. 10 w  s a li  s e s y jn e j U rz ę d u  
M ie js k ie g o  w  S zc ze c in ie .

K A L E N D A R IU M

1 8 .V I

A  W y s ta w a -g ie ld a :  „ N o w o c ze s n e  
k o n s tru k c je  i  te c h n o lo g ie  g łó w n y m  
ź ró d łe m  oszczędnośc i m a te r ia ło ­
w y c h ”  —  K lu b  . .E u r e k a ”  d 1. B a to ­
re g o  4, go d z . 12—19.

A  n  S z c ze c iń s k ie  T a r g i  Z a o p a ­
t r z e n io w e  —  K lu b  „ P o c z ty lio n ” , u l. 
D w o rc o w a  20, go d z . 19—18.

A  W y k ła d  n t .  „ P o p r a w a  n o w o ­
czesności i  ja k o ś c i w y ro b ó w  w  a -  
s p e k c ie  o s zc -ę d n o śe i m a te r ia ło ­
w y c h ”  —  K T iR  p rz y  F M S  ..P o lm o ” . 
a l .  W o j .  P o ls k ie g o  186. godz. 14.

A W y k ła d  n t .  „ R o la  Je d n o stek  
h a n d lu  ś r o d k a m i p r o d u k c ji  w  n o ­
w o c ze s n y m  z a o p a try w a n iu  z a k ła d ó w  
p ro d u k c y jn y c h ”  —  K lu b  „P o c z ­
t y l io n ” , u l.  D w o rc o w a  20, g o d z . 9.

A W y s ta w a  i sn rz^ d a ż  k s ią ż k i  
te c h n ic z n e j —  K lu b  „ E u r e k a ” , p ł. 
B a to re g o  4, g o d z . 12—17.

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

m /s  „ D ę b lin ”  z D u b lin a .  
S w an se a  z d ro b n ic a .

m /s  „ S w ie r a d ó w -Z d r ó j”  z  
N o rw e g i i  z d ro b n ic a .

s/s . .W ie c z o re k ”  z D a n ii  w  
b a la ś c ie .

s/s . .M a lb o rk ”  z  D a n i i  w  b a ­
la śc ie .

s/s „ T c z e w ” z  R F N  w  b a­
la śc ie

s/s  ..G n ie z n o ”  z  R F N  w  b a -

m /s  „ K o p a ln ia  S o s n o w ie c ”  *  
S a f i z fo s fa ta m i.

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

m /s „ K u d o w a - Z d r ó j”  do 
M a n c h e s te ru  v ia  H a m b u rg  z  
d ro b n ic a .

m /s  „ K r u ty n ia ”  do  A n g l i i  z  
o ly ta m i

s/s „ B ry g a d a  M a k o w s k ie g o ”  
d o  D a n ii  z w e g le m .

s/s „ H u ta  Z g o d a ”  do R F N  
z  w e g le m  „  '  „

s/s „ S ła w n o ”  d o  S z w e c ii  po 
ru d e  w  b a laś c ie .

s/s  „ S o łd e k ”  do  D a n i i  z  
w e g le m .

W  P O R C IE :

D Z IŚ  R A N O  w  zes p o le  p o r ­
to w y m  S zc ze c in  —  Ś w in o u j­
śc ie  p rz e b y w a ło  łą c z n ie  z  o -  
c z e k u ją c y m i n a  re d z ie  69 s ta t­
k ó w  ró ż n y c h  b a n d e r .

S zc zec in  je s t  p o r te m  bazo ­
w y m  s ze re gu  l i n i i  ż e g lu g o ­
w y c h . M .  in . n as ze m ia s to  
m a  s ta łe  p o łą c z e n ie  ż e g lu g o w e  
z  f ra n c u s k im  p o r te m  R o u e n . 
D z iś  w  g o d z in a c h  p o ra n n y c h  
p o r to w c y  n a b rz e ż a  S ta r ó w k a  
z a k o ń c z y li  w y ła d u n e k  to w a ­
r ó w  ze s ta tk u  m /s  „ B u s k o -  
Z d r ó j” . A k tu a ln ie  je d n o s tk a  
ta  u t r z y m u je  s ta ły  s e rw is  l i ­
n io w y  P L O  p o m ię d z y  S zc ze -  
c in e m  a  R o u en .

M in io n e j d o b y  p o r to w c y  Z P S  
p rz e ła d o w a li  o g ó łe m  64 957 t  
to w a ró w , w  t y m  33 505 t  w ę ­
g la  5 138 t  zb oża ł  5 309 t  d ro b ­
n ic y

OTÓŻ na początku bieżącego 
roku  w roc ław sk i „H yd ro p ro - 
je k t”  opracow ał in teresujący 
dokum ent — „Założenia gene­
ra ln e j m odern izac ji d rogi w od­
ne j od G liw ic  do Szczecina” . 
P ro jek ta nc i p rzedstaw ili w  n im  
dwa w a rian ty  m odern izacji 
rzeki.

P ie rw s z y  p ro p o n o w a ł p rz e b u d o w ę  
O d ry  ta k . b y  n a  2 8 0 -k ilo m e tro w y m  
o d c in k u  (od G l iw ic  do  Ś c in a w y )  
s ta ła  s ię  o n a  a r te r ią  I V  k la s y  m ię ­
d z y n a ro d o w e j, zaś n a  p o zo s ta ły m  — 
c ie k ie m  o z n a c z e n iu  k r a jo w y m ,  
k la s y  I I  B . D r u g i w a r ia n t  o b e jm o ­
w a ł  p e łn ą  k a n a l iz a c ję  i m o d e rn iz a ­
c ję  r z e k i  — od  G l iw ic  aż  po S zc ze­
c in . R ó w n o c ze ś n ie  e k o n o m iś c i w y ­
k a z a l i  c a łk o w itą  n ie e fe k ty w n o ś ć  
ro z w ią z a n ia  p ie rw s z e g o , - p o d k re ś ­
la ją c ,  że t y lk o  k o m p le k s o w a  m o ­
d e rn iz a c ja  p rz y n ie s ie  g o spodarce  
n a ro d o w e j k o rz y ś c i.

D R U G I w a ria n t m ia ł jednak 
bardzo w ie lu  przeciw n ików . O 
tym , k tó ra  koncepcja doczeka 
się rea lizac ji, m ia ła  zadecydo­
wać Rada Techniczno-Ekono­
m iczna Zjednoczenia Żeglugi 
Śródlądow ej we W rocław iu , c ia ­
ło  składające się z n a jw y b it­
niejszych naukowców i  p ra k ty ­
ków  z dziedziny żeglugi śródlą­
dowej.

W  ub. czw artek odbyło się 
posiedzenie rady. W zią ł w  nim  
także udzia ł naukowiec szcze­
c ińsk i doc. d r Stanis ław  O rle - 
w icz z In s ty tu tu  In ż y n ie r ii 
W odnej P o litechn ik i.

N ie sposób przytoczyć tu  dys­
k u s ji specja listów  nad obydwo­
ma koncepcjam i opracowania 
„H yd ro p ro je k tu ” , ograniczym y 
się zatem do przedstawienia 
C zyte ln ikom  o p in ii rady.

„R A D A  — czytam y w  doku­
m encie — proponuje zaakcepto­
wanie genera lnej koncepcji m o­
dern izac ji odrzańskie j drogi 
wodnej, tzn. g run tow ne j m oder­
n iza c ji i  uzupełnienie kaskady 
od G liw ic  do Ścinawy, ka n a li­
zację O dry środkow ej oraz uzu­
pełn ia jącą kanalizację O dry 
do lne j. Uw zględnia jąc nowe za­
dania przewozowe, ja k ie  po ja ­
w i ły  się w  re jon ie  K a na łu  G li­
w ickiego, niezbędną rozbudowę 
tego portu , przyszłe połączenie 
kanałowe O dra—D una j, propo­
nu je  się zm odernizowanie K a ­
nału G liw ick iego , tak  by stał 
się on drogą wodną IV  klasy 
m iędzynarodowej.

P E ŁN A  m odernizacja drogi 
w odne j O dry  została zaplano­
wana na okres do 2010 roku. 
Jest to  horyzont czasowy, w  
k tó ry m  oceny ekonomiczne ca­
łości in w e s tyc ji zaczynają być 
n iedokładne i  p łynne, w  k tó rym  
drog i wodne, pro jektow ane i 
budowane w edług dzisiejszych 
param etrów  i  m ożliwości, u le ­
gają z regu ły  ca łkow item u p ra ­
w ie  m ora lnem u i  technicznemu 
zużyciu. Z  d ru g ie j s trony po­
trzeby przewozowe, ja k ie  już 
is tn ie ją  i  ja k ie  będą pow staw ały 
w zd łuż O dry, nakazują m aksy­
m alne przyśpieszenie m odern i­
zac ji te j d rog i w odnej. P ropo­
nu je  się, żeby dalsze prace p ro ­
je k tow e i  rea lizacja  in w e s tyc ji 
zam knęły się w  okresie do roku  
1990, na jpóźn ie j —  1995” .

T Y L E  D O K U M E N T. T a k  w ięc 
O dra ma ju ż  program , docze­
ka ła  się ważnych i  w iążących 
decyzji.

C Z W A R TK O W E  posiedzenie 
rady  m a ogrom ne znaczenie. 
K om pleksow y program  m oder­
n izac ji O dry, zaakceptowany i 
p rzy ję ty  do re a liza c ji oznacza, 
że ju ż  w  1990 r. wzrośnie ra n ­
ga zespołu portowego Szczecin—

W C Z O R A J  — in fo r m u je  d z i­
s ie js zy  „ G los S zc ze c iń s k i”  —  
s e k r e ta r ia t  K W  P Z P R  z u d z ia ­
łe m  p rze w o d n ic zą c e g o  W R Z Z  
o m a w ia ł s p ra w ą  za p e w n ie n ia  
za ło g o m  szc zec iń s k ic h  z a k ła ­
d ó w  p ra c y  i  ro ln ic tw a  w ła ś c i­
w y c h  w a ru n k ó w  s o c ja ln y c h  
w  z b liż a ją c y m  się , t ru d n y m  
o k re s ie  le tn im . J a k  w y n ik a  z  
p rz e p ro w a d z o n y c h  w iz y ta c ji  
p rz e z  W o je w ó d z k i In s p e k to ra t  
P ra c y  w ię k s zo ś ć  p rze d s ię ­
b io rs tw  n a le ż y c ie  p rz y g o to w a ­
ła  się do o k re s u  u p a łó w , c h o ­
c ia ż  n a d a l m o żn a  m ie ć  z a ­
s trze że n ia  do  s ta n u  i  fu n k c jo ­
n o w a n ia  u rz ą d z e ń  w e n ty la c y j­
n y c h  i k l im a ty z a c y jn y c h .  W  
k o le jn y m  p u n k c ie  o b ra d  oce­
n io n o  p ra c ę  t ra n s p o rtu  n a  
rze c z  b u d o w n ic tw a . W  te j  
d z ie d z in ie  is tn ie ją  je s zc ze  d u ­
że  re z e rw y  i  to  z a ró w n o  w  
p e łn y m  w y k o rz y s ta n iu  ta b o ru  
j a k  i czasu p ra c y  ro b o tn ik ó w  
p rz e ła d u n k o w y c h . O m ó w io n o  
ta k ż e  s p ra w ę  k o o rd y n a c ji  
d z ia ła ln o ś c i 61 b iu r  i  p ra c o w ­
n i p ro je k to w y c h . N a  z a k o ń c z e ­
n ie  o b ra d  p rz y ję to  i  z a a k c e p ­
to w a n o  te g o ro c zn y  p ro g ra m  
o b ch o d ó w  „ D n i  M o rz a ” .

Szczecin — zagranica

Kontakty naukowe 
pracowników WSM
S Z C Z E C IŃ S K I o ś ro d e k  n a u k o w y  

u t r z y m u je  l ic z n e  k o n t a k ty  z z a g ra ­
n ic z n y m i in s ty tu c ja m i b a d a w c z y m i. 
W s p ó łp ra c a  p rzy n o s i w ie le  k o rz y ś ­
c i k o n tra h e n to m  w  p o s ta c i w y m ia ­
n y  in fo r m a c j i ,  k o rz y s ta n ia  z d o ­
ro b k u  i  a p a r a t u r y  b a d a w c z e j.

W y żs za  S z k o ła  M o rs k a  u t r z y m u je  
b lis k ie  z w ią z k i z b r a t n im i u c z e l­
n ia m i w  Z w ią z k u  R a d z ie c k im , w y ­
ra ż a ją c e  się m . in . z a p ra s z a n ie m  n a  
c y k le  w y k ła d ó w  n a u k o w c ó w  — 
s p e c ja lis tó w  z ró ż n y c h  d z ie d z in . 
O s ta tn io  d w a j p ra c o w n ic y  W S M  o -  
b r o n il i  p ra c e  d o k to rs k ie  w  m o rs ­
k ic h  szk o ła c h  w yż.szych  Z S R R . Są  
n im i:  d r  W ie s ła w  T a r k o w s k i  i  d r  
Ig o r  J a g n is zc za k . W  b r . k o le jn y c h  
k i lk a  osób z nas^ ei u c z e ln i o tw o rz y  
p rz e w o d y  d o k to rs k ie , n a d  k tó ry m i  
b ę d z ie  p ra c o w a ć  b a d a w c zo  w  Z S R R .

S zc zec iń sc y  n a u k o w c y  p o s ia d a ją  
ta k ż e  d o ro b e k  z y s k u ją c y  sobie  
w ła s n e  m ie js c e  n a  m ię d z y n a ro d o ­
w y m  fo ru m . Z  d u ż y m  z a in te re s o ­
w a n ie m  w  k rę g a c h  z w ią z a n y c h  z 
ro z w o je m  f lo ty  s p o tk a ła  s ię  w y d a ­
n a w  ję z y k u  a n g ie ls k im  p ra c a  h a ­
b il i ta c y jn a  d r  Ig n a c e g o  C h rz a n o w ­
s k ie g o . M ó w i o n a  o k o n c e n t ra c ji  ł  
c e n tr a liz a c ji  k a p it a łu  w  że g lu d ze  
m o rs k ie j na p r z y k ła d z ie  f lo ty  w y ­
b ra n y c h  k r a jó w  k a p ita lis ty c z n y c h .

<jf>

W POZNANIU

Elektroniczne 
automaty parkingowe
P O Z N A Ń . N a  u lic a c h  P o z n a n ia  

p o ja w iły  s ię  p ie rw s z e  a u to m a ty  do  
p o b ie ra n ia  o p ła t  p a rk in g o w y c h ,  
k t ó r e  z a in s ta lo w a n o  e k s p e ry m e n ta l­
n ie  w  c e n tr u m  m ia s ta . Sa to  e le k ­
t ro n ic z n e  u rz ą d z e n ia  w y k o n a n e  
p rz e z  s p e c ja lis tó w  z In s ty tu t u  A u ­
t o m a ty k i P o li te c h n ik i P o z n a ń s k ie j. 
W  m o m e n c ie , g d y  p o ja z d  w je d z ie  
n a  w o ln e  n a  p a rk in g u  m ie js c e  —  
u m ie s zc zo n y  pod a s fa lte m  w ę z e ł 
in d u k c y jn y  p o w o d u je  z a p a le n ie  sie  
s p e c ja ln e j la m p k i  o ra z  ta b l ic z k i  z  
n a p is e m  „ P -2  z ł” . U rz ą d z e n ie  p u l­
s u ją c e  c z e rw o n y m  ś w ia te łk ie m  w y ­
łą c zo n e  zo s ta je  w  c h w ili  w rz u c e n ia  
do  o tw o ru  m o n e ty . Z a p a la  się w ó w ­
czas z n a k  p o s tó j , ,m a x  0,5 h ” .

J e ż e li e le k tro n ic z n e  a u to m a ty  
p a rk in g o w e  z d a d zą  e g z a m in  z a in ­
s ta lu je  s ię  je  ró w n ie ż  w  in n y c h  
p u n k ta c h  P o z n a n ia .
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P A R Y Ż. M igaw ka u liczna (C A F  — A F P )

W e  w rz e ś n iu  1967 r .  zo s ta je  w y ­
b ra n y  b u rm is trz e m  C h a m a lie re s  —  
m ia s ta  p o ło żo n eg o  w  s ą s ie d z tw ie  
C le r m o n t -F e r ra n d .

W  c z e rw c u  1969 r .  g d y  D rezyden- 
te m  R e p u b lik i  zo s ta ł G e o rg es  P o m -

Giscard d’EstaingValery
UR O D Z IŁ  s ie  2 lu te g o  1926 r .  W 

K o b le n c ji .  U czę szc za ł do  lic e ó w  
w  P a ry ż u , a ta k ż e  do l ic e u m  w  
C le r m o n t -F e r ra n d .

M a ją c  la t  16 u c ze s tn ic zy  w  R u c h u  
O p o ru  W  w ie k u  la t  18 z a c ią g a  sie o -  
c h o tn ic zo  do a r m ii .  O d b y w a  k a m p a ­
n ie  w o je n n e  w e  F r a n c j i  i  w  N ie m ­
cze ch . b ie rz e  u d z ia ł w  w y z w o le n iu  
P a ry ż a . O d zn a c zo n y  K rz y ż e m  W o­
je n n y m .

W  ro k u  1946 p r z y ję t y  zo s ta je  w  
d ro d z e  e g z a m in u  k o n k u rs o w e g o  do  
S z k o ły  p o lite c h n ic z n e j,  a  n a s tę p n ie  
—  d o  P a ń s tw o w e j S z k o ły  A d m in i­
s t r a c j i .  W  r o k u  1952 o t r z y m u je  n o ­
m in a c je  na s ta n o w is k o  in s p e k to ra  
f in a r is ó w , a  w  ro k u  1955 — a s y s te n ­
t a  d y re k to ra  g a b in e tu  E d g a ra  F a u ­
re . M a ją c  la t  29 je s t p o s łe m  z  P u y  
d e  D o m e .

W  s ty c z n iu  1959 r .  o t r z y m u je  n o ­
m in a c je  « a  s ta n o w is k o  s e k r e ta rz a  
s ta n u  w  M in is te rs tw ie  F in a n s ó w  i  
je s t  n a jm ło d s z y m  m in is tre m  V  
R e p u b lik i ,  w  s ty c z n iu  1962 r  zosta­
je  m in is t re m  f in a n s ó w  i s p ra w  gos­
p o d a rc z y c h , u t r z y m u ją c  s w o je  f u n k ­
c je  do  s ty c z n ia  1966.

p id o u , G is c a rd  d ’E s ta in g  o b e jm u je  
te k e  m in is t ra  g o s p o d a rk i i  f in a n s ó w  
i  t r z y k r o tn ie  — w  la ta c h  1972 ( l i ­
p ie c ), 1973 (s ie rp ie ń )  i 1974 (m a rz e c )  
—  p o tw ie rd z a  te  n o m in a c je .

W  g ło s o w a n iu  p o w s z e c h n y m , 19 
m a ja  1974 r .  w y b r a n y  P re z y d e n te m  
R e p u b l ik i  F ra n c u s k ie j .

W  g ru d n iu  1952 r  w s tę p u ję  w  
z w ią z e k  m a łż e ń s k i. P a ń s tw o  A n n e -  
A y m o n e  i  V a le r y  G is c a rd  d 'E s ta in i 
m a ją  c zw o ro  d z ie c i:  d w ie  c ó rk i  
w  w ie k u  20 i  13 la t .  o ra z  d w ó c h  
s y n ó w  w  w ie k u  18 i  16 la t .

Tankowanie paliwa

Przed lotem
„Sojuz”-„Apollo”

N O W Y  J O R K  P A P . W  O ś ro d k u  
K o s m ic z n y m  im ie n ia  J . K e n n e ­
d y e g o ,  n a  P r z y lą d k u  C a n a v e ra l,  
ro zp o c zę to  w  p o n ie d z ia łe k  w y p e ł­
n ia n ie  p a l iw e m  d ru g ie g o  s to p n ia  
r a k ie t y  n o ś n e j s ta tk u  k o s m ic zn eg o  
„ A p o llo ”  i  b a k ó w  sam ego  s ta tk u ,  
k tó re g o  z a ło g a  w e ź m ie  u d z ia ł w e  
w s p ó ln y m  ra d z ie c k o -a m e ry k a ń s k im  
e k s p e ry m e n c ie  k o s m ic z n y m . O p e ra ­
c ja  t a  p o tr w a  o k o ło  ty g o d n ia .

Z a ło g a  „ A p o llo ”  o d b y w a  o s ta tn ie  
t r e n in g i  w  o ś ro d k u  p ilo to w a n y c h  
s ta tk ó w  k o s m ic z n y c h  w  H o u s to n .

Czy CIA planowała
zamordowanie

de Gau!le'a?
W A S Z Y N G T O N  P A P . J e d e n  z 

a g e n tó w  a m e r y k a ń s k ie j C e n t ra ln e j  
A g e n c j i  W y w ia a o w c z e .i U S A , ze z n a ł  
podczas p o u fn y c h  p rze s łu c h a ń , 
p rze d  z a jm u ją c a  sie d z ia ła ln o ś c ią  
C IA  k o m is ja  K o n g re s u , że w y w ia d  
U S A  b y ł u w ik ła n y  w  s p ise k  z m ie ­
r z a ją c y  do z a m o r d o w a n ia  D re z y d e n -  
ta  F r a n c j i .  C h a rle s a  d e G a u lle ’a . 
S p is e k  te n  o b e jm o w a ł ta k ż e  p rz e d -

.w .c ie ł i  a n ty g a u ll is to w s k ie j p ra ­
w ic y  n a  w y s o k .c h  szc zeb lac h  w ła ­
d z y  w  P a ry ż u  k t ó r e  z a b ie g a ły  o 
p o p a rc ie  C IA  d la  s w y c h  p la n ó w  od ­
s u n ię c ia  d e G a u łle ’a . od  s te ro w a ­
n ia  n a w a  p a ń s tw o w a  w  d ro d ze  z a ­
m a c h u  n a  je g o  życ ie .

P rz e d s ta w ic ie le  C IA  i  w s p o m n ia ­
n y c h  k ó ł f ra n c u s k ie j p r a w ic y  o m a ­
w ia l i  m e to d y  p rz e p ro w a d z e n ia  z a ­
m a c h u  n a  g e n e ra ła . M o rd e rc a  m ia ł  
p o w ita ć  de G a u lle ’a  podczas sp o t­
k a n ia  w e te ra n ó w  w  P a ry ż u  p rze z  
p o d a n ie  m u  r e k i  i  z a b ić  go p rz y  
p o m o cy  z a tru te g o  o s trza  u m ie szc zo ­
neg o  w  p ie rś c ie n iu .

W ia d o m o ś ć  te  p o d a ła  n ie d z ie ln a  
„C h ic a g o  T r ib u n e ” .. p o w o łu ją c  sie 
n a  re la c je  p rz e s łu c h iw a n e g o  p rz e z  
K o n g re s  w s p ó łp ra c o w n ik a  C IA .  
k t ó r y  w o la ł z a c h o w a ć  in  co g n ito . 
G e n e ra ł de G a u lle  z m a r ł 9 lis to p a ­
d a  1970 ro k u  n a  z a w a l se rc a .

Młodzież włoska głosuje na komunistów

Sukces lewicy
w wyatracb regionalnych

R Z Y M  P A P . Z a k o ń c z o n e  w  p o n ie d z ia łe k  2 -d n io w e  w y b o r y  sam o­
rz ą d o w e  w e  W ło sze ch  do  ra d  p ro w in c jo n a ln y c h , re g io n a ln y c h  i m ie j ­
sk ic h  są o k re ś la n e  ja k o  n a jw a ż n ie js z y  w  o k re s ie  p o w o je n n y m  test 
w y b o r c z y . D z ię k i o b n iż e n iu  p rze d  r o k ie m  w ie k u  w y b o rc ó w  z 21 do 
18 la t ,  lic z b a  u p ra w n io n y c h  do  g ło s o w a n ia  o b y w a te li  zn a c z n ie  w z ro ­
s ła  i  o s ią g n ę ła  p o n a d  39,5 m in .

W i w i A i )  i?. c .n ? H K A

♦  T e le w iz ja  f ra n c u s ira  n a ­
d a ła  w  p ie rw s z y m  p ro g ra m .e  
w y w ia d ,  ja k ie g o  I  s e k re ta rz  
K C  P Z P R , E d w a rd  G ie re k  u- 
d z ie l i ł  s p e c ja ln e m u  w y s ła n n ;-  
k o w i f ra n c u s k ie j te le w iz j i ,  G e ­
r a r d o w i S a in t -P a u l.  P rz y w ó d ­
ca p o ls k i p o d k re ś li ł t ra d v e ie  
p r z y ja ź n i p o 'i~ k o -fra n c u s k ie i i 
w y s o k o  o c e n ił a k tu a ln y  stan  
s to s u n k ó w  p o lity c z n y c h , k u l­
t u r a ln y c h  i g o sp o d arc zyc h  m ie  
d z y  P o ls k ą  a F ra n c ją  w y r a ­
ż a ją c  n a d z ie je , że w  w y n ik u  
w iz y t y  V a le r y ’ego G is c a rd  
d ’E s ta in g  w  n a s zy m  k r a ju  
n a s tą p i ic h  d a lsze  z a c ie ś n ie n ie .

W Y N I K I  W Y B O R Ô W  
N A  W Ę G R Z E C H

♦  C e n t ra ln a  K o m is ja  W y ­
b o rc z a  o p u b l ik o w a ła  k o m u n :- 
k a t  o w y n ik a c h  w y b o r ó w  do  
Z g ro m a d z e n ia  N a ro d o w e g o  
W R L , k tó r e  o d b y ły  sie 15 bm . 
W  w y b o r a c h  w z ię ło  u d z ia ł 97,6 
p ro c . o b y w a te li  w ę g ie rs k ic h  
u p ra w n io n y c h  do g ło s o w a n ia . 
N a  k a n d y d a tó w  um ie szc zo ny ch  
n a  w s p ó ln e j liś c ie  w y b o rc z e j 
g ło s o w a ło  99,6 p ro c . w y b o r ­
c ó w . W  t r z e c h  o k rę g a c h  w y ­
b o rc z y c h  ża d e n  z k a n d y d a tó w  
n ie  o t r z y m a ł w y m a g a n e j w ie k  
szóści g ło só w  (50 p ro c . w a ż ­
n y c h  g ło só w ). C e n tra ln a  K o ­
m is ja  W y b o rc z a  w y z n a c z y ła  
te r m in  d o d a tk o w y c h  w y b o r ó w  
w  ty c h  o k rę g a c h  n a  29 b m .

„ S A L U T -4 "

^  Z g o d n ie  z za p la n o w a n y m  
p ro g ra m e m  z a ło g a  o rb ita ln e j  
s ta c ji  n a u k o w e j „ S a lu t -4 ”  
p rz e p ro w a d z iła  e k s p e ry m e n ty  
te c h n ic z n e . P io t r  K l im u k  i 
W it a l i j  S ie w a s t ja n o w  p o s łu g i­
w a l i  sie n o w y m i sy s te m a m i i 
p rz y r z ą d a m i, p rz e z n a c z o n y m i 
do o r ie n to w a n ia  s ta c ji w z g lę ­
d em  p o s zc ze g ó ln y c h  c ia ł n ie ­
b ie s k ic h .

M O S KW A PAP. 18 bm. ra ­
dz ieck i sam olot „ Ił-6 2 M ”  p row a­
dzony przez A leksandra W itków  
skiego pow tó rzy h istoryczny lo t 
na tras ie  M oskwa — Biegun 
Północny — Am eryka. Po raz 
p ierw szy lo tu  takiego dokonał 
W aler i j  Czka łow  w  czerwcu 
1937 r. Różnica polega jednakże 
na tym , że radziecki samolot od ­
rzu tow y przebędzie tę trasę, we­
d ług  wstępnych obliczeń w  10 
godz. 45 m inu t, a w ięc — w  cza­
sie n iem a l 6 -k ro tn ie  krótszym  
n iż  przed 38 la ty  samolot t ło ko - 

I w y typu  „A n t-2 5 ” . Ponadto urzą

O B S E R W A T O R Z Y  p o d k re ś la ją , że 
z d e c y d o w a n a  w ię k s zo ś ć  m ło d y c h  
w y b o rc ó w , k tó r z y  u z y s k a li w s k u ­
te k  p o w y ż s z e j r e fo r m y  p ra w o  g ło ­
su, g ło s o w a ła  n a  k o m u n is tó w

W y b o r y  s a m o rz ą d o w e  w e  W ło ­
sze ch  s ta ły  s ie  w ie lk im  su kcesem  
le w ic y , k t ó r y  s zc zeg ó ln ie  w id o c z n y  
je s t  w  w ie lk ic h  a g lo m e ra c ja c h , ja k  
M e d io la n , g d z ie  k o m u n iś c i z d o b y li  
5 d o d a tk o w y c h  m a n d a tó w  w  R a ­
d z ie  o ra z  w  R z y m ie , g d z ie  u z y s k a li 
7 d o d a tk o w y c h  m a n d a tó w . W  obu  
ty c h  m ia s ta c h  c h a d e c ja  o d n o to w a ła  
s tra ty .

P o  o b lic z e n iu  w s z y s tk ic h  o d d a ­
n y c h  g ło só w  o k a z a ło  s ie , że n a  k a n ­
d y d a tó w  w y s u n ię ty c h  p rz e z  W ło s k ą  
P a r t ie  K o m u n is ty c z n a  g ło so w ało  
33,5 p ro c . o b y w a te li ,  a w ie c  o po­
n a d  5 p ro c . w ie c e  i n iż  w  w y b o ­
ra c h  w  1970 r .  i  w  1972 r. ró w n ie ż  
W ło s k a  P a r t ia  S o c ja lis ty c z n a  w y ­
sz ła  z w y b o r ó w  w z m o c n io n a . N a  
je j  k a n d y d a tó w  p a d ło  12 p ro c . g ło ­
só w . C h a d e c ja  z d o b y ła  35.2 p to c . 
g ło só w , t ra c ą c  2,5 p ro c . g ło só w  w  
sto su n k u  do  w y b o r ó w  re g io n a ln y c h  
z 1970 r .  1 3,1 w  s to s u n k u  do  w y ­
b o ró w  p a r la m e n ta rn y c h  ze  s ty c z ­
n ia  1972 r.

P rz y w ó d c a  d e m o k ra c ji  ch rze śc i­
ja ń s k ie j ,  A m in to re  F a n fa n i p r z y ­
z n a ł, że  c h a d e c ja  w y s z ła  z w y b o ­
ró w  p o w a ż n ie  o s ła b io n a . N a  n a j­
b liżs zy  c z w a r te k  z w o ła ł o n  posie­
d z e n ie  k ie r o w n ic tw a  p a r t i i  d la  o- 
p ra c o w a n ia  t a k t y k i ,  k tó r a  z a h a m o ­
w a ła b y  d a ls zy  s p a d e k  je j  p o p u la r ­
nośc i w  s p o łe c ze ń s tw ie . W  su m ie  
w s z y s tk ie  4 p a r t ie  k o a l ic j i  c e n tr o -

dzenia naw igacyjne na w spó ł­
czesnym samolocie gw arantu ją  
bezpieczeństwo lo tu.

Na kon fe renc ji prasowej po­
in form ow ano, że wśród pasaże­
rów  sam olotu znajdą się uczest­
n icy lo tu  historycznego — G ieor- 
g ij B a jdukow  i A leksandr B ie la ­
ków. M ieszkańcy Vancouveru, 
gdzie przed 38 la ty  w y lądow ał 
„A n t-2 5 ” , zapros ili ich na u ro ­
czystość odsłonięcia pom nika 
wzniesionego z okaz ji pierwszego 
w  świecie lo tu  z M oskw y przez 
B iegun Północny do A m eryk i.

le w ic o w e j s tra c iły  p o n ad  2 p roc. 
g ło só w  w  s to s u n k u  do w y b o r ó w  
z 1972 r .

N a to m ia s t  n a k o m u n is tó w  i s o c ja li­
s tó w  g ło s o w a ło  o 7 p ro c . o b y w a te li  

w ie c e j n iż  w  1972 r .  K o m u n iś c i i  
so c ja liś c i w z m o c n il i  s w ó j s ta n  po ­
s ia d a n ia  w  3 p ro w in c ja c h , b ę d ą ­
cy ch  t ra d y c y jn ie  d o m e n ą  ic h  w p ły ­
w ó w , a m ia n o w ic ie :  E m i li i -R o m a -  
n ii ,  T o s k a n ii  i U m b r i i .  P o n a d to  
o b ie  p a r t ie  z d o b y ły  te ra z  w ię ks zo ść  
w  3 d a ls zy c h  p ro w in c ja c h :  L ig u r i l  
(G e n u a ), M a rc h e  (A n c o n a ) i  P ie ­
m o n c ie , w  k t ó r y c h  je ś li z d e c y d u ją  
sie n a  z a w a rc ie  so jus zu  m o g ą  za ­
g ro z ić  k o a l ic j i  c e n tr o le w ic o w e j.

W  p o n ie d z ia łe k  w ie c z o re m  do 
p o n a d  10 ty s . zg ro m a d zo n y c h  w  
R z y m ie  c z ło n k ó w  i  s y m p a ty k ó w  
p a r t i i  k o m u n is ty c z n e j w y g ło s ił  
p rz e m ó w ie n ie  s e k r e ta rz  g e n e ra ln y  
W łP K , E n r ic o  B e r l in g u e r , k tó r y  
o ś w ia d c z y ł, że w y b o r y  s ta ły  sie 
k lę s k ą  d la  ty c h , k tó r z y  b y l i  p rz e ­
c iw n i u d z ia ło w i k o m u n is tó w  w  
rz ą d z ie . Ś w ię tu ją c  sw e zw y c ię s tw o ,  
k o m u n iś c i p rz e m a s z e ro w a li u lic a m i  
m ia s ta  ś p ie w a ją c  m ię d z y n a ro d ó w k ę .

220 km/godz.

Szwedzki
superekspres

S Z T O K H O L M  P A P . Z n a n y  k o n ­
c e rn  s z w e d z k i A sea z b u d o w a ł ju ż  
na z m ó w ie n ie  s z w e d z k ic h  k o le i  
p a ń s tw o w y c h  p ie rw s z y  p o c ią g  
„ X — 15” , k t ó r y  m o że  r o z w ija ć  szy b ­
kość do  220 k m /g o d z in ę . Jest to  p o ­
c ią g  o n a p ę d z ie  e le k try c z n y m , s k ła ­
d a ją c y  się z lo k o m o ty w y  i  5 w a ­
g o n ó w , lu k s u s o w o  w y p o s a żo n y c h . 
P ie rw s z y  e k s p e ry m e n ta ln y  p o c ią g  
p rz e c h o d z i o b e c n ie  p ró b y  e k s p lo a ­
ta c y jn e  n a  o d c in k u  m ię d z y  m ia s te m  
K a tr in e h o lm , a m ie js c o w o ś c ią  S i-  
m o n s to rp . M im o  że to r  n a  ty m  od ­
c in k u  n ie  je s t  je szc ze  w  p e łn i 
p rz y s to s o w a n y  do  m a k s y m a ln e j  
szy b k o ś c i ja k ą  m o że  ro z w in ą ć  
,,X -1 5 ” , to  je d n a k  w  ja z d a c h  p ró b ­
n y c h  osiąga się ju ż  180— 185 k m  n a  
g o d zin ę .

J a k  in f o r m u je  d z ie n n ik  „ A fto n -  
b la d e t” , k tó re g o  w y s ła n n ik  b ra ł  
u d z ia ł w  ja z d a c h  p ró b n y c h , p rz y  
szy b ko ś c i 130 k m /g o d z . s tre fa  h a ­
m o w a n ia  w y n o s i 900 m e tró w , a  p rz y  
220 k m /g o d z . —  2 000 m e tró w .

P a m ią tk a
P@ OfCIB

Jutro powtórzenie historycznego lotu

Z Moskwy przez Biegun 
d o  A m e r y k i

Kulisy procesu w Stuttgarcie (4)

Kim s ą  ludzie z z a
kuloodpornej ściany?

ARESZTOWANIE Meinhof zakoń­
czyło karierę najbardziej poszuki­
wanej kobiety w całych Niem­
czech zachodnich. Ponad trzydzie­
stu jeszcze członków grupy Ba- 
ader-Meinhof znalazło się za 
kratkami i większość społeczeń­
stwa RFN sądziła, że sprawa zo­
stała tym samym zakończana. Ale, 
Chociaż trzymano ich w różnych 
więzieniach, rozrzucanych po te­
renie całej Bundesrepubiiki, nie 
przerwali wałki. Istniała między ni­
mi niewidzialna i nieuchwytna 
sieć kontaktowa. Dzięki niej roz­
poczęli jednocześnie głodówkę na 
znak protestu przeciw rozdziele­
niu ich. Po dwumiesięcznej gło­
dówce, po której ważył 42 kilo­
gramy, zmarł jeden z członków 
grupy — 33-letni Holger Meins.

KWIATY I GRANATY W  RĘKACH

W  PARĘ dni później sympatycy 
Baader-Meinhof wzięli odwet. Z

bukietem kwiatów zadzwonili do 
domu prezesa sądu najwyższego 
w Berlinie zachodnim, Guentera 
van Drenkmanna. Sędzia, który 
właśnie obchodził swoje 64-lecie, 
nie miał nic wspólnego ze śledz­
twem w sprawie całej grupy. M i­
mo to, kiedy otworzył drzwi, na­
pastnicy — z bliskiej odległości — 
wyładowali całe magazynki, strze­
la jąc mu w twarz.

Zabójcy Drenkmanna zniknęli, 
nie pozostawiając śladów. Ale w 
lutym br. znów dali o sobie znać. 
Na trzy dni przed wyborami nad- 
burmistrza Berlina zachodniego 
terroryści uprowadzili polityka, Pe­
tera Lorenza. Przez 72 godziny 
trzymali w szachu rząd RFN, do­
magając się wolności dla kilku 
swoich towarzyszy. Wreszcie, po 
serii burzliwych posiedzeń gabine­
tu, kanclerz Schmidt zgodził się 
spełnić żądania kidnaperów, w 
zamian za uwolnienie Lorenza.

Upojeni sukcesem tego szanta­
żu terroryści ponownie spróbowali 
szczęścia w kwietniu br. Wtargnęli 
do ambasady zachodnioniemiec- 
kiej w Sztokholmie i zagrozili 
śmiercią dwunastu zakładnikom, 
jeśli rząd RFN nie uwolni 26 więź­
niów z grupy Baader-Meinhof. 
Tym razem kanclerz odmówił. W 
odpowiedzi okupujący gmach am­
basady wywołali masakrę, w wy­
niku której zginęło dwóch dyplo­
matów i dwóch terrorystów.

„Terror nie ustanie -  oświad­
czył jeden z członków grupy -  
dopóki Baoder będzie żyć".

KTO KORZYSTA?

OBECNIE, kiedy czworo przy­
wódców grupy znalazło się w w ie­
zieniu, ich zwolennicy — na wol­
ności — mogą wielokrotnie jeszcze 
nękać społeczeństwo aktami ter­

roru. Ale każdy kolejny akt tego 
typu prowadzi do coraz większej 
izolacji terrorystów. Lewica potę­
pia terrorystyczne metody pod 
szyldem „rewolucyjności". Prawica 
społeczna w Republice Federalnej 
Niemiec próbuje zbić na sprawie 
grupy Baader-Meinhof własny ka­
pitał polityczny, pod znanym z 
przeszłości hasłem „Ordnung muss 
sein!’’.

Proces — w wyniku coraz no­
wych kruczków prawnych, z któ­
rymi występuje obrona — mo-że 
trwać długo. Niemniej jednak sa­
mo zjawisko, jakim jest działalność 
grupy Baader-Meinhof, powinno 
dać wiele de myślenia politykom 
i socjologom.

Fakt, że ugrupowanie to liczyło 
mniej niż trzystu członków, a po­
trafiło przez pięć lat terroryzować 
społeczeństwo RFN, jest niezwy­
kle wymowny. Nie chodzi o porów­
nania z pierwszymi krokami NSDAP 
— partii Hitlera, która zaczynała 
od „ugrupowań". Coś jednak jest 
w tej sprawie, co budzi takie sko­
jarzenia, choć inne są dziś czasy, 
a i ideologia grupy Baader— Mein­
hof zapożyczona jest w duże] mie­
rze z „czerwonych książeczek" hun­
wejbinów spod znaku Mao.

A. KALINOWSKI

KONIEC

M O S K W A  P A P . N ie w ia r y g o d n e  
z d a rz e n ie  m ia ło  m ie js c e  w  u r a l -  
s k ic h  z a k ła d a c h  h u tn ic z y c h  w  N iż -  
n ie 3 ie rg in s k u . P o d c zas  ro z ła d o w y ­
w a n ia  w a g o n ó w  ze z ło m e m , k tó re  
p r z y b y ły  z  G o rk ie g o , ro b o tn ic y  
z w r ó c il i  u w a g ę  n a  s ta ry  h e łm  żo ł­
n ie rs k i. O d k r y t o  n a  n im  n a p is  
„ M . A .  D o łm a to w ” . K to ś  p rz y p o m ­
n ia ł s o b ie , że  w  z a k ła d a c h  p ra c u je  
h u tn ik  o t a k im  n a z w is k u .

P o  o b e jr z e n iu  n a p is u  N ik o ła j  D o ł­
m a to w  s tw ie rd z ił ,  że  je s t  to  c h a ­
r a k t e r  p is m a  je g o  o jc a . H u tn ic y  
p rz y p o m n ie li  so b ie  ta k ż e , że D o ł­
m a to w  se n io r  b y ł  n a  f ro n c ie  z  in ­
n y m  m ie s zk a ń c e m  m ia s ta  —  I .  
M ie s z k o w e m , k t ó r y  p o w ró c i ł do  do ­
m u . T e n , k ie d y  p o k a za n o  m u  z n a ­
le z io n y  p rz e d m io t  p o w ie d z ia ł:  „ je ­
go h e łm ” . W  je d n y m  czasie  o d b ie ­
ra liś m y  je  i  p o d p is a liś m y ” .

M . A . D o łm a to w  z g in ą ł w  1944 r .  
w  P ru s a c h  W sc h o d n ic h .

Pobyt w wiezieniu 
na własny koszt?
N O W Y  J O R K  P A P . W ła d z e  a m e ­

ry k a ń s k ie g o  ą ta n u  M ic h ig a n  z a m ie ­
r z a ją  o b c ią ży ć  D o n a ld a  C re n s h a w a  
k o s z ta m i... je g o  u t r z y m a n ia  ja k o  
w ię ź n ia . C re n s h a w  o d b y t  k a r ę  p o ­
z b a w ie n ia  w o ln o ś c i za  p rze s tę p s tw a  
d o k o n a n e  z b ro n ią  w  rę k u , a o s ta t­
n io  s ta ł s ie  s p a d k o b ie rc a  m a ia tk u  
o c e n ia n e g o  n a  50 ty s . d o la ró w , po  
s w e j z m a r łe j m a tc e .

W ła d z e  s ta n o w e  d o sz ły  do  w n io ­
s k u , że w  te j  s y tu a c j i  sam  p o w i­
n ie n  p o n os ić  k o s z ty  u t r z y m a n ia  
w ię z ie n n e g o , k tó r e  w y n io s ły  8.702 
d o la r y . O d p o w ie d n i p o zew  zo 9ta ł 
ju ż  s k ie ro w a n y  d o  są d u .
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Sezon turystyczny w  Moskwie już się rozpoczął
(CAF—Baliński)

Kontakty z 40 krajami

„Rybex”
na „Tygodniu Polskim”
w Hamburgu

j^RYBEX” jest 
m łodym  przedsiębiorstwem han­
d lu  zagranicznego. Powstał w

stosunkowo W dzięc zne j i zaw sze m ile  w id z ia n e j  
części p u b lic zno ś c i o d w ie d za ją c e j 
nasze s to is ka , z o rg a n izo w a n a  zosta- 

k ie rm a s zo w a  sp rze daż po lsk ic h
1967 roku N iem nie j w  ciągu a r ty k u łó w  Z n a jd ą  się ta m  ró w n ie ż  

to w a ry  p ro d u k o w a n e  p rz e z  po lsk iekrótk iego okresu czasu znacz­
nie rozw iną ł swą fhiędzynaro- 
dową działalność handlową, m i­
mo że wiadomo z jaką ostroż­
nością odnoszą się kupcy do 
nieznanego partnera handlowe­
go. Obecnie BH Z „R ybex”  u - ____  ___ ^
trzym uje  kontakty  Z handlów- pewnością do dalszego ożywienia 
cami z 40 różnych kra jów , któ- 
rzy z pełnym  zaufaniem kupu- S e  £
ją  polskie tow ary. Ryby i prze- równo przedstawicielom kół handlo- 
tw o ry  rybne są eksportowane wych i gospodarczych, środowisk

ry b o łó w s tw o . D o  sprze d aży  k ie rm a ­
szow ej w p ro w a d z im y  k o n s e rw y  r y b ­
ne p rzed e  w s zy s tk im  k o n s e rw y  
s zp ro to w e , k tó re  ja k  w ie m y  z o p i­
n ii  po in n y c h  im p re za c h  ta rg o w y c h  
w  R F N , cieszą się b ard zo  d o b rą  

śród zac h o d n io n ie m ie c k ic h  
tó w . U c ze s tn ic tw o  w  im ­

p re z ie  w  H a m b u rg u  p rz y c z y n i się z 
pew nością  do dalszego o żyw ien ia  
i  za c ie śn ie n ia  k o n ta k tó w  h a n d lo ­
w y c h  z R F N  a ta k ż e  u m o ż liw i za-

do: USA, Szwecji, Belgii, RFN, 
F rancji, Włoch, G recji, Jugosła­
w ii,  CSRS, Węgier, Rum unii, 
NRD a nawet do A u stra lii. Od­
b iorcam i polskich produktów  są 
też kra je A fry k i:  L iberia , N i­
geria i Wybrzeże Kości Słonio­
wej.

Na sierpniowej ham burskiej 
imprezie „T y  i tw ó j św iat” , w 
ramach „Tygodnia Polskiego” , 
B iuro  H andlu Zagranicznego 
„R ybex”  zaprezentuje niemiec­
k ie j publiczności szeroki asor­
tym ent ryb  i przetworów- ry b ­
nych. Polskie ryby  i przetwory 
znane są i cenione w  RFN. 
Prezentacja tych towarów od­
bywa się w  głównej mierze 
na targach m iędzynarodowych 
IK O P F A  w  Monachium i 
A N U G A  w  Ko lon ii. „R ybex”  u- 
czestniczy w  nich każdego roku. 
RFN jest bowiem jednym  z na j­
poważniejszych europejskich 
partnerów  handlowych. Ostat­
nie lata przyniosły ożywienie 
stosunków handlowych, a także 
kon taktów  zarówno z gronem 
kupców ja k  i  konsumentów to­
w a rów  eksportowanych przez 
BH Z „R ybex” .

—  S T O IS K O  ł e k sp o zy c ja  B H Z  
„ R y b e x ”  w  czasie „T y g o d n ia  P o l­
sk ie g o ”  w  H a m b u rg u  na im p re z ie  
„ T y  i tw ó j ś w ia t”  — m ó w i d y re k ­
t o r  n ac ze lny  tego p rze d s ię b io rs tw a  
m g r J e rz y  L in k a  — z lo k a lizo w a n e  
b ęd z ie  w  s e k to rze  sp o ży w czy m . N a ­
sze w y s tą p ie n ie  będzie  m ia ło  w ie ­
lo s tro n n y  c h a ra k te r . P a r tn e ro m  za ­
in te re s o w a n y m  p o d jęc ie m  k o o p e ra ­
c j i  z p o lsk im  ry b o łó w s tw e m  p o le ­
c a m y  f i lm , k tó ry  w y c z e rp u ją c o  o- 
k re ś la  nasze m o żliw o śc i w  tym  
w z g lę d z ie . F ilm  te n  w  sposób n ie ­
z w y k le  k o m u n ik a ty w n y  p rze d s ta w ia  
w s p ó łp ra c ę  p o ls k o -p e ru w ia ń s k ą  m ię ­
d z y  ,,R y b e x e m ” a p rzed s ię b io rs tw e m  
„ E P S E P ” . K o ła  h a n d lo w e  z a in te ­
re s o w a n e  m o żliw o ś c ią  z a k u p u  ry b  
w  Polsce o trz y m a ją  o fe r tę  ,na k tó ­
r ą  z ło ży  się szereg p o z y c ji. O fe ru ­
je m y  m . in . s a rd y n k ę  m rożoną, 
św ieże  tu sze  i f i le ty  ze ś le d z ia  b a ł­
ty c k ie g o  o ra z  f i le ty  z m orszczuka  
w  o p a k o w a n ia c h  h u r to w y c h  i  de­
ta lic z n y c h .

W  o d p ow ied z i na hasło  h a m b u r­
s k ie j im p re z y  „ K o b ie ta  p a r tn e r e m ”  
z w ią za n e  z fa k te m  ogłoszenia przez  
O N Z  ro k u  1975 R o k ie m  K o b ie t, p o l­
sk a  e k sp o zy c ja  p re ze n to w a ć  b ę­
d z ie  w s zy s tk ie  d z ie d z in y  życ ia  gos­
po d arc zeg o . w  k tó ry c h  d o ro b e k , ro ­
la  i os iągn ięcia  k o b ie t  po lsk ich  są 
e w id e n tn ie  godne n aś la d o w a n ia . Z  
m y ś lą  o k o b ie ta c h  te j  n a jb a rd z ie j

o p in io tw ó rc z y c h  ja k  i  na jsze rsze j 
p u b lic zno ś c i. (w it )

Polska jest jedna

TEREN I CENTRALA
IS T N IE JĄ  cele i  wartości porywające do zbiorowego czynu 

cały naród. Tak im  celem od pierwszych dni wyzwolenia by­
ła odbudowa stolicy. N ik t nie szczędził s ił i  środków finanso­
wych, aby dźwigać ze zgliszcz Starówkę, odgruzować M ura­
nów, Mariensztat... Tego rodzaju szlachetne sentymenty nie 
wygasły po la tach trzydziestu. Koronny dowód: m ilionowe su­
my płynące nieprzerwanie od rodaków w  k ra ju  i  za granicą 
na odbudowę Zam ku Królewskiego.
B Y W A JA  cele O innym  nie- już je d n a k  n ie  ty le  n a  gotowości , V  Leie u do poświęcenia się i wyrzeczeń —

co charakterze, pobudzające jje na dobrze pojętym w i a ; n y m 
jednak zawsze do niezmiennej i n t e r e s i e .  L o k a m a  spo;ec„nosc, 
reakc ji Jednym z nich jest bu- L*‘ «
dowa Centrum  Z drow ia  Dziec- nycn funduszów będzie m ożna wy­
ka, realizowana wspólnym  w y - budować w danym regionie szKOię, 
s iłk iem  wszystkich Polaków. in te rn a t,  t a k  bardzo tu

Co leży u podłoża owej spon- jest to .postawa r a c ]  
tanicznej postawy m ilionów  lu ­
dzi z odległych m iast, osad i _____ ______ _
wiosek wobec zaproponowanego identyfikację interesów loka'nycn

ó ł u c z e s t n i c t w a ?  o g ó ln o k ra jo w y m i. T e n  w l a n e  cel

I n a
u zasadn iona . U m ie ję tn e  w y k o rz y s ­

ta n ie  ty c h  lo k a ln y c h  a s p ira c ji przez  
w ła d ze  p ań s tw ow e s tw a rza  w łaśn ie

w  s p c je s t  g e n e ra 'n ą  id e ą  w ie lk ie j  r e io r -

g o w yc h  p o w in n o śc i w ła d ze  naczelne  
m ogą s k u p ić  się dziś n a  k lu c zo w y c h  
d la  c a łe j P o ls k i zag a d iu e n ia c n . 
S tw o rze n ie  49 w o je w ó d z tw  o a u ze j 
sa m o dzie lnośc i i k o m p e te n c ja c h  s ta ­
n o w i je d no c ześ n ie  n ie  is tn ie ją c y  
d a w n ie j m e c h a n i z m  po b ud za­
ją c y  w s zy s tk ie  re g io n y  k r a ju  do 
w z a je m n e j ry w a l iz a c ji  i w s p ó łza ­
w o d n ic tw a . L o k a ln e  a m b ic je  p o p a r­
te  w ł a s n y m i  ś ro d k a m i — to  
p rze c ie ż  n a jle p s zy  sposób in te g ra c ji  
ca łego  spo łeczeństw a w o k ó ł p a rn i  
— rz e c z n ik a  postępu i  ro z k w itu  
P o ls k i.

O c zyw iśc ie , b azo w a n ie  w y łą c z n ie  
n a  te re n o w y c h  za io b a c h  i  im p u l­
sach n ie  m o g ło b y  sprostać p o trze ­
bom  p rzysp ieszonego  ro z w o ju  k r a ­
ju .  I  tu ta j  w ła ś n ie  u ja w n ia  się w io ­
dąca i d y n a m iz u ją c a  c a ło k s z ta łt  ż y ­
c ia  n aro d u  ro la  k ie ro w n ic tw a  ce n ­
tra ln e g o . W  jego  rę k a c h  sk up ione  
są o g ro m n e n a k ła d y  in w e s ty c y jn e , 
ono o p ero w a ć  m oże n a js k u te c z n ie j 
k r e d y ta m i z za g ra n ic y  itp . ś ro d k a ­
m i, k tó re  w  n a jb liż s z e j i n as tę p ­
n yc h  5 - la tk a c h  z m ie n ia ć  b ęd ą o b li­

cze k r a ju .  Kierownictwo c e n tra ln e  
będ z ie  m ógł* ponad to  znac zn ie  
szy b c ie j n iż  Jawniej d o p ro w a ' zac 
do re a łiz a c jiw s z y s tk ic h  w a  n eh 
k o n c e p c ji pąŁw ow ych — bezpo­
śred n io  w  t ' ^ e ,  a ta k ż e  — b a r ­
d z ie j skuteczST re ag o w a ć  n a  te re ­
n o w e inicjatywy i p o trzeb y .

jST JEDNA. Stwo- 
ility , wewnętrznie 

i d e n t y f i k a -  
terenowych z ce- 
ąlskim i. System 

całemu społe- 
pragnie 1 e- 

po tra fi l e p i e j  
i warunkiem  stwo- 
li temu odpowied 
iści. Możliwości te 
|nie obecna refor

J llu z y c z n a  

to  i  OWO
B A Y  C IT Y  ROLLERS

J E S T  to  obecn ie  czo łow y  ze ­
spół b ry ty js k i,  c ieszący sie 
n ie p ra w d o p o d o b n ą  i p u la r -  
nością p rz y p o m in a ją c ą  czasy  
B ea tle s ó w . P ra s a  m u zyc zn a  
jest pe łna  zd ję ć  i  op isów  n ie ­
s ły c h a n y c h  ekscesów  w id o w n i 
na k o n c e rta c h . O to  n p . ro z - 
h is te ry zo w a n e  n a s to la tk i do ­
s ło w n ie  to p iły  się w  je z io rze , 
g d y  zespół p ły n ą ł m o to ró w k ą  
w  s tro n ę  es tra d y , tra to w a ły  
się w z a je m n ie  p rzy  b a r ie r ­
ka c h  o c h ro n n y c h . G ru p ę  B ay  
C ity  R o lle rs  tw o rz y  p ię c iu  
m ło d y c h  m ie szk ań c ó w  E d y n ­
b u rg a . Ic h  o s ta tn i p rze b ó j to  
— „ B y e , B y e  B a b y ” .

W AŻN E SĄ PROPORCJE
M IN IS T E R S T W O  K u lt u r y  i  

S z tu k i N R D  w y d a ło  za rzą d ze ­
n ie  w  s p ra w ie  dob oru  u tw o ­
ró w  p re ze n to w a n y c h  w  a u d y ­
c jac h  ra d io w y c h  i  d y s k o te ­
k a c h . W  60 p ro ce n ta ch  m a to 
b y ć  m u z y k a  m ło d z ie żo w a k r a ­
jó w  s o c ja lis ty czn y ch , n a to ­
m ia s t w  40 — n a g ra n ia  z  k r a ­
jó w  k a p ita lis ty c z n y c h . Z r e -

—  W ie lk i sentyment l  serdecz- m y  a d m in is tra c ji i  w ła d z  te re n o - 
ny związek Z ty m i celami, sta- w y c h , k tó re j u ko ro n o w a n ie m  jest 
nnw iarvm i wartość npólnnnaro- re a liz a c ja  u ch w a ł X V I I  P le n u m  k l  now iącym i wariosc ogomonaro P Z P R  Z as ad n ic ze  p y ta n ie  b rzm i:  
dową. Podłożem zbiorowego j a k  d o p ro w a d z ić  do tego, ażeby am - 
czynu jest Chęć p o ś w i ę c ę -  b itn y  p la n  I n ^ o c z e r n ie n ia  P o is k i,
n i a sie dla teeo naczelnego wie,kieg° ro z k w itu  je j gospodarn i, n i a się cna tego naczelnego wzrostu d o b ro b y tu  i k u l tu r y  n a ro -
dobra, kosztem dodatkowego d u  z n a jd o w a ł m o cn y  re zon a n s  we  
w ysiłku , kosztem osobistych wy w s zys tk ic h  d z ie ln ic a c h  i reg io na cn  
r „ „ 7p ń  V„nHamentpm tak ie i k r a Ju? Co c zy n ić , a b y  n ie  g rz ą z ł on rzeczen. runaam entem  tak ie j w  p a r ty k u la ry z m ie , zaś c ian k ow yc h  
postawy jest — nie wstydźm y in te re sa ch  i  w  o g ląd a n iu  sie na  
się tu  patosu — patriotyczny „górę” ? 
entuzjazm. . „

DECYDUJCIE SA M I
CELE PR AKTYC ZNE

O D P O W IE D Z  n a te  p y ta n ia  d a je  
J E D N A K Ż E , ja k  k to ś  z a u w a ż y ł p a r t ia  b ard zo  w y ra ź n ie  w  s w e j d y -  

sluszn ie  so c ja lizm u  n ie  m o żn a  b u - n a m ic z n e j p o lity c e  k ie ro w a n ia  pan -

sn  sK.“JtKKS& p‘a°a- s™ “o*: /e?P$e„p“eirr r
d u k c y jn e j,  o ś w ia to w e j, k u ltu ra ln e j d e c e n t r a l i z a c j a  u p ra w n ie « , 
n a le ży  s ta w ia ć  p rze d  społeczen - a ta k że  ś rod k ó w  fm ? n  o w y ch  i m a -  
stw e m  c e l e  p r a K t y c z n e ,  b a r-  te r ia ln y c h  w  za k re s ie  d o ty czą cy m  
dzo w y ra ź n ie  p o w ią za n e  z k o n k re t -  ż y c ia  te re n u . Jest to  d e c e n tra liz a c ja  
n y m i p o trz e b a m i lu d z k im i, p ro w a -  d o k o n y w a n a  w  ra m a c h  o g o łn ie  obo- 
dzące do l ik w id a c j i  ró ż n y c h  b ra k ó w  w ią zu ją c e g o  system u c e n t r a l i z -  
i  u c ią ż liw y c h  n ie d o s ta tk ó w . T u  też  m  “  d e m o k r a t y c z n e g o ,  
m o żn a  p rzy to c zy ć  p rz y k ła d y  zn a - D e c y d u jc ie  sa m i — p o w ia a a ją  
n y c h  a k c j i:  dav n  S p o łe c zn y  H u n - n ac ze lne  w ła d ze  do w o je w o d ó w  i 
dusz B u d o w y  S zk ó ł i In te rn a tó w , p re z y d e n tó w , do nacze n  k ó w  g m in  
ob ec n y N a ro d o w y  F u n d u s z  O c h ro n y  i m ia s t —  o s p ra w a ch  waszego te -  
Z d ro w ia  itp . re n u . W y  sa m i n a j le p ie j w ie c ie , ja -

S po łe czn a  o fia rn o ś ć  o p ie ra  się tu  k ie  są w asze m o żliw o śc i, a ta k że  
p o trze b y  i b ra k i.

Co to  oznacza p ra k ty c z n ie ?  — S a­
m o d zie ln o ść  e k o n o m ic zn ą  i f in a n s o ­
w ą  te re n u , o p a rc ie  b u d żetó w - g m in  
i  m ia s t g łó v  n  e n a w ł a s n y c h  
dochodach , a n ie  d o ta c ja c h .

zy g n o w a n o  c a łk o w ic ie  z p ro ­
g ra m ó w  m o n o te m a ty c z n y c h , w  
całości p o ś w ięc o ny ch  p iosen­
kom  a n g ie ls k im , f ra n c u s k im  
c zy  w ło s k im .

S Z C Z E C IN IA N K A  
W B R A T Y S ŁA W IE

W  O S T A T N IC H  d n ia c h  m a ­
ja  w  B ra ty s ła w ie  o d b y ł się 
ju b ile u s z o w y  X  M ię d z y n a ro d o ­
w y  F e s tiw a l P io s e n k i „ B r a t y ­
s ła w s k a  L i r a ” . B ra ła  w  n im  
u d z ia ł s zc zec in ia n ka  — E lżb ie ­
ta  B u k o w ie c k a . O  je j  w y s tę ­
p ie  t a k  pisze M a re k  J a w o rs k i 
w  „ T ry b u n ie  L u d u ” z d n ia  12 
b m .: . .Z  P o ls k i p rz y b y ła  na 
k o n k u rs  m ło d a  p io s e n k a rk a  
E lż b ie ta  B u k o w ie c k a , k tó re j  
d e b iu ta n c k i n a t a k  p o w a żn e j 
im p re z ie  w y s tę p  m ożna uznać  
za u d a n y  — b a rd z ie j u d a n y  
n iż  p iose nka „W s zy s tk o  ż y je ,  
w s zys tk o  ta ń c zy , w szystko  
ś p ie w a ”  (A . K u d e ls k i, J . A . 
M a re k ) , k tó rą  p re z e n to w a ła  
J u ro ro m ” .

PO LSKA
„G W IA Z D A  R O KU”

A N G IE L S K I ty g o d n ik  m u z y ­
czn y  „M u s ie  W e e k ” p rzy zn a ł 
zes p o ło w i „ D w a  P lus  J e d e n ” 
ty t u ł  g w ia z d y  ro k u . Zespół 
p o w ró c ił n ie d a w n o  z to u rn e e  
po Z S R R  i d o p iero  te ra z  m óg ł 
o d eb ra ć  nag ro d ę . W  n a jb l iż ­
szym  czasie s y m p a ty c zn a  t r ó j ­
k a  w y b ie ra  się do N R D , b y  
n a g ra ć  tam  n o w ą p ły tę  i w y ­
stą p ić  w  T V .

Zebrał: (jas)

„D W A PLUS JEDEN” , Roman Waschko i honorowy dy­
plom tygodnika „Musie Week” .

LEKARSTW O
N A  P A R TY K U LA R Y ZM

S Ł O W O : p a r ty k u la ry z m  p o ja w iło  
się w  nas zym  ję z y k u  co d z ie n n ym  w  
o kre s ie  p o g ru d n io w y m  ja k o  po jęc ie  
lo k a ln e g o  e g o izm u , a jednocześn ie  
d o m ag a n ia  się od w ła d z  c e n tra l­
n y c h  ja k  n a jw ię k s z y c h  d o ta c ji i  in ­
w e s ty c ji. P o s ta w a  ta k a  n  s b y ła  
je d n a k  w a d ą  w ro d zo n ą  te re n o w y c h  
w ła d z  i lo k a ln y c h  zb io ro w o ś c i. W y ­
n ik a ła  ona z  p r a k ty k i b i u r o k r a ­
t y c z n e g o  c e n tra liz m u . P rze sa d ­
ne s c e n tra lizo w a n ie  d e c y z ji i ś rod ­
k ó w  fin a n s o w y c h  n i n a jw y żs zy c h  
szczeblach  za rzą d za n ia , m e zw yic ia  
u c iąż liw o ść  d o ta rc ia  do ty c h  szcze­
b li  z w ła s n y m i p ro p o z y c ja m i i in ic ­
ja ty w a m i, a s e k u ra n c tw o  i K u n k ta ­
to rs tw o  w obec ś m ia ły c h  i o ry g in a l­
n yc h  k o n c e p c ji — w szys tk o  to  zn ie ­
chęca ło  d z ia ła c zy  te re n o w y c h  ao  
pom ysłow ości i w y c h o d ź , n  a z w ła s ­
n y m i p ro p o z y c ja m i. M a rn o w a ło  po ­
te n c ja ł d o b re j w o li i  e n e rg ii lu d ­
ności.

O becna p o lity k a  społeczno-gospo­
d a rc za  o raz  n o w e zasady k ie ro w a ­
n ia  p ań s tw em  s ta no w ią  w obec p a r ­
ty k u la rn y c h  te n d e n c ji n ie  ja k iś  
p la s te r  ła g od zą cy  je d y n ie  schorze­
n ie , a le  g ru n to w n ą  k u ra c ję , s t r u k ­
tu ra ln ą  re k o n s tru k c ję  ca’ego p ań ­
s tw ow ego  o rg a n izm u  — fu n d a m e n t  
zd ro w e go  p a tr io ty z m u  lo k a ln e g o .

PO LSKA JEST JEDNA

N O W Y  p o d z ia ł a dn i n  s tra c y jn y  i  
w zro s t sa m o dzie lnośc i w lódz te re ­
n o w yc h  w  w y n ik u  d e c e n tra liz a c ji 
u p ra w n ie ń  — u m a c n ia ją  je dnocześ­
n ie  w  sposób w y ra ź n y  k i e r o w ­
n i c z ą  ro lę  n a c ze ln y c h  w ia o z  
p a r t ii i p ań s tw a , w s tw ie rd ze n iu  
ty m  n  o m a  ż a d n e j sprzeczności. To  
ty lk o  a n a c h ro n ic zn y  sposób m y ś le ­
n ia  z a k ła d a ł, że s iła  ce n tra ln e g o  
k ie ro w n ic tw a  w y n ik a  ze sk u p ie n ia  
w  je g o  rę k a c h  m asy d ro b ia zg o w y c h  
u p ra w n ie ń  i zadań . N ow oczesny  
system  k ie ro w a n ia  po lega bow iem  
n ą ta k im  p o d z ia le  k o m p e t e n  
c j  i,  a b y  d ec y z je  robocze , bezpo­
śred n io  w y tw ó rc z e , p o d e jm o w ać  ja k  
n a j b l i ż e j  o środków  p ro d u k c y j­
n y c h . N a to m ia s t „ g ó rze ”  s tw o rzy ć  
n a le ży  w a ru n k i d la  d o k o n y w a n ia  
g e n e ra ln y c h  a n a liz  ro z w o ju  k r a ju ,  
o p ra c o w y w a n ia  n a jle p s zy c h  w a ru  n  
tó w  je g o  postępu, p ro w a dze n ia  
s p ra w n e j p o lity k i k a d ro w e j, s ty m u ­
lo w a n ia  a k ty w n o ś c i n iższych  o g n iw  
a d m in is tra c ji i g o sp o d ark i, la itz e  
niższych  o g n iw  p o lity c zn y c h : P Z P R , 
Z S L  i S D .

O D C IĄ Ż O N E  od b a las tu  d ro b ia z -

jjAN SAPLEW ICZ

Witaminę C -  z un¡arem!
L E K A R Z E  z w a lc z y li  ospę, zb u d o ­

w a li sztuczną n e rk ę , p rzes zcze p ia ­
ją  serca, a le  p rz e c iw  z w y k łe m u  
p rze z ię b ie n iu  n ic  p ra w d z iw ie  s k u ­
te  -znego n ie  zn a le ź li. D la te g o  ta k  
w ie lk ie g o  rozg łosu n a b ra ła  w y p o ­
w ie d ź  w y b itn e g o  b io c h e m ik a , la u ­
re a ta  n a g ro d y  N o b la . L in u s a  P a u -  
l in g a  na te m a t  n ie z w y k łe j sk u te c z ­
ności i  doskona łości znanego  le k u  — 
w ita m in y  C . Z d a n ie m  uczonego a -  
m e ry k a ń s k ie g o  sku teczność tego le ­
ku  g w a ra n tu ie  zap o b ie g aw c ze zaży ­
w a n ie  go w  ilo ś c i 1 g ra m a  d z ie nn ie  
i do 4 g ra m ó w  w  w y p a d k u  o s tre ­
go p rzeb ieg u  c h o ro b y .

W ie lu  le k a rz y  odniosło  się je d n a k  
z p o w ą tp ie w a n ie m  do za lec an e j 
p rzez  P a u lin g a  m e to d y  i za k w e s tio ­
n o w ało  je j  e fe k ty w n o ś ć .

Z d a n ie m  p ro f  c h e m ii G e rh a rd a  
N . S c h rau ze ra  m e ch an izm  procesu  
tego  p rze d s ta w ia  się ta k :  p rze c iw  
k u r a c j i  p rz y  p o m o cy w ita m in y  C 
o rg a n izm  b ro n i się w y d z ie la n ie m  
je j  n a d m ia ru . D o  ta k ie g o  w n io s ku  
doszedł u czo n y  - na p o d staw ie  ba­
d ań . p rz e p ro w a d zo n y c h  n a s tu d en ­
tac h  i w s p ó łp ra c o w n ik a c h  n a u n i­
w e rs y te c ie  k a lifo rn ijs k im  w  San  
D ieg o . A  o to  w y n ik i :

1) o rg a n izm  s k ło n n y  je s t w y d a la ć  
ty m  w ię c e j kw asu  as ko rb ino w eg o , 
im  w ię c e j go w c h ła n ia ;

2) w y d a je  s ię , że d łu g o trw a łe  sto ­
so w an ie  k w as u  a s ko rb ino w eg o  po ­
w o d u je  p o w s ta w a n ie  e n zy m u , k tó ry  
p ro w a d z i do ro zp ad u  w ita m in y  C.

T e n  o d w ro tn y  s k u te k  stosow ania  
le k u  s p ra w d z ił S c h ra u z e r nas tę p n ie

POWOŁANA przez centralę wy­
wiadu AK „Lombard" grupa wy­
wiadowcza „Bałtyk'' -  miała za 
zadanie penetrację północnych 
obszarów Niemiec, szczególnie 
Prus Wschodnich, całego Pomorza, 
(łącznie ze Szczeci nem) i terenów 
Rzeszy aż do Lubeki.

Grupa „Bałtyk" składała się 
z trzech komórek, które określano 
kryptonimami cyfrowymi — „Bałtyk 
301", „302" i „303". Podgrupą
301 dowodź ił Edmund Czarneaki,
302 — Apolinary Lagiewski, ps. 
„Apoli", a podgrupą 303, która 
wsławiła się w rozpoznaniu wy­
rzutni rakietowych V-1 i V-2 w  
Pennemuende -  Augustyn Sęk- 
Tregier, ps. „Tragarz". Dowódcą 
całej siatki wywiadowczej „Bałtyk" 
był Bernard Kaczmarek, pseudo­
nimy „Wrzos" i „Jur” .

Z relacji Bernarda Kaczmarka, 
który mieszka dziś w Bydgoszczy, 
jest kierownikiem sklepu „Krysz­
ta ł" przy ul. 1 Maja i cieszy się 
dobrym zdrowiem wynika, że in­
formację Ferdynanda Słonimskie­
go o Policach uznano w centrali 
za bardzo cenną. Domyślano się, 
że może tu chodzić o fabrykę 
benzyny syntetycznej, ponieważ o 
istnieniu takich zakładów na tere­
nie Niemiec polski wywiad wie­
dział. Istotą sprawy była tylko 
szybka ich lokalizacja i pełne 
rozpoznanie, zwłaszcza że sztab 
wojsk alianokich zabiegał o tego 
typu informacje.

Zadanie dokładnego rozpozna­
nia obiektu zlecono grupie „Bał­
tyk". Personalnie obowiązkiem tym 
obarczono inżyniera Aleksego Ję- 
dryczkę, ps. „Tyszkę" j „Pomor­
ski".

„Tyszkę" idealnie nadawał się

na ś w in k a c h  Jarskich. O d k ry ł nad. 
to , że p rz y  difym d a w k o w a n iu  w i  
ta rn in y  C solda „w y s o k o g ó rs k a ” 
sp raw ność plptów i  ta te rn ik ó w . 
P o za  ty m  wdjywa to  u je m n ie  na 
p a c je n tó w  ciafaiących n a ch oroby , 
k tó re  powoduj! n ie do s ta tec zne  zao­
p a trz e n ie  orgipizmu w  t le n .

„ N a  szczęścili— s tw ie rd za  S c h ra u ­
ze r  — przedaijkow anie w ita m in y  C 
rza d k o  byw a ¡niebezpieczne” N ie ­
m n ie j w ie le  oćńb. zw łaszcza k o b ie ­
t y  brzem ienne, w in n y  zac h o w ać da­
le k o  id ą cą  ostrożność ..W  K a n a ­
d z ie  np . z a j t r w o w a n o  w  1985 r 
p rz y jś c ie  -  * n ie m o w lą t cho ­
ry c h  n a szkCIPat. B y ły  to  — ja k  
się o ka za ło  _> d ziec i m a te k , k tó re  
w ie rz y ły , że jażyw aiąc pó ł g ram a  
w ita m in y  C dzienn ie z a c h o w a ją  
d o b re  zd ro w ie p rzez c a ły  okres c ią ­
ży . T ym c zas e i w  p rz e m ia n ie  m a­
t e r i i  p łodu  nastąpił zw ię ks zo n y  ro z ­
p ad  i  szybsze w y d z ie le n ie  p o trze b ­
n yc h  do żyda su b s ta n c ji k w as o ­
w y c h ” .

A le  p ro f . Schrauzer u w a ża  z a ra ­
zem , że p rzy  tazięb ien iu  i ró żn yc h  
ch o robach  zakaźnych w ita m in a  C 
zw ię ks za  obronność o rg a n izm u  D la ­
tego  form ułu je ta k ą  zasadę: lu d z ie  
z d ro w i powinni sp o ży w ać p o tra w y  
za p e w n ia ją c e  im w c h ła n ia n ie  n o r­
m a ln e j daw ki w ita m in y  C, n a to ­
m ia s t w  wypadku ostrego p rze b ie g ’: 
c h o ro b y  należj b rać d o d a tk o w o  w i­
ta m in ę  C. Jednak 1 do 2 g ram ów  
d z ie n n ie  to  więcej n iż  dosyć, a na 
d łu ższą m etę ja dużo  — zwłaszcza  
d la  d z ie c i.

„S M U K Ł Y  DOM ”  — ta ­
kie określenie przylgnęło  
do X V II-w ie czne j kam ie ­
niczki w  miasteczku H a t­
tingen w  N adrenii-W  estfa- 
l i i.  Ma ona w  rzeczywisto­
ści niecałe dwa m etry  sze­
rokości.

CAF—AP

Kobiety coraz szybsze
W  Z W IĄ Z K U  z p ie rw s zy m  d a m -  

s k o -m ę s k im  M a ra to n e m  B o sto ń skim  
prasa s p o rto w a  p o d kre ś la , że kor 
b ie ty  sa co ra z  szybsze N ie m k a  L ia  
n a W in te r  w  ty m  n ie z m ie rn ie  t r u ­
dn ym  i m ę czącym  b iegu  ną ponad  
'2  k i lo m e t ry  o m a l n ie  zd ys ta n so w a­
ła  z w y c ię zc y  — W ill ia m a  R ogersa

Zgrzytanie zębami 
za... pół miliona

N A D A W A N Y  pryw atn ie  co 
miesiąc przez senatora am ery­
kańskiego W illiam a P roxm ire 
żartob liw y order „Złotego Ru 
na”  otrzym ała ostatnio pewna 
firm a  w Waszyngtonie, k tóra 
przez siedem la t prowadziła ba 
dania naukowe na koszt rządu 
i wydała w  tym  celu pół m ilio ­
na dolarów. A  oto rezu lta t tych 
badań: „Ludzie, którzy łą tw o po 
padają w  złość, którzy rzuc ili 
palenie albo też nie znoszą ha­
łasu, przyznają się do tego, że 
zgrzytają zębami” . Senator o- 
świadczył, że do tego w niosku 
mógłby dojść tańszym kosztem.

PORADY PRAWNE
J e rz y  S zu s tk o w s k i — R ęcz. D o n ie -  

w a ż m ia ł P a n  o d rę b n y  p rz y d z ia ł na 
p o k ó j, w  k tó ry m  za m ie s z k iw a ł P a n  
z zoną i  d z ie ć m i, ob ec n ie  po re ­
m o n cie  w ła d ze  k w a te ru n k o w e  obo­
w ią za n e  są p rz y d z ie lić  P a n u  m ie sz­
k a n ie  o p o w ie rz c h n i co' n a jm n ie j  
t a k ie i  sa m e j ja k  p o p rzed n ie  m iesz­
k a n ie . N ied o p u szc za ln e  jest łą cze ­
n ie  P a ń s k ie j ro d z in y  z ro d z ic a m i, 
k tó rz y  p ro w a d z ili i p ro w a d za  od ­
rę b n e  gospodars tw o  d o m o w e o raz  
p o sjadali o d rę b n y  p rz y d z ia ł k w a ­
te ru n k o w y .

N ie m n ie j je d n a k , p ro p o zy c ja  p rzy  
d z ia łu  2 po ko i z u żyw aln o ś c ią  k u c h ­
n i i ła z ie n k i w s p ó ln ie  2 ro d z ic a m i, 
je s t k o rzy s tn ie js za , a n iże li p rz y ­
d z ia ł je d ne g o  p o k o ju  o m n ie js ze j 
p o w ie rz c h n i n iż  d o ty chc zas z od- 
re c n a  k u c h n ia  O  w y b o rz e  dec yd o ­
w a ć  będą in n e  oko liczn o śc i ja k  np. 
m o żliw o ść zgodnego, w s pólnego  u ż y t  
k o w a n ia  k u c h n i i in n y c h  w sp ó ln yc h  
pom ieszczeń.

T ere sa  B rze z iń s k a  i  J a d w ig a  M a ­
je w s k a  — S zc zec in . W  m y ś l U s ta ­
w y  z d n ia  17 .X II.1974 r. o ś w iad c ze ­
n ia ch  p ie n ię żn y c h  z u b e zp ie c ze n ia  
społecznego w  ra z ie  ch o ro b y  i m a ­
c ie rzy ń s tw a . k tó ra  w eszła w  życ ie  
z d n ie m  1.1.1975 r. p ra w o  do  z a s ił­
k u  m a c ie rzyń s k ieg o  p rz y z n a n e  zosta 
ło  ta k ż e  p ra c o w n ic y  k o r z y s ta ją c e j z 
u rlo p u  b ezp ła tne go  n a w y c h o w a n ie  
d zie c k a , k tó ra  w  czasie teg o  u rlo p u  
u ro d z iła  d ru g ie  d zie ck o. U s ta w a  ta  
je d n a k ż e  n ie d z ia ła  w stecz, a w ię c  
n ie  d o ty czy  p rz y p a d k ó w  p rze d  1.1 
1975 r.

R ys zard  S zc zepańsk i — S ta rg a rd  i 
H e n ry k  S ro k a — K a rn ic e . W  z a k re ­
sie w y n a g ro d ze n ia  za w o ln e  soboty, 
o b o w ią z u je  zasada, że za ro b e k  p ra ­
c o w n ik a  k o rzy s ta ją c e g o  z d n i w o l­
n y c h  (sobót) n ie  m oże u lec w s k u ­
te k  teg o  o b n iżen iu .

Ja n  Z . — S ta rg a rd . C h o ro bę  P a ń ­
ską m o żn a  za lic zy ć  do chorób  za ­
w o d o w y c h , je d n a k ż e  m u s i P a n  z a ­
s k a rż y ć  d ec y z ję . k tó ra  n ie  za licza  
c h o ro b y  do  ch o ró b  za w o d o w y c h . W  
ra z ie  s tw ie rd z e n ia  ch o ro b y  zaw o do ­
w e j i w  zw ią z k u  z ty m  p rzen ies ie ­
n ia  do in n e j p ra c y  n iż e j p ła tn e j, 
p rzy s łu g u je  p ra c o w n ik o w i d o d atek  
w y ró w n a w c z y , je d n a k  n ie  d łu ż e j 
n iż  p rzez  3 m iesiące.

M a r ia n  W ró b e l — G o lc zew o . W o ­
bec p rze n ie s ie n ia  w  d rodze po ro zu ­
m ie n ia  m ię d zy  z a k ła d a m i p ra c y  i 
to  n a żąd a n ie  obecnego z a k ła d u , 
k tó ry  g w a ra n to w a ł P a n u  ciągłość  
p ra c y  i w s ze lk ie  św ia d c ze n ia , n a le ­
ży  z ło ży ć  w n io s e k  do Z a k ła d o w e j 
K o m is ji R o z je m c z e j o w y p ła tę  p re ­
m ii i  d ru g ie j D o ło w y  z  fu nd u s zu  za­
k ład o w e g o .

H e le n a  T . — Szczec in  D ą b ie . K o ­
m o rn ik  d z ia ła ł w  o p a rc iu  o p ra w o ­
m o cn y  w y ro k  sądu. p o zb a w ia ją c y  
w y k o n a ln o ś c i t y t u ł  w y k o n a w c z y , na  
pod staw ie  k tó re g o  o trz y m a ła  P a n i 
a l im e n ty . W  t e j  s y tu a c ji s k a rg a  na  
czynność k o m o rn ik a  n ie  b ęd z ie  sku  
teczna .

N a to m ia s t .m usi p a n i w y s tą p ić  do  
sadu z w n io s k ie m  o d o ręc zen ie  w y ­
ro k u  zaocznego, k tó r y  sąd o b o w ią ­
z a n y  b y ł d o rę c zy ć  P a n i z  u rzę d u . 
N ie w y k lu c z o n e  je d n a k , że d łu ż n ik  
ce lo w o  D odał b łę d n y  adres. Po  
o trz y m a n iu  w y ro k u  zaocznego b ę­
dz ie  m ożna z ło ży ć  sp rze c iw  od tego  
w y ro k u .

do wykonania tego zadania. 
Ukończył dwa fakultety, był spe­
cjalistą z dziedziny chemii i elek­
troniki, znał doskonale niemiecki, 
a poza ty .^ jjp cze  sprzed wojny,

J ta ra n u  ( cli ir łirwunl MUznał dobrze * tereny (studiował w

Jak wspomina dowódca grupy 
„Bałtyk" Bernard Kaczmarek — 
Jędryczka wywiązał się ze swego 
zadania nad podziw szybko. W 
przeciągu miesiąca mógł przeka­
zać centrali niemal wszystkie po­
trzebne materiały. Docierały one 
na bieżąco za pośrednictwem Le­
ona Chaustowa do punktu kon-

szczonych w pobliżu zakładów po­
lickich. Ta ostatnia informacja 
miała szczególne znaczenie. Cho­
dziło bowiem o to, aby nie stały 
się one celem dla lotnictwa 
alianckiego.

JAK jeden człowiek — niezależ­
nie od przydzielonych mu pomoc­
ników — mógł w ciągu miesiąca 
dokonać rozpoznania tak ważnych 
i precyzyjnie strzeżonych przez 
Niemców zakładów? Trochę świa­
tła na technikę pracy wywiadow­
czej oraz osobę inż. Jędryczki — 
„Tyszkę" rzucają wspomnienia je­
go bezpośredniego współpracow­
nika Leona Chaustowa („Mewa").

„Bałtyk - 30!,
302,303

ALEKS Y JĘDRYCZKA — ps. 
„Tyszkę” , „Pomorski” .

Niemczech), po których miał się 
poruszać. Do swojej pomocy otrzy­
mał specjaln-igo kuriera i łączni­
czkę. Kuriereili był p. Leon Chau- 
stow, ps. „Newa" (dziś mieszka­
niec Szczecirjó) a łączniczką Ger­
truda Rudnika, ps. „Gerda", 
później ioncHłleksego Jędryczki.

taktowego na ul. Złotej w War­
szawie. Szczególnie ważne było 
definitywne stwierdzenie, że „Hy­
drierwerke Pölitz" zajmują się 
produkcją benzyny syntetycznej 
otrzymywanej z węgla oraz pro­
dukcją benzyny lotniczej. Inż. Ję- 
dryczka dostarczył też dokładny 
plan sytuacyjny zakładów oraz 
dane dotyczące wielkości produk­
cji. Ukoronowaniem jego akcji 
zwiadowczej było zlokalizowanie i 
opracowanie szkicu sytuacyjnego 
obozów pracy przymusowej jeń­
ców różnych narodowości, rozmie-

— Z  „ T Y S Z K Ę ”  — „ P o m o rs k im ” , 
z e tk n ą łe m  się w  czasie o & u p a c ji w  
W a rs za w ie  — w s p o m in a  L eon  c h a u -  
stow . P a m ię ta m  go do sk o na le . B y ł  
szc zu p ły , z w y s o k im  czo łem , ły s a ­
w y , bard zo  s y m p a ty c z n y . Z  f iz jo n o ­
m ii p rz y p o m in a ł N ie m c a . J a k  się 
o d p o w ie d n io  u b ra ł to  tru d n o  go b y ­
ło  o d ró żn i ■ od  o b y w a te li  I I I  Rzeszy. 
Z re s z tą  je g o  sposób b y c ia  m ia ł w  
sobie  coś z n ie m ie c k ie g o . Z osta ło  
m u  to  c h y b a  po  s tu d ia c h , k tó re  
p rze d  w o jn ą  o d b y w a ł w  B e rlin ie . 
Z n a ł p e r fe k t  ję z y k  n ie m ie c k i i  m e n ­
ta ln o ś ć N ie m c ó w . T o  m u  po m ac a ło  
d o trze ć  ta m  gdzie  żad e n  In n y  P o ­
la k  n ie  m ia ł szans.

— „ T y s z k ę ”  w  zasadzie  m ia ł  za 
za d a n ie  p e n e tro w a ć  p o r ty , p o czą w ­
szy od  K o e n ig s b e rg u  p o p rzez

G d a ńs k , G d y n ię , p o te m  S zczec in , aż  
do  L u b e k i. T o  b y ł o d c in e k  „ T y s z k e -  
go”  i  on  w  ty m  re jo n ie  b u szow ał. 
Z b ie r a ł in fo rm a c je  o K rie g s m a rin e  
lo tn ic tw ie  m o rs k im , o w s z y s tk im  co 
m ia ło  z w ią z e k  z  m o rze m , z s iłą  
z b ro jn ą  N ie m ie c  n a m o rzu . Z res ztą  
ro z k a z  b y ł ta k i:  n a le ży  p e n e tro w a ć  
b ro n ie  m o rs k ie  i  b ro n ie  lo tn ic z e  w  
ty m  re jo n ie . T o  b y ło  g łó w n e  za d a ­
n ie  g ru p y  „ B a łt y k ” . D z ię k i tem u  
tra f io n o  n a V -1  i  V -2  n a  w y s p ie  
U zn a m .

— „ T y s z k ę " , g d y  w y je ż d ż a ł do 
S zc zec ina to  k o n ta k to w a ł się z ja ­
k im ś  P o la k ie m . W ie m , że to  b y ł 
d łu g o le tn i m ie s zk a n ie c  S zczecina  
z w ią z a n y  p rze d  w o jn ą  z o rg a n iza c ją  
p o lo n ijn a . P a m ię ta m , że m ia ł pseu­
d o n im  „ A to le k ” . O n  u d z ie la ł Tys z- 
k e m u  in fo r m a c ji  d o ty c zą c y c h  lo k a ­
l iz a c j i  w  p o rc ie  je d n o s te k  K rie g s ­
m a r in e , zw łaszcza ło d z i p o d w o d ­
n y c h . T u . a j ,  gdzie  je s t  te ra z  fa b ry ­
k a  d ź w ig ó w  b u d o w la n y c h , zn a jd o ­
w a ła  s ię  baza re m o n to w a  ło d z i po d ­
w o d n y c h .

— Je ś li c h o d z i o P o lic e , to  w ła ś ­
c iw ie  w p a d ły  n a m  one p rz y p a d k o ­
w o  K ie d a  za p a d ła  d e c y z ja  w y s ła ­
n ia  T ys zke g o  do S zc zec in a  w  sp ra ­
w ie  P o lic  to  p a m ię ta m , że m usia ł 
o n  przejść p ew ne  p rze s zk o le n ie . Je ­
c h a ł ja k o  in ż y n ie r  z o rg a n iz a c ji n ie ­
m ie c k ie j T O D T , bo ta k ie  d o k u m e n ­
ty  m u  d o s ta rc zy łe m . Poza ty m  oczy­
w iś c ie  o d p o w ie d n i m u n d u r. Tys zkę  
m u s ia ł się też zapoznać z d z ia la lnoś  
c ią  o rg a n iz a c ji T O D T  na ty m  t e v -  
n ie . S ło w e m  w szystko  b y ło  t a k  p rz y ­
g o to w a n e  że b y  n ie  w p a d ł. J a k o  k u ­
r ie r  e s k o rto w a łe m  go do  g ra n ic y  
J e ch a ł po  c y w iln e m u , za K u tn e m  
p rz e b ie ra ł się w  m u n d u r  i  je c h a ł 
d a le j.

— K ie d y  d o s ta łe m  w iadom ość  
przez  łą c z n ik a , k t ó r y  p ra c o w a ł na  
te re n ie  N ie m ie c , że w ra c a  — w ita ­
łe m  go n a g ra n ic y . T y m  łą c z n ik ie m  
o i le  d o b rze  p a m ię ta m  b y ł n ie ja k i 
S ło m iń s k t, p o m o c n ik  m a s zy n is ty  k o ­
le jo w e g o . O n , ja k  w ie m , u t r z y m y ­
w a ł s ta ły  k o n ta k t  o rg a n iz a c y jn y  
m ię d z y  G e n e ra ln ą  G u b e rn ią  i  R ze­
szą. Je d n o cze śn ie  b y ł z w ią z a n y  z 
„ G ry fe m  P o m o rs k im ” . P rz e w o z ił 
k o lp o r ta ż  b ib u łę , b ro ń ...

W  następnym odcinku: Kontak­
ty, pseudonimy, nazwiska...

Andrzej ANDROCHOWICZ

P rz e k ła d :  Iz a b e la  D em b s ka  
T y t u ł  o ry g in a łu :  „W as  it  M u rd e r? ”
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— Bardzo prawdopodobne, proszę pani.
— Jestem przekonana, że tak!
— A zastrzeliwszy chłopca zainscenizował wszystko 

tak, żeby wyglądało to na wypadek? — dokończył 
Guthrie.

— Tak jest.
— Czy podał pani szczegółowo, ja k  to zrobił?
— A więc przede wszystkim  zd ją ł z rę k i chłopca 

zegarek i  zaniósł go na najwyższą p latform ę.
— Rozumiem. 1 co dalej?
— Dalej? Och, to naprawdę zbyt straszne... zszedł 

na dół do basenu i  uderzył chłopca w  głowę, chociaż 
on już nie żył.

— Czy m ów ił pani czym uderzył chłopca?
_  M e  _  powiedziała jakby  zaskoczona i  zdziw io­

na — a może nawet i  powiedział, ale już nie pam ię­
tam. To tak trudno zapamiętać te wszystkie okrop­
ności...

— No, oczywiście. I  może to nie takie ważne, jeżeli 
wiadomo, że na pewno uderzył go w  głowę. A  po 
tym  wszystkim, ja k  sądzę, w ró c ił do domu i  położył 
się spać?

— Nie B y ł strasznie podniecony i  chciał się trochę 
przejść dla uspokojenia. M ó j mąż może zaświadczyć 
ponieważ się spotkali. M ój mąż także przechadzał się 
przed snem.

— Tak. O tym  słyszeliśmy już z innego źródła — 
pow iedział w zamyśleniu G uthrie , a potem dodał: — 
A  teraz, proszę pani, skoro pani tak dobrze znała
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L ambourne, może zechciałaby nam pani coś więcej
0 n im  powiedzieć, jako o człowieku.

Zgodziła się na to skw apliw ie, ja k  gdyby iDolała 
przejść do m n ie j okropnego tematu.

— Norm aln ie, proszę pana, był to czarujący czło­
w iek. Jeden z najinte ligentn ie jszych i  najbardzie j 
czarujących mężczyzn jak ich  spotkałam. Został bardzo 
ciężko doświadczony na w o jn ie  i  odtąd zaczęły się 
kłopoty. M iew ał szalone bóle głowy, czasem nacho­
dz iły  go ciężkie depresje. Kiedyś m ów ił m i, że nie 
wie czy w  ciągu ostatnich dziesięciu la t m ógłby się 
doliczyć tuzina szczęśliwych chw il, a jeś li tak, to 
wszystkie te chw ile  związane są z m oją osobą. A  k ie ­
dy tak m ów ił, było m i go strasznie żal. N ie m ia ł 
w  A n g lii żadnych krewnych, a n ie łatw o zdobywał so­
bie przyjaźń obcych — m ia ł trochę za ostry język. Nie 
był także specjalnie popularny wśród wychowanków
1 nauczycieli — ciężko przychodziło m u udzielanie 
le kc ji, ale to by ł jedyny m ożliw y sposób zarobkowa­
nia D oktor Roseveare p rzy jaźn ił się z n im  i  dobrze 
go rozum iał, p rzyna jm nie j tak sądzę. Potem coś się 
pow ik ła ło  z jego sercem i  lekarze uprzedzili go, że 
może w  każdej c h w ili umrzeć naglą śmiercią. Chyba 
się panowie nie dziw ią, że się nad n im  szczerze lito ­
wałam.

— Nie, absolutnie nie. D ziw iłbym  się, gdyby było 
inaczej — zapewniał ją  G uthrie. — No, no, niech pa­
n i nie rozpacza — dodał, widząc że zaczyna płakać 
— Uważam, że pani zrobiła  absolutnie wszystko, co
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mogła i bardzo mądrze zrobiła  pani przychodząc
z tym  do mnie.

Pani E lling ton jednak nie przestawała płakać, a G u­
th rie  wsta ł z fo te la i  pochy lił się nad nią, dotykając  
łagodnie ramienia.

— No, a teraz już nie będziemy pani d łużej męczyć 
Jeżeli m usiałbym  jeszcze panią później trudzić, jak im iś  
dodatkow ym i pytaniam i, to mam nadzieję, że nie weź­
mie m i pani tego za złe, chociaż nie przypuszczam, że­
by to było potrzebne... Pani zeznanie zdaje się całko­
w icie wyjaśniać tę bardzo tragiczną i  godną pożało­
wania aferę. O jedno ty lko  chciałbym  panią prosić: 
a m ianowicie żeby pani nikom u nie opowiadała tego, 
co od pani usłyszeliśmy.

— Oczywiście — przyrzekła
— A może już pani komuś o tym  m ówiła?
— Nie Nawet mężowi. On by nie zrozum iał z ja ­

kiego powodu pan Lambourne m ia ł do m nie takie  
zaufanie .

— Rozumiem. A  więc proszę pamiętać — nikomu 
ani słówka. Tymczasem do zobaczenia i  jeszcze raz 
dziękuję.

Uśmiechnęła się ze sm utkiem  kiedy o tw iera ł przed 
nią d rzw i i  wym knęła się z pokoju. „W ym knęła”  — 
było w łaściw ym  określeniem, jak ie  nasunęło się Re- 
vellow i. W yglądała ja k  jakieś dzik ie  zw ierzątko, k tó ­
re zostało schwytane i  wsadzone do k la tk i, a teraz za 
uprzejm ym  zezwoleniem dozorcy, wypuszczono je na 
wolność.

(c.d.ftv}
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Decydują punkty, bramki lub baraż

W najbliższą niedzielą

Bolidy na autostradzie
22 BM . N A  TZW . TO RZE M A G N O L II po raz trzec i będzie- Szczeciński AP  będzie rep re - 

m y gościć najlepszych k ie row ców  w yścigow ych k ra ju . S po t- zentowany przez Józefa G utm a- 
ka ją  się oni na rozgryw ane j w  Szczecinie I I  E lim in a c ji Samo- chera startującego w  ka tegorii 
chodowych W yścigowych M istrzostw  Po lski, organizowanej C-9, M ieczysława Podkalickiego 
przez A u to m o b ilk lu b  Szczeciński i  PZM ot. P ro tek to ra t honoro- na PF-126 oraz na jbardz ie j do- 
w y  nad tą  im prezą o b ją ł w o jew oda szczeciński — Jerzy K uczyń- świadczonego i  mającego n a j-  
ski. w ięce j sukcesów — drugie m ie j­

sce w  ubiegłorocznej e lim in a c ji 
DO b iu ra  organizacyjnego na - w  Szczecinie — Bohdana W a lk - 

de&zło b lisko  130 zgłoszeń za- noWskiego na PF 125-1500. 
w odn ików , w  tym  25 z NRD. In fo rm u je m y, że w  siedzibie 
E kipa naszych sąsiadów zza A u tom ob ilk lubu  Szczecińskiego 
O dry  będzie bardzo silna. W y - (ai. P iastów 20, te l. 344-03) moż- 
s la rczy w ym ien ić  ubiegłorocz- na otrzym ać szczegółowe in fo r -  
nego zwycięzcę w  ka tego rii C-9 macje  oraz nabyć b ile ty  i p ro - 
W. K ruga , w  klasie 22 W. Lo - gj-amy zawodów. (DK!
tha ra  na Skodzie S-120 czy o jca _ ..................................................... .....  ..

Przypominamy
regulamin

D A W N O  n ie  b y ło  ju ż  t a k  s k o m - czas sę d z ia  z a rz ą d z i d o g ry w k ę  2 X l5  
p lik o W a n e j s y tu a c j i  w  d o ln y c h  r e -  m in u t .  J e ż e li i  ona n ie  p rz y n ie s ie  
jo n a c h  ta b e l i  I  l ig i  p iłk a r s k ie j  ja k  ro z s trz y g n ię c ia  w te d y  o w s z y s tk im  
w  o b e c n y c h  ro z g ry w k a c h  P ię ć  o -  z a d e c y d u ją  r z u ty  k a rn e ,  
s ta tn ic h  zes p o łó w  e k s tra k la s y , w  O c z y w iś c ie  re g u la m in  te n  z n a jd u -  
ty m  r ó w n ie ż  szc zec iń s ka  P o g o ń  je  ró w n ie ż  p e łn e  zas to s o w a n ie  do  
z g ro m a d z iło  po 24 p u n k ty  i  o  I I  l ig i .  N a le ż y  je d n a k  p a m ię ta ć , że 
w s z y s tk im  z a d e c y d u je  o s ta tn ia  k o -  z k a ż d e j g ru p y  d ru g ie g o  f ro n tu  spa 
l e jk a  s p o tk a ń  o ra z . .. r e g u la m in . A  d a ją  po  t r z y  ze s p o ły . N a to m ia s t  
te n  je s t  n ie c o  s k o m p lik o w a n y  i  p o je d y n e k  b a ra ż o w y  d e c y d u je  ró w -  
o b s ze rn y . A b y  u ła tw ić  n as zy m  C z y -  n ie ż  o a w a n s ie  do  e k s tra k la s y , je -  
t e ln ik o m  .g d y b a n ie ”  n rz e d  o s ta tn i-  ż e l i  p ie rw s z e  i  d ru g ie  m ie js c e  z a j -  
m i m e c z a m i i  o cene w y d a rz e ń  oo  m ą d ru ż y n y  z tą  s a m ą  ilo ś c ią  p u n -  
p i łk a r s k ie i  ś ro d z ie , p rz y p o m in a m y  k tó w . (łus) 
p a ra g ra fy  7 i  8 t r a k tu ją c e  o s n ra -

Debiut Pelego
P E L E  d o tr z y m a ł s ło w a . P odczas  

sw ego  d e b iu tu  w  d ru ż y n ie  a m e r y ­
k a ń s k ie j „ N e w  Y o r k  C osm os’* s trz e ­
l i ł  b ra m k ę . P o d c zas  to w a rz y s k ie g o  
m e c zu  „C osm os”  — „ D a lla s  T o r ­
n a d o ”  n a  n o w o jo rs k im  s ta d io n ie  
z n a jd o w a ło  się  16 tys . w id z ó w . —  
M il io n y  s y m p a ty k ó w  fu tb o lu  o b se r­
w o w a ło  za  p o ś re d n ic tw e m  T V  p o ­
w r ó t  n a  b o is k o  b ra z y l i js k ie j  „ c z a r  
n e j  p e r ły ’*.

M e c z  z a k o ń c z y ł się  re m is e m  2:2, 
do p r z e r w y  p ro w a d z i ła  je d e n a s tk a  
z  T e k s a s u  2:0. W  57 m in . P e le  p o ­
d a ł p iłk ę  S h p ig le ro w i i  te n  p o p ra ­
w i ł  r e z u l ta t  n a  1:2. W  67 m in . po  
r z u c ie  ro ż n y m  P e le  g ło w ą  z d o b y ł  
w y ró w n a n ie . F a c h o w c y  tw ie r d z ą  
i ż  P e le  g ra  „ n a  70 p ro c . s w e j n o r ­
m a ln e j f o r m y ” .

S ta l M ie lec
tr iu m fa to re m  

„Ligi Stadionów”
P R Z E D O S T A T N IA  k o le jk a  sp o t­

k a ń  o m is tr z o s tw o  e k s t ra k la s y  p i ł ­
k a rs k ie j w y ło n iła  z w y c ię z c ę  k o n ­
k u rs u  P A P . „E x p re s s u  W ie c zo rn e , 
g o ”  i  P Z P N  n a  n a jle p s z ą  o rg a n iz a ­
c ję  1 p u b lic zn o ś ć  s p o tk a ń  I  l ig i  -  
„ L ig i  S ta d io n ó w ” . Z o s ta ł n im  k lu b  
S ta l M ie le c , p o w ta rz a ją c  s w ó j s u k ­
ces z  u b ie g łe g o  s e zo n u . T r iu m f  
m ie lc z a n  b y ł b e z d y s k u s y jn y . O d  po ­
c z ą tk u  r o z g r y w e k  ju r o r z y  l ig i  s ta ­
d io n ó w  b a rd z o  w y s o k o  o c e n ia l i  po  
r z ą d e k  n a  m ie le c k im  s ta d io n ie  i 
z a c h o w a n ie  ta m te js z e j p u b lic z n o ś c i. 
W  e fe k c ie  S ta l z d o b y ła  441 p k t .  i  
w y p r z e d z iła  o 10 p k t .  w a rs z a w s k ą  
G w a rd ię , a  o 11 p k t .  t r iu m f a t o r a  
p ie rw s z e j e d y c j i  „ L ig i  S ta d io n ó w ”  —  
L e c h a  P o zn a ń . C z o ło w e  lo k a t y  ty c h  
d r u ż y n  są ju ż  n ie  za g ro żo n e . O s ta t­
n ia  k o le jk a  m o że  p rz y n ie ś ć  z m ia ­
n y  t y lk o  n a d a ls z y c h  m ie js c a c h  w  
t a b e l i .  Z n a n y  ju ż  je s t  ró w n ie ż  
o u ts id e r  „ L ig i  S ta d io n ó w ” . O s ta tn ie  
m ie js c e  z a jm ie  p r a w ie  n a  p e w n o  
m is tr z  P o ls k i R u c h  C h o rz ó w , a 
f a k t  te n  je s t  b a rd zo  w y m o w n y .  
P o g o ń  S zc ze c in  z a jm u je  p rz e d o s ta t ­
n ie  m ie js c e . G r a tu lu ją c  m ie le c k ie j  
S t a l i  w a r to  p o d k re ś lić , że  n o ty  w  
„ L id z e  S ta d io n ó w ”  b y ły  w  m ija ­
ją c y m  se zo n ie  w y żs ze  n iż  w  la ta c h  
u b ie g ły c h . Ś w ia d c z y  to  o p o p ra ­
w ie  a tm o s fe ry  n a  p iłk a r s k ic h  s ta ­
d io n a c h .

Półfinaliści la 
Pucharu Europy

P O  S O B O T N IO -N IE D Z IE L N E J  
w s tę p n e j r u n d z ie  le k k o a t le ty c z n e g o  
p u c h a ru  E u r o p y  ( w  A te n a c h , L i z ­
b o n ie , M a d r y c ie  i  O s ijk u )  z n a n i są 
ju ż  w s zy s c y  p ó łf in a liś c i t e j  im p r e ­
z y .

P ó łf in a ły  m ą żc zy zn  o d b ę d ą  s ię  w  
d n ia c h  11—13 lip c a  w  L o n d y n ie ,  
L ip s k u  1 T u r y n ie .  P o ls c y  le k k o ­
a t le c i w y s tą p ią  w  L o n d y n ie  w r a z  
z d ru ż y n a m i W . B r y t a n i i ,  S z w e c ji ,  
Z S R R , H is z p a n ii i  B u łg a r i i .  W  
L ip s k u  s p o tk a ją  się re p r e z e n ta n c i  
F in la n d i i ,  F r a n c j i ,  N R D , J u g o s ła ­
w i i ,  S z w a jc a r i i  i  G r e c j i  a w  T u ­
r y n ie  — C ze c h o s ło w a c ji, R F N , W ę ­
g ie r , W ło c h , B e lg i i  i  R u m u n ii .

L E K K O A T L E T K I  r o z e g ra ją  p ó ł 
f in a ł  12 lip c a  w  L u d e n s c h e d it  (R F N )  
i  13.7. w  B u d a p e s zc ie  i S o f i i .  P o l­
k i  w y s tą p ią  w  R F N  w r a z  z  zespo­
ła m i F in la n d i i ,  R F N , W ło c h , D a n ł i  
i  C z e c h o s ło w a c ji. W  B u d a p e s zc ie  
s p o tk a ją  się  d r u ż y n y  F r a n c j i ,  W ę ­
g ie r , R u m u n ii ,  Z S R R , A u s t r i i  i 
B e lg i i  a w  S o f i i  — B u łg a r i i ,  N R D .  
W . B r y t a n i i ,  H o la n d i i ,  J u g o s ła w ii i  
S z w e c iL

w a c h  d e g ra d a c ji  d o  n iżs ze i  lig i .
P A R A G R A F  7. O  m ie js c u  w  t a ­

b e l i  d e c y d u je  ilo ś ć  p u n k tó w  zd o ­
b y ta  w  c a ły c h  r o z g ry w k a c h , a w  
ra z ie  ró w n e j ic h  ilo ś c i:

a )  le p sza ró ż n ic a  b ra m e k , a  w  
w y p a d k u  ró w n e j je j  ilo ś c i —

b) w ię k s z a  ilo ś ć  z d o b y ty c h  p u n ­
k tó w  w  s p o tk a n ia c h  d r u ż y n  z a in te ­
re s o w a n y c h . a  w  ra z ie  r ó w n e j je j  
ilo ś c i —

c) le p s za  ró ż n ic a  b r a m e k  w  s p o t­
k a n ia c h  b e zp o ś re d n ic h , a  w  ra z ie  
j e j  ró w n o ś c i —

d ) le p s z y  s to s u n e k  b r a m e k  z  ca ­
ły c h  r o z g ry w e k .

W  s k ró c ie  m o żn a  p o w ie d z ie ć , że 
p a r a g r a f  7 m a  za s to s o w a n ie  je ś li  
w  re jo n ie  z a g ro ż o n y m  d e g ra d a c ja , z 
je d n a k o w ą  Ilo ś c ią  p u n k tó w  z n a j­
d u ją  się t r z y  lu b  w ię c e j zespo łów . 
N a to m ia s t  je ś li  je d n a k o w y m  k o n ­
te m  p u n k to w y m  le g ity m u ją  się  
d w ie  d ru ż y n y , w ó w c za s , b e z  w z g lę ­
d u  n a  ró ż n ic ę  b r a m e k  i  b ila n s  b e z ­
p o ś re d n ic h  s p o tk a ń , o s p a d k u  je d ­
n e j z d ru ż y n  d e c y d u je  r e z u lta t  po ­
je d y n k u  b a ra ż o w e g o , ro ze g ra n e g o  
n a  n e u t r a ln y m  t e re n ie , w  te r m in ie  
u s ta lo n y m  p rz e z  W L iG .  J e że li s p o t­
k a n ie  b a ra ż o w e  w  re g u la m in o w y m  
czasie  z a k o ń c z y  sie  re m is e m , w ó w -

i  syna M elkusów. W ystąp i ró w ­
nież jedyna kobieta w  szczeciń­
sk ie j e lim inac ji, Helga H e in rich , 
s tartu jąca na „W a rtb u rg u  1000 
RS” . Sym patycy sportu  samo­
chodowego zobaczą także siedem 
specjaln ie przygotow anych T ra ­
bantów .

Również w  po lsk ie j ek ip ie  
w ystąp i „rod z inny  duet”  a m ia ­
now ic ie  Adam  S m oraw ińsk i na 
Porsche C arrera  i jego syn A n ­
d rze j s ta rtu jący  na PF 125-1500. 
Oprócz n ich  w  ka tego rii samo­
chodów tu rystycznych  zgłoszeni 
są B łażej K rupa  i Janusz K i l i -  
jańczyk na R enault G o rd in i-  
1600, L e lio  L a tta r i na A lfa  Ro­
meo 2000 G T V  i  1750 G TA M , a 
także po raz p ierw szy s ta rtu ­
jący w  Szczecinie d rug i W łoch 
„os iad ły ”  w  Polsce Grazaani, 
rów nież na A lfa  2000 G TV. Po 
rocznej p rze rw ie  u jrzym y  m is­
trza  K D L  z 1973 ro ku  A ndrze­
ja  W ojciechowskiego, k tó ry  w y ­
s ta rtu je  na specjaln ie przygoto­
w anym  P o lskim  Fiacie z s iln i­
k iem  od F ia ta  132— 1600. Po raz 
p ierw szy zaprezentują się po­
pu larne m aluchy — PF-126, k tó ­
rych zgłoszono czternaście.

Przedstawiamy mistrza klasy wojewódzkiej

Reorganizacja 
dopiero 

po olimpiadzie
P IŁ K A R Z E  k lasy w o jew ódz­

k ie j zakończyli rozg ryw k i. W 
najb liższą środę odbędzie się 
ostatn ia ko le jka  spotkań ekstra­
k lasy, a w  n iedzie lę zakończy 
m istrzostw a I I  liga. C zyte ln icy 
p y ta ją  nas ja k  będą wyglądać 
ro zg ryw k i w  na jb liższym  sezo­
nie. Otóż na razie w ładze p i łk a r ­
skie n ie p rzew idu ją  żadnych 
zm ian. Szczecińska klasa w o je ­
wódzka obejm ować będzie ta k ­
że d rużyny z tych  m iast, k tó re  
należą ju ż  do in nych  w o je ­
w ództw  (Dębno, Choszczno, B a r 
linek , M yślibórz). Dąb, ja k  w ia ­
domo, walczyć będzie o wejście 
do I I  lig i.  Zm iany nastąpią do­
p ie ro  po o lim p iadzie  i  uw zględ­
niać będą now y podział adm i^ 
lu s tra cy jn y  państwa. W  kołach 
p iłka rsk ich  głośno m ów i się o 
u tw orzen iu  I I I  l ig i,  k tó ra  m ia ­
ła by  charak te r m iędzyw oje­
w ódzkie j. Podobno m a powstać 
6 g rup  I I I  lig i.

Tak  w ięc s taw ką m istrzostw  
sezonu 1975/1976 może być 

, awans do I I  i  I I I  lig i.

Czy Dąb wykorzysta szansą?
J U 2  30 la t  l ic z y  K S  D ą b  w* D ę b -  p o w a l i  je szc ze : S t . C a łk o , H .  d u r ­

n ie  _ te g o ro c z n y  p i łk a r s k i  m is tr z  s k i, R . D o rc z a k , B . M ik o ła jc z y k ,  R ,
k la s y  w o je w ó d z k ie j.  K lu b  p o w s ta ł S zc ze p a ń s k i, R . W itk o w s k i  i  K  
w  1945 ro k u  i  od  sam ego  p o c z ą tk u  R o s a d z iń s k i.
o c z k ie m  w  g ło w ie  b y ła  s e k c ja  p i ł -  — J a k  i od  k ie d y  p rz y g o to w u je -  
k a rs k a  D r u ż y n a  za c zę ła  r o z g r y w k i  c ie  się do  te g o ro c z n e j b a t a l i i  o I I  
od  k l .  . .A ” (w te d y  n a in iż s z e i) . l ig ę  — p y ta m y  t r e n e r a  ze s p o łu  J. 
P o  u z y s k a n iu  a w a n s u  do  l ig i  o k r ę -  O rło w s k ie g o .
g o w e j p i łk a r z e  D ę b u  z a d o m o w ili —  O b s e rw o w a liś m y  o s ta tn i m e cz  
się w  n ie j n a  d o b re . D w u k r o t n ie  Z a s ta lu  w  N o w e j S o li. W ła ś n ie  Z a -  
w  la ta c h  1967/68 i  1970/71 w y s tę p o - s ta l je s t  n as zy m  p ie rw s z y m  r y w a -  
w a li  w  l id z e  m ię d z y w o je w ó d z k ie j,  le m , z k t ó r y m  s p o tk a m y  się w  Z ie -  
O b e c n y  t y t u ł  m is tr z o w s k i je s t  t r z e -  lo n e j G ó rz e  ju ż  25 b m . P ó ź n ie j  
c im  w  h is to r i i  zes p o łu . P o  s tro n ie  p r z y jm u je m y  C z a rn y c h  S łup s k , 
a k ty w ó w  m o żn a  z a lic z y ć  s u k ce sy  w  T rz e c im  n a s zy m  k o n k u re n te m  b ę- 
P u c h a rz e  P o ls k i. B y ło  to  w  ro k u  d z ie  z w y c ię z c a  b a ra ż u : G o p la n ia  
1972. P i łk a r z e  D ę b u  po  z w y c ię -  In o w r o c ła w  —  B łę k it n i  K ie lc e . Od  
s tw ie  n ad  Ś lą s k ie m  W ro c ła w  a w a n -  w c z o ra j p rz e b y w a m y  n a  s p e c ja ln y m  
s o w a li do 1/16 f in a łu .  T a m  o d p a d li z g ru p o w a n iu  w  M o ry n iu . J u t ro  o 
po  p o je d y n k u  z Z a g łę b ie m  S osno- go d z . 11 ro z e g ra m y  w  L a s k u  A r -  
w ie c . M o ż n a  w ię c  p o w ie d z ie ć , że k o ń s k im  k o n t ro ln e  s p o tk a n ie  z A r -  
d ru ż y n a  z D ę b n a  z e tk n ę ła  się  ju ż  k o n ią . B ę d z ie  to  d la  nas p r z y m ia r -  
z „ w ie lk ą  p i łk ą ” . N o , a le  p r z y d a ł-  k a  p rze d  w a lk ą  o d ru g ą  lig ę . 
b y  się aw a n s  do I I  l ig i  -  w z d y c h a -  T Y L E  t r e n e r  m is tr z o w s k ie j d r u z y -  
j ą  s y m p a ty c y  zes p o łu . W te d y , co n y . D o d a jm y  je szc ze , że  p re ze s e m  
ty d z ie ń  p rz e ż y w a lib y ś m y  lig o w e  k lu b u  je s t p . K a z im ie r z  S w ir y d z iu k .  
e m o c je . a  k ie r o w n ik ie m  s e k c ji  p i łk i  n o ż n e j

W  ty m  ro k u  D ą b  z d o b y ł m is tr z o -  i  je d n o c z e ś n ie  k ie r o w n ik ie m  p ie r w -  
s tw o  z p rz e w a g ą  4 p u n k tó w . W  sze j d ru ż y n y  —  p . M a r ia n  Z w o liń -  
w io s e n n e j ru n d z ie  n a  13 s p o tk a ń  s k i. D ą b  p o s ia d a  c z te ry  s e k c je , o - 
o d n ió s ł 12 z w y c ię s tw  i  p o n ió s ł t y l -  p ró c z  p i łk a r s k ie j je szc ze  k o la rs k ą , 
k o  je d n ą  p o ra ż k ę  w  B a r l in k u  ze  te n is a  s to ło w e g o  o ra z  p i ł k i  rę c z n e j.  
S to c zn io w c e m . Z re s z tą  ju ż  od 1963 N a jb a r d z ie j  o c zy w iś c ie  ro z b u d o w a -  
r o k u  d ru ż y n a  n ie  z a jm u je  g o rs ze j n a  je s t  p i łk a rs k a , k t ó r a  l ic z y :  d w ie  
p o z y c ji od p ią te j .  R ó w n ie ż  ju n io -  d ru ż y n y  s e n io ró w  (d ru g i zespó ł w  
r z y  od  10 la t  są w  ś c is łe j c z o łó w - k la s ie  „ A ”  —  6 m ie js c e ), d w ie  d ru -  
ce r o z g ry w e k  I  l ig i .  W  c z y m  t k w i  ż y n y  ju n io ró w  ( I  l ig a  ju n io ró w  -  
s iła  m is trza ?  Z d a n ie m  d z ia ła c z y  d ru g ie  m ie js c e  i  I I  l ig a  ju n io ró w  
k lu b u  —  w  r u t y n ie  o ra z  w y r ó w -  ósm e m ie js c e ) o ra z  c z te ry  zes p o ły  
n a n e j k la s ie  z a w o d n ik ó w . N ie  m a  t r a m p k a r z y ,  
s ła b o  o b s a d zo n y c h  p o z y c ji ,  j a k  i Ja n u sz  Ł U S K A
n ie  po s ia d a  D ą b  w ie lk ic h  „ g w ia z d ' 
M o ż e  n a le ż a ło b y  ch o c ia ż  w y ró ż n ić  
n a jle p s ze g o  S trze lca  — J a n a  S a n e c -  
k ie g o , k t ó r y  w  te g o ro c z n e j e d y c j i  
m is trz o s tw  z d o b y ł 28 b ra m e k ?

T re n e r  zes p o łu  J . O r ło w s k i,  z w ią ­
z a n y  z k lu b e m  od  1950 r o k u  n a j­
p ie r w  ja k o  z a w o d n ik  ( la ta  1950-63), 
a p ó ź n ie j t r e n e r  (1963-75), je s t  p rz e ­
c iw n y  ta k ie m u  p o s ta w ie n iu  » p ra ­
w y .  M is trz o s tw o  je s t suk ce se m  
w s z y s tk ic h . G łó w n ie  je d n a k  p i łk a ­
r z y  z p o d s ta w o w e g o  s k ła d u . A  te n  
p rz e d s ta w ia ł się z  re g u ły  n a s tę p u ­
ją c o :  R . K a lis z  —  J. K o n d r a to w ic z ,  
B . S ta c e w ic z , J . R y b o w s k i, S t . S te l­
m a c h  —  Z b . G ie ru s z y ń s k i, R . S łu -  
g o c k i, R . B u rz y ń s k i —  K . Ż u g a j,  
A . T e r k a ,  J . S a n e c k i. N a jc z ę ś c ie j  
n a  z m ia n y  w c h o d z i l i :  A . S w ir y ­
d z iu k  i  R . 2 m i ja k .  P o n a d to  w y s tę -

Przepraszamy
W  N O T A T C E  p t .  „ K a r y  d la  p i ł ­

k a r z y ” p o d a liś m y , że S e k c ja  P i łk i  
N o ż n e j W F S  u k a r a ła  m . in . z a w o d ­
n ik a  A d r z e ja  K u b ia k a  z  B łę k it ­
n y c h  S ta r g a rd . J a k  s ię  o k a z u je  
A n d r z e j K u b ia k  je s t  z a w o d n ik ie m  
B łę k itn y c h  a le  z  S a rn ik . P r z e p r a ­
s za m y  B łę k itn y c h  ze  S ta r g a rd u .

J a k  nas p o in fo rm o w a ła  S e k c ja  
P i łk i  N o ż n e j W F S , A . K u b ia k  o -  
t r ż y m a ł o s ta tn io  d o d a tk o w ą  k a r ę  
z a  g rę  w  cza sie  za w ie s z e n ia  w  
p ra w a c h  z a w o d n ic z y c h . Ł ą c z n ie  
w ię c  p iłk a r z  te n  z o s ta ł u k a r a n y  

, 6 -m ie s ię c zn ą  d y s k w a l i f ik a c ją .

Lucjan Trela 
ponownie 

na ringu WDS
POD koniec czerwca K S  Sta l 

Stocznia ju ż  po raz d ru g i o r ­
gan izu je z okaz ji D n i Stocz­
niowca m iędzynarodowy tu rn ie j 
bokserski. W  im prezie , k tó ra  
rozegrana zostanie 28 i  29 bm. 
na rin g u  WDS, w ystąp ią  za­
w odn icy BSG Erdoe l Schwedt 
(NRD), T J  V Z K G  Ostrawą 
(CSRS), S ta li Stocznia. Zapew­
n i ł  także sw ój udz ia ł Luc jan  
T re la  (S ta l S ta low a W ola). P. 
Luc jana  og ląda liśm y ostatn io 
podczas w a lk  o nagrodę „G ry fa  
Szczecińskiego” . B y ł to  udany 
występ tego popularnego pięś­
ciarza. T re la  w s ła w ił się poko­
naniem  dwóch znakom itych 
bokserów — M eiera  (NRD) i  
.Wysockiego (ZSRR).

Środa godz. 18

Pogoń -  Górnik 
o wszystko

O D  k i lk u  ju ż  la t  s y m p a ty c y  
p iłk a r s tw a  z  g ro d u  G r y fa  pod  
k o n ie c  se zo n u  b a c z n ie j sooB la- 
d a ja  n a  d ó ł n iż  n a  g ó rę  t a ­
b e li. P o g o ń  b o w ie m  . t r a d y ­
c y jn ie ”  z n a jd u je  sie  w  s tre fie  
z a g ro ż o n e j s p a d k ie m  W  ż a d ­
n y m  je d n a k  sezon ie  s y tu a c ia  
D o rto w c ó w  n ie  b y ła  a ż  t a k  
z ła  ia k  w  t y m  ro k u . D z iś  w y ­
ra ź n ie  w id a ć  że  n a D o zy c ii 
P o g o n i z a c ia ż y ła  o rz e d e  w s zys t  
k im  je s ie ń . S ła b y  s ta r t  w  I  
ru n d z ie  n ie  n a o a w a ł o p ty m iz ­
m e m  C o  p ra w d a  n a  w io s n ę  
p iłk a r z e  z a c z ę li g ra ć  w rę c z  
z n a k o m ic ie  T r w a ło  to  ie d n a k  
k r ó tk o  i t y lk o  czę śc io w o  u d a ­
ło  sie o d ro b ić  s tra ty . D z iś  ze­
spół s zc zec iń s k i n a le ż y  do B ru -  
Dy 5 d ru ż y n  m a ją c y c h  do 24 
p u n k ty  Z  ty c h  w ła ś n ie  zesoo - 
łó w  ju ż  ju t r o  zostana w y ło ­
n io n e  d w ie  d ru ż y n y , k tó re  o - 
p u szc zą  I  lig ę -

S ro d o w y  m ecz b ę d z ie  w ię c  
n a  w a g ę  lig o w e g o  b y tu . W ie ­
m y . że w  zes p o le  p o r to w c ó w  
n rze d  s p o tk a n ie m  z G ó rn ik ie m  
n a s ta o iła  p e łn a  m o b iliz a c ia . że 
z a w o d n ic y  w a lc z y ć  będ ą  ta k .  
ia k  n a j le p ie j  D o tra f ia .

Ś ro d o w y  m e cz . o s ta tn i w  
t y m  se zo n ie , w y w o ła ł du że  
z a in te re s o w a n ie . P rzy p u s zc za ­
m y . że  n a  s ta d io n  n rz y b e d z ie  
k o m p le t  w id z ó w . S p o tk a n ie  
ro z p o c z n ie  sie o godz. 18 —  
p o d o b n ie  ja k  w s z y s tk ie  I - l iE o -  
w e  m e cze  ro z g ry w a n e  w  ty m  
d n iu .

Wakacyjna forma 
kadrowiczów

W  C Z W A R T E K  ra n o  16 w y b r a ń ­
c ó w  t re n e ra  G ó rs k ie g o  o d le c i do  
U S A  n a  to u rn é e  po  A m e r y c e  P ó ł­
n o c n e j. M e c z e  za  o ce an e m  m a ją  
s ta n o w ić  g łó w n y  e ta p  p rz y g o to w a ń  
do  je s ie n n y c h  p o je d y n k ó w  p o ls k ic h  
p i łk a r z y  z H o la n d ią  i W ło c h a m i. 
J a k  g r a l i  w  „ p rz e d e d n iu ”  w y ja z d u  
k a d ro w ic z e ?

S ąd ząc  po p o s ta w ie  w ię k s zo ś c i z 
n ic h , w n io s k o w a ć  m o ż n a , że  w  n ie ­
d z ie lę  m y ś la m i b y l i  ju ż  w  A m e r y ­
ce. W p ły w  n a  ic h  g rę  m ia ła  te ż  
o b a w a  p rz e d  k o n tu z ja m i,  c ze m u  
z re s z tą  t ru d n o  się d z iw ić . G o rz e j 
je d n a k , że u n ie k tó ry c h  re p r e z e n ­
t a n tó w  k r y z y s  fo r m y  t r w a  ju ż  od  
d a w n a . N ie  o d n os i się to  do  b ra m ­
k a r z y . T o m a s z e w s k i i  K a r w e c k i b y ­
l i  w  n ie d z ie lę  s i ln y m i p u n k ta m i  
s w o ic h  zes p o łó w , d e m o n s tru ją c  do ­
b r ą  d y s p o z y c ję . .

Z  o b ro ń c ó w  n a j le p ie j s p is y w a li 
się —  S z y m a n o w s k i i  W a w ro w S k i.  
O b a j g r a ją  ó d  p o c z ą tk u  ru n d y  b a r ­
dzo  d o b rz e  i  b ę d ą  n a  p e w n o  s il­
n y m i p u n k ta m i n as ze j re p r e z e n ta ­
c j i  w  U S A  i  K a n a d z ie . N ic z y m  n a ­
to m ia s t n ie  w y r ó ż n i l i  s ię  c h o rz o -  
w ia n ie  O s ta fiń s k i i  W y ro b e k , n a ­
to m ia s t n a d a l w rę c z  s ła b o  g ra  G o r ­
g o n . M iz e r n ie  w y p a d ł te ż  n ie d z ie l­
n y  w y s tę p  Ż m u d y , k t ó r y  n ie  s ta ­
n o w ił  w ię k s z e j z a p o ry  d la  n a p a s t­
n ik ó w  P o lo n ii .

W z ro s t fo r m y  u ja w n i ł  w  n ie d z ie ­
lę  k r y t y k o w a n y  D e y n a , ch o ć  t y m  
ra z e m  z a b ra k ło  u  je g o  b o k u  C n ii-  
k ie w ic z a . B u la  n ie  im p o n o w a ł,  a le  
te ż  n ie  z a w ió d ł,  m n ie j  w id o c z n y  
n iż  z w y k le  b y ł n a to m ia s t  M a s z c z y k . 
p o d o b n ie  1ak K a s o e rc z a k . k t ó r y  w  
d ru g ie j p o ło w ie  o p u ś c ił b o is k o . N i ­
s k ie  n o ty  o t r z y m a li  n a p a s tn ic y :  
L a to , S z a rm a c h  i  K w ia tk o w s k i.  
D o sy ć  a k t y w n y  b y ł n a to m ia s t  
M a r x .  N ie  s p e łn ił o c z e k iw a ń  P u s z­
k a  r z  z  L e c h ii  G d a ń s k , k t ó r y  n a  
d o d a te k , za d y s k u s je  z s ę d z ią  u k a ­
ra n y  z o s ta ł ż ó łtą  k a r t k ą .

Kom ar -  2 0 ,0 4  m
W  B Y D G O S K IM  m ity n g u  le k k o ­

a t le ty c z n y m  W ła d y s ła w  K o m a r  u -  
z y s k a ł w  p c h n ię c iu  k u lą  r e z u l ta t  
—  20,04 m . W y n ik i  in n y c h  k o n k u ­

r e n c j i  b y ły  p rz e c ię tn e .
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W TOREK,
17 CZERW CA

D ZIŚ :
Lau ry , A do lfa  

JUTRO : 
M arka, E lżb ie ty

POGODA
ZA C H M U R ZE N IE  u m ia r­

kowane, temp. do 20 st. W ia  
t ry  słabe, zachodnie.

D Z IŚ  w  S zc ze c in ie  i  w o je ­
w ó d z tw ie  c iś n ie n ie  w y n o s ić  
b ę d z ie  o k o ło  1010 m il ib a r ó w  
(757,0 m m  H g ). W  c ią g u  d n ia  
stan  s ta ły  c iś n ie n ia .

A m e r y k a ń s k a  f o to g r a f ik a  k o  w  ¿ w ie c ie  d o ro s ły c h .
s to so w an a; P L A C  R Z E P IC H Y T V  ..P o c z ta ” . 23.15 N U R T .
S ta r y  R a tu s z  —  D z ie je  S zc ze c in a  od U W A G A ;  T V  za s trz e g a  sob ie  z m ia -  

................ n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

D O L S K I —  j ..W y s z e d ł z  d o m u ”  g. 
19; W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ O p e ra  za  
t r z y  g rosze”  g. 19: M U Z Y C Z N Y  —  
. .P ię k n a  H e le n a ”  g. 19..

D E L F IN  ( te l. 468-78) — „ C z a ro d z ie j­
sk a  la m p a  A la d y n a ”  g . 9; „D e p s ”  
g. 11. 13. 15.30. 18. 20.15 —  ju g . 1 
15 ( w to r e k  i ś rod a ); K O S M O S  ( te l.  
355-02) — „ D z ie je  g rz e c h u ”  g . 13.30.
18.30. 21 — p o i. 1. 18; ś ro d a : g.
8.30. 11. 13.30. 16. 18.30. 21: B A Ł T Y K  
( te l .  733-35) —  „ P rz y g o d y  R o b in s o ­
n a  C ru z o e ”  g . 10. 12 —  ra d ź . —  
p a n o ra m .;  „ G d z ie  je s t ju b ila t? ”  g. 
14. 16. 18. 20 — w ę g .. 1. 15 (w to r e k  
i  ś ro d a ); C O L O S S E U M  ( te l. 458-18)
—  „ S a fa r i  5000”  g. 13.30. 16. 18.30. 21
—  ja p .;  ś rod a : „ P e p p in o  p o d b ija  
A m e r y k ę ”  g . 9. 11.15. 13.30. 16. 18.15. 
20.30 — w ł.-h is Z p .. 1. 15; P O L O N IA  
( te l .  22-18-34) — „ K r ą ż e k  w  b ra m c e ”  
g. 9.30. 11.30 —  ra d ź ., p a n o ra m .:  
. .Z ło to  d la  z t ic h w a ły c h ”  g. 13.30 — 
ju g ..  p a n o ra m .:  . .Z m ie rz c h  b o g ó w ”  
g. 16.30. 19.30 — w ł. .  1. 18 (w to r e k  
1 ś rod a ); P IO N IE R  ( te l. 475-02) —  
„ M a łp k a ”  g. 10. 17; „ W  d ro d ze  n a  
K a s jo p e je ”  g. 11. 13. 15 — ra d ź ., 
p a n o ra m .;  „ C a fe  po d  M in o g a ”  g. 
18. 20 —  p o i.;  „ F ra n c u s k i łą c z n ik ”  
g. 22 — U S A . 1. 15 ( w to r e k  i  ś rod a ):  
w  środ ę g. 18. 20 .L in ia ”  —  p o i.:  
D E K B Y  —  „ B i l ly  J a c k ”  g . 20.45 — 
U S A . 1. 15: O G R O D O W E  — „ N ie  
m a  m ó c n y ć h ”  g. 20.45 — p o i.:  D D K  
(P o m o rz a n y )  — „ N a d w o łż a ń s k a  op o ­
w ie ś ć ”  g . 16 —  ra d ź .;  „O c h . ja k i  
p a ń  s z a lo n y ”  g. 18. 20 — an g . —  
p a n o ra m .. 1. 15: P R O M IE Ń  —  „ K o ­
b ie ta  z la n c e te m ”  g. i6  18. 20 —  
ra d ź ., p a n o ra m .:  D R U Ż B A  — „ K o ­
c h a n k o w ie  ro k u  p ie rw s z e g o ”  g. 18.

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  —  U n i i  L u b e l­
s k ie j (d y ż u r  o g ó ln y ):  D Y Ż U R  O P A ­
R Z E N IO W Y  —  W o jc ie c h a  7; W E ­
W N Ę T R Z N Y  — G o le c in o ; C H IR .  —  
G o le c in o ; P O Ł O Ż N IC T W O  —  P io ­
t r a  S k a rg i;  N E U R O L O G IA  —  U n i i  
L u b e ls k ie j;  D E R M A T O L O G IA  —  
A rk o ń s k a ;

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  — u l.  W o jc ie c h a  7 —  
g. 19—7; D O R O S Ł Y C H  —  a l. W o j­
ska P o ls k ie g o  72 —  g. 19—7; N A D  
O D R Ą  18 —  g. 15—8: S T O M A T O L O ­
G IC Z N A  — a l. P ia s tó w  1 —  godz. 
20—8.

A P T E K I

N R  47 (d o d a tk o w o  o d t r u t k i  1 t le n )  
—  a l. W y z w o le n ia  11 —  t e l.  422-46; 
N R  52 —  K rz y w o u s te g o  7a —  te l.  
366-73; N R  48 —  L e le w e la  1 —  te l.  
726-24; N R  10 —  S z c z e c in -S to łc z y n ;  
N R  11 —  S z c z e c in -D a b ie .

IN F O R M A C J E

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  —  te l. 425-25 1 
446-46 — g. 7 do  21.

K O L E J O W A :  t e l.  460-21; P o c ią g i  
p rz y je ż d ż a ją c e  —  934; P o c ią g i od ­
je ż d ż a ją c e  —  933.

P U N K T  IN F O R M A C J I  P Ż M  —  te l.  
347-16, 918.

TELEWIZJA

S Z M A R A G D O W E  (Z d r o je )  —  .G rz e ­
szna n a t u r a ”  g. 16. 18. 20 — w ł. . 
1. 15; H U T N IK  (S to lc z y n ) —  .D o k ­
t o r  P o p a u l”  ; g. 18. 20 —  f r . .  1. 15: 
1 M A J  (Ż y d ó w c e )  — „ K ie d y  le g e n ­
d y  u m ie r a ją ”  g 17. 19 —  U S A :  
B A J K A  (P o lic e ) — „ Ś w ia d e k  ko ­
ro n n y ”  g. 17. 19 —  W ł„  1. 18: B IA ­
Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )  —  „W  po­
s z u k iw a n iu  m iło ś c i”  g. 20 — an g .. 
1. 15; Z A T O K A  (N o w e  W a rp n o ) —  
„ R o z ta rg n io n y ”  g. 19 — * f r . : S T O ­
K R O T K A  (Ś m ie rd n ic a )  —  „ W ło c h  
s z u k a  ż o n y ”  g. 19 —  w ł. .  1. 15: 
IN A  (S ta rg a rd )  — „ U lz a n a  —  w ó d z  
A p a c z ó w ”  g . ,  16.30. 18.30. 20.30 —
N R D . p a n o ra m .:  D A R  (S ta rg a rd )  — 
„ D z ie w c z y n a  z  la s k a ”  g . 16. 18. 20 

an g .. 1. 15 — p a n o ra m .:  M E G A ­
W A T  (D o ln a  O d ra )  —  „ T a k a  ła d n a  
d z ie w c z y n a ”  g. 20 — f r „  1. 18; W I ­
S Ł A  (G o le n ió w )  —  „ U c ie c z k a  p rzez  
p u s ty n ie ”  —  f r . .  1. 15; R O B O T N IK  
(P y r z y c e )  —  „ W y b a w ie n ie m  b e d z ie  
ś m ie rć ”  — fr .-  1- 18.

R E P E R T U A R  K IN  —  na p o d s ta w ie  
in f o r m a c j i  W Z)K .

M U Z E U M  —  S ta r o m ły ń s k a  27 —  
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I —  
X V I I  w .;  S ta r e  s re b ra  ze z b io ­
r ó w  w ła s n y c h ;  M a la rs tw o  p o ls k ie ;  
W ła d z tw o  K s ią ż ą t  P o m o rs k ic h  g. 
9— 15; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 —
P o ls k a  n a d  B a łt y k ie m  p rze d  1000 
la t ;  P rz y ro d a  m o rz a : U rz ą d z e ­
n ia  i-  m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  m o r ­
s k ic h ; G o s p o d a rk a  m o rs k a  n a  P o ­
m o rz u ' Z a c h o d n im  1945— 1970: D a w n a  
k u l tu r a  lu d o w a  n a  P o m o rz u  Z a ­
c h o d n im : K u lt u r a  A f r y k i  Z a c h o d ­
n ie j :  Z  d z ie jó w  rz e m io s ła  i  m o n e ty  
n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im :  P rz y ro d a :  
p t a k i ;  S w ia to w it  z W o l in a ;  W y k o ­
p a l is k a  w  B e r l in ie  z a c h o d n im  —  
S p a n d a u  • w  czasach  s ło w ia ń s k ic h  
g. 9— 15; 13 * M U Z  —  p l.  Ż o łn ie rz a  2 
—  m a la r s tw o  W ie s ła w a  M a r k o w ­
s k ie g o ; K A W  —  p l. H o łd u  P r u s k ie -

P R O G R A M  P O L S K I

15.25 P o w ita n ie  p re z y d e n ta  R e p u b li­
k i  F r a n c u s k ie j V a le re g o  G is c a rd a  
d ’E s ta in g . 16.30 D z ie n n ik  T V  (k o l.) .  
16.40 S tu d io  T V .  17.30 S e za m . 18 
K r o n ik a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o . 
18.20 P rz y p o m in a m y , r a d z im y  ( k o l ) .
18.25 R e k la m a  (k o l.) . 18.30 M is te r
e k s p o rtu . 19.20 D o b ra n o c  (k o l.) .  
19.30 D z ie n n ik  T V  (k o l.) .  20.20 F i lm  
f r  „ W ie lk a  m iło ś ć ”  (k o l.) . 21.45
Ś w ia t  i  P o ls k a . 22.30 D z ie n n ik  T V  
(k o l.) . 22.45 S p o rt .

P R O G R A M  I I

17.25 B u d o w la n e  g ig a n ty . 18 Z a g ra ­
n ic z n y  f i lm  d o k u m . (k o l.) . 18.40 D la  
m ło d z ie ż y  „ S z k o ły  p o lic e a ln e ” . 19.20 
D o b ra n o c  (k o l.)  19.30 D z ie n n ik  T V  
(k o l.) .  20 20 T e a t r  Sensac j i  „ K o m p o ­
z y c ja  n a  c z te ry  re c e ”  21.50 „24 go­
d z in y ”  (k o l.) . 22 Z  c y k lu  —  m u ­
z y c zn e  w iz y ty .

Ś r o d a

p r o g r a m  i

6.30 i  7 T V  T e c h n ik u m  R o ln ic z e . 
10 F i lm  f r .  „ W ie lk a  m iło ś ć ”  (k o l.) . 
12.45 i  13.25 T V  T e c h n ik u m  R o ln i­
cze. 14.40 i 15.15 P o li te c h n ik a  T V .  
15.50 N U R T . 16.30 D z ie n n ik  T V  
(k o l.) .  16.40 P ro g ra m  m u z y c z n y  (k o ­
lo r ) .  17.10 In fo r m a c je , to w a r y , p ro ­
p o z y c je . 17.20 L o s o w a n ie  M a łe g o  
L o tk a . 17.30 N o w e la  ra d ź . .Z ie m ia  
k s ię ż n ic z k i L u ś k i” . 18.30 K r o n ik a  
P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o . 18.40 „ P o l­
sk a  —  k o n to  75”  19.20 D o b ra n o c
(k o l.) . 19.30 D z ie n n ik  T V .  20.20 K I F  
„ T e n  n a j le p s z y ” . 22.05 S p o r t . 23.05 
D z ie n n ik  T V  (k o l.) .

P R O G R A M  I I

17.55 J . f ra n c u s k i . 18.25 L u d z ie  n a u ­
k i .  18.55 .D o p ó k i ż y ją  la s y ” . 19.20 
D o b ra n o c  (k o l.) . 19.30 D z ie n n ik  T V .  
20.20 „ P o ls k ie  m is c e lla n e a  m u z y c z ­
n e ”  (k o l.) .  20.50 T r io  fo r te p ia n o w e .  
21.10 .24 g o d z in y "  (k o l.) . 21.20 D z ie c -

14.35 G im n a s ty k a . 14.45 S ta d io n . 
15.30 J . ro s y js k i. 16 J . a n g ie ls k i.
16.25 P ro g ra m  ro z ry w k o w y . 17 P e ­
d a g o d zy  — p ed a g o g o m . 17.25 W ia ­
d o m o śc i. 17.30 E k s p re s  T V .  18 G im ­
n a s ty k a . 18.10 In f o r m a c je  d la  n a u ­
c z y c ie li . 18.35 T e le r e k la m a . 18.50 P o ­
z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j. 19 T y  i 
t w ó j  o g ró d . 19.25 P ro g n o z a  p o g od y , 
k r o n ik a . 20 F i lm  T V  „ B ie d n y  bo­
g a c z” . 20.55 „ H is to r ie  k tó re  tw o rz ą  
h is to r ie ” . 21.25 K r o n ik a . 21.40 O d ­
w ie d z in y  w  s tu d io . 22.20 W ia d o m o ­
ści.

Ś r o d a

7.45 G im n a s ty k a . 7.55 J . a n g ie ls k i.
8.25 K r o n ik a . 9 F i lm  T V  „ B ie d n y  
bo g ac z” . 9.55 „ H is to r ie , k tó re  t w o ­
rz ą  h is to r ie ” . 10.25 O d w ie d z in y  w  
s tu d io . 11.05 W ia d o m o ś c i. 14.25 
G im n a s ty k a . 14.35 „ B y ć  d o b ry m  fa ­
c h o w c e m ”  15.15 P ro g ra m  d la  szk ó ł. 
16.40 W ia d o m o ś c i. 16.45 F ilm  ra dź. 
„ P o ż e g n a n ie  z G u ls a ry m ” . 18.05 „ Z a ­
w o d y  ju t r a ”  18.45 P ro g n o z a  pogo­
d y  p o z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j. 19 
S p o tk a n ie  w  B e r l in ie . 19.30 K r o n i­
k a . 20 „S za n sa  d la  w ę g la ? ” . 20.35 
P ro g ra m  d la  c ie k a w y c h . 22.05 K ro ­
n ik a . 22.20 K o ło b rz e g  74. 23 W ia d o ­
m ośc i.

P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I:  15. 16. 18. 19. 20. 21. 
22 23 0 01
15.05 L is ty  z P o ls k i. 15.10 M e lo d ie  
z n a d  W is ły  i S e k w a n y . 15.25 T ra n s ­
m is ja  u ro c zy s te g o  p o w ita n ia  p re z y ­
d e n ta  R e p u b l ik i  F ra n c u s k ie j V a le -  
re g o  G is c a rd a  d ’E s ta in g . 16.11 
P rz e b o je  P a ry ż a . 16.30 A k tu a ln o ś c i  
k u l tu r a ln e .  16.35 M e lo d ie  z  K r a ju  
R a d . 17 R a d io k u r ie r .  17.20 R y tm o -  
stop. 17.40 R a d io  R o m a  p re z e n tu ­
je .  18.25 N ie  t y lk o  d la  k ie ro w c ó w . 
18.30 P rz e b o je  sp rze d  la t .  19.15 
G w ia z d y  p o ls k ic h  es tra d  20.05 
N U R T . 20.25 In te rs e rw is . 21.05 R a ­
d io w y  p o ra d n ik  ję z y k o w y . 21.20 
K o n c e r t  m u z y k i  p o w a ż n e j. 22.30 
Z n a s z - l i  te n  głos? 23.05 K o re s p o n ­
d e n c ja  z  z a g ra n ic y . 23.10 J a m  
Session . 0.06— 5.00 P ro g ra m  n o cn y  z 
K a to w ic .

P R O G R A M  I I

W IA D O M O Ś C I:  18.30. 21.30. 23.30:
S E R W IS  R Y B A C K I:  18.25. 0.01.

15 R a d io fe r ie .  16 U rz ą d z a n ie  Z ie m i.
16.15 „ T r y b u n a  W y b rz e ż a ” . 16.45 Z e  
ś w ia to w e j e s tra d y . 17 P A W . 17.15 
..N a sze  s p ra w y ” . 17.25 S zc zec iń sk ie  
p o p o łu d n ie . 18.40 „ D ro g i p o z n a n ia ”  
19— 21.30 S zc ze c in  U K F .  19 S y m fo ­
n ia  D -d u r .  19 15 J . a n g ie ls k i. 19.30 
M a g a z y n  U te ra c k o -m u z y c z n y . 20.20 
Z  c y k lu  W ie c z o rn e  ro d a k ó w  ro z ­
m o w y ” . 21 K w a d ra n s  m u z y c z n y  K . 
S tro m e n g e -a  21.15 O  ty m  w a r to  
p o s łu c h ać . 21.55 „ G d y  n ie  m a  ic h  
w  d o m u ” . 22.10 U tw o r y  T . B a ir d a
22.20 R a d io w y  ty g o d n ik  k u l tu r a ln y  
23 Ś w ie c k a  m u z y k a  p rz e ło m u  X I I I  
i  X I V  w ie k u .  23.35 C o  s łyc h ać  w  
św ięc ie ?  23.40 U tw o r y  J . H a y d n a .

P R O G R A M  I I I

15.30 „ S p a c e r w  p rz e s trz e n i”  15.45 
S ta r e  i  n o w e  p rz e b o je  M . K o te rb -  
s k ie j.  16.10 M  M a z u r  i  sm y c zk i
16.20 R o z w a ż a n ia  o m u z y c e  w s p ó ł­
cze s n e j. 16.45 N as z  r o k  75. 17.05 „W  
p o s z u k iw a n iu  s tra co n eg o  czasu” .
17.15 K ie r m a s z  p ły t .  17.40 Z  ob u  
s tro n  k a m e ry . 18 M u z y k o b ra m e .
18.30 P o l i ty k a  d la  w s z y s tk ic h . 18.45 
B lu es  w c z o ra j i  dziś . 19.15 K s ią ż k a  
ty g o d n ia . 19.35 M u z y c z n a  poczta  
U K F  20 G a w ę d a  „ M a r ia  M a g d a le ­
n a ” . 20.10 „ Z  h is to r i i  czarnego  
B ro a d w a y ’u ”  20.40 J . n ie m ie c k i.  
20.55 M u z y c z n e  p r e m ie r y  21.40 N a  
pob oc zu  w ie lk ie j  p o l i t y k i  21.50 O p e ­
ra  ty g o d n ia . 22 F a k ty  d n ia . 22.08 
G w ia z d a  s ie d m iu  w ie c z o ró w . 22.15
.N o ce  i d n ie ”  22.45 B a lla d y  s ta ro ­

fra n c u s k ie  23 C h w ila  p o e z ji . 23.05 
C o lle g iu m  m u s ic u m

W o je w ó d z k ie

P rz e d s ię b io rs tw o

H a n d lu  A r t y k u ła m i

P a p ie r n ic z y m i

i  S p o r to w y m i

w  S z c z e c i n i e

u l. C h m ie le w s k ie g o  
20

z a w ia d a m ia , że

uległ zmianie 
numer centrali 
telefonicznej 
na 82-00-91

P o zo s ta łe  n u m e ry  te  
le fo n ó w  n ie  u le g a ją  

z m ia n ie .

Pralnia
bielizny

p rz y  u l.  P ru s a  la

d la  je d n o s te k  u spo ­
łe c z n io n y c h  i  osób 

p ry w a tn y c h .

T E L .  704-19.

S K R A D Z IO N O  ra c h u n ­
k i  n r  003216— 18 R ze ­
m ie ś ln ic z e j S p ó łd z ie ln i  
Z a o p a trz e n ia  i  Z b y tu  
„ B u d o m e ta l”  z w a rs z ta  
tu  ś lu s a rs k ie g o  -  
c h a ł K a c zo c h a , 
W s z y s tk ic h  S w . 7.

8934-G
S K R A D Z IO N O  p rze p u s t  
k ę  p o r to w ą  n r  10348 
n a  n a z w is k o  J a n ia n  
Im p e ro w ic z . 8930-G
Z G U B IO N O  b i le t  w o l­
n e j ja z d y  M P K  n a  n a z  
w is k o  Z b ig n ie w  K o g u t .

8925-G
Z G U B IO N O  le g ity m a c je  
s tu d e n c k ą  P A M  n r  8557 
n a  n a z w is k o  E u g e n iu s z  
K u lp a . 8905-G
9 C Z E R W C A  n a  s k rz y ­
ż o w a n iu  u l. J a g ie llo ń ­
s k ie j a l . P ia s tó w  zg u ­
b io n o  p a m ią tk o w ą
s r e b rn ą  b ra n s o le tk ą .  
U c zc iw e g o  z n a la z c ą  w y  
n a g ro d zą . W ia d o m o ś ć :  
T r a u g u t ta  71. 9774-G
1 2 ' C Z E R W C A  o ko ło  
godz. 22 p r z y  u lic y  
J a g ie llo ń s k ie j zg u b io n o  
z ło ty  k o lc z y k . Z w r o t  za  
w y s o k ą  n a g ro d ą , te l.  
457-30. 9856-G
P O M O R S K A  A K A D E ­
M IA  M E D Y C Z N A  u n ie ­
w a ż n ia  le g ity m a c je  n r  
154 w y s ta w io n ą  n a  n a ­
z w is k o  Z o f ia  Ł u c z a k .

8870-G
Z G U B IO N O  le g ity m a c ją  
s łu żb o w ą  W y ż s z e j S zk o ­
ł y  P e d a g o g ic z n e j w  
S zc ze c in ie  n a n a z w is k o  
M a r ia  C z e re p a n ia k .

Z  g łębokim  żalem  zaw iadam iam y, 
że 9 czerwca 1975 r. zm arła  nasza 

d ługo le tn ia  pracownica 
M A R IA  P T A S IN S K A  

Rodzinie Z m arłe j 
w y razy  głębokiego współczucia 

składają :
pracow n icy W ojewódzkiego 

U n iw e rsy te tu  Robotniczego ZMS 
w  Szczecinie.

Z D Z IS ŁA W O W I LU B IĘ JE W S K IE M U

w yrazy  szczerego współczucia 
z pow oda śm ierci M A T K I 

składają :
D yrekc ja , Rada Zakładow a 

oraz w spółpracow nicy 
z CTW  PO „P rom o r” -Szczecin.

Koleżance
K R Y S T Y N IE  P IE T R U S K IE J 

w yrazy  głębokiego współczucia 
z powodu śm ierci M Ę ŻA

składają :

Rada Pedagogiczna i pracow nicy 
adm in is trac ji.

s ię b io rs tw ie  B u d o w n ic tw a  R o ln ic ze g o  w  P y r z y ­
ca ch  ,u l. D w o rc o w a  23, t e l .  561, D z ia ł  S łu ż b y  
P ra c o w n ic z e j. 2642-K

P rz e d s ię b io rs tw o  T ra n s p o rto w o -S p rz ę to w e  B u ­
d o w n ic tw a  „ T ra n s b u d -S z c z e c in ”  z a t r u d n i  n a ­
ty c h m ia s t  n a s tę p u ją c y c h  p ra c o w n ik ó w :  st. in ­
s p e k to ra  d /s  p .p o ż . w  z a rz ą d z ie  p rz e d s ię b io r­
s tw a  S zc ze c in , k ie r o w n ik a  zes p o łu  m a g a z y n ó w  
w  O d d z ia le  n r  i  _  S zc zec in , st. k o n t ro le ró w  
te c h n ic z n y c h  w  O d d z ia le  n r  1 —  S zc ze c in , s t. 
in s p . d /s  z a o p a trz e n ia  i  g o s p o d a rk i m a te r ia ło ­
w e j w  O d d z ia le  n r  1 — S zc ze c in , s ta rsze g o
d y s p o z y to ra  w  O d d z ia le  n r  2 —  S zc zec in . W a ­
r u n k i  p ra c y  i  p ła c y  do o m ó w ie n ia  w  D z ia le  
Z a t r u d n ie n ia , P ła c  i  S p ra w  O s o b o w y c h  t u t .  
p rz e d s ię b io rs tw a  S zc ze c in , u l. O b o try c k a  14-fo, 
t e l .  22-16-42 w e w n . 18. 2577-K

C u k ro w n ia  „ S z c z e c in ”  w  S zc ze c in ie  u l .  C u k r o ­
w a  65, p r z y jm ie  w  te r m in ie  do d n ia  31 lłp c a  b r . 
zg ło sze n ia  p ra c o w n ik ó w  u m y s ło w y c h  n a  s ta n o ­
w is k a  —  w a g o w y c h , p ro c e n tm is trz ó w  i  p o m o c y  
w a g o w y c h  n a  o k re s  b ie ż ą c e j k a m p a n i i  —  n a  
te re n ie  re jo n ó w :  S zc ze c in , C h o jn a , M y ś lib ó rz , 
B a r l in e k ,  M ie s z k o w ic e  i  B a n ie . P o d a n ie  w ra z  
ze szc ze g ó ło w y m  ż y c io ry s e m  k ie ro w a ć  p o d  w /w  
a d re s e m . W a r u n k i  p ra c y  ł  p ła c y  zg o d n ie  z  U Z P  
w  p rz e m y ś le  c u k ro w n ic z y m . 2606-K

19-G

P o li te c h n ik a  S zc zec iń sk a  z a t ru d n i k w e s to ra , 
g łó w n e g o  k s ię g o w e g o , w y m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  
w y ższe  i  o d p o w ie d n ia  p r a k t y k a .  W a r u n k i  p r a ­
cy  i  p ła c y  do  o m ó w ie n ia  n a  m ie js c u . In f o r m a ­
c j i  u d z ie la  D z ia ł  K a d r  P S  S zc ze c in , a l . P ia s tó w  
17. te l. 439-20. 2607-K ,

S z p ita l W o je w ó d z k i w  S zc ze c in ie , u l. A r k o ń ­
sk a  4, z a t r u d n i z a r a z :  re fe re n ta  te c h n ic zn e g o / 
d /s  re m o n tó w , k u c h a rz y , p o m o ce  k u c h e n n e ,)  
p ra c z k ę , h y d r a u l ik a ,  ś lu s a rz y , p a la c z y , m a g a z y ­
n ie ra . W y m a g a n e  s k ie ro w a n ie  z W y d z ia łu  Z a ­
t ru d n ie n ia . B liż s z y c h  in f o r m a c j i  u d z ie la  d z ia ł 
s łu ż b y  p ra c o w n ic z e j tu t .  s z p ita la , te l. 712-41 
w . 133. 2520-K

Z a rz ą d  P o r tu  S zc zec in  — B a z a  T a b o ru  P ły w a ­
ją c e g o  p r z y jm ie  do  p ra c y  5 m a s z y n is tó w  o k r ę ­
to w y c h . W y m a g a n e  k w a l i f i k a c je :  d y p lo m  m a ­
s z y n is ty  o k rę to w e g o  I I  k la s y , w ie k  do  35 la t  
o ra z  I  k a te g o r ia  z d ro w ia . W a r u n k i  p ra c y  i  p ła ­
c y  do  o m ó w ie n ia  w  S e k c ji  O s o bo w ej B a z y  T a ­
b o ru  P ły w a ją c e g o  —  Z P S  S zc zec in , u l.  L u d o ­
w a  16, te l. 308-258. 2381-K

Z a rz ą d  P o r tu  S zc zec in  w z y w a  do  p ra c y  w s zy s t­
k ic h  ro b o tn ik ó w  r e z e r w y  p o r to w e j z m ia n y  I I  
i  m  o d  d n ia  16 c z e rw c a  b r . z m . I I ,  do  d n ia  
21 c z e rw c a  b r .  z m ia n y  n i  w łą c z n ie . W  z m ia n ie  
tr z e c ie j o b o w ią z u je  godz. 14. R o b o tn ic y  g ru p y  
, ,B “  w in n i  zg ła sza ć  się w  z m ia n a c h  u m o w n y c h , 
g ru p y  „ C *  w  z m ia n ie  I n .  1640-K

L O K A L E
M IE S Z K A N IE  2 -p o tko jo - 
w e  z  w y g o d a m i, o łą c z  
n e j p o w ie rz c h n i 78 m  
k w . , . z a m ie n ię  n a  M -4  
lu b  M -3 . W ia d o m o ś ć :  
J a g ie llo ń s k a  1/6, po go­
d z in ie  16. 8939-G
M IE S Z K A N IE  3 p o k o ­
je  z  n o w e g o  b u d o w ­
n ic tw a , z a m ie n ię  n a  2 
p o k o je  i  k a w a le r k ę  z  
w y g o d a m i, t e l .  22-89-91.

8926-G
3.5 P O K O J U  z  w s z e l­
k im i  w y g o d a m i, p ie ce  
a k u m u la c y jn e  z a m ie n ię  
n a  M -3  i  M -2  w z g lę d ­
n ie  k a w a le r k ę . T e le fo n  
467-45. 8934-G
2 P O K O J E , k u c h n ia , ła  
z ie n k a , c .o ., z a m ie n ię  
n a  ró w n o rz ę d n e  lu b  2 
k a w a le r k i .  G ro d z k a  18/3.

8919 -G
S U P E R K O M F O R T O W E
M -4  w  c e n tr u m  S zc ze ­
c in a  z a m ie n ię  n a  p o ­
d o b n e  w  P o z n a n iu ,  
S zc ze c in , t e l .  448-59.

8917-G

M Ł O D E  m a łż e ń s tw o  za  
o p ie k u je  s ię  m ie s z k a ­
n ie m  n a  o k re s  od  1— 2 
la t .  O f e r t y  B iu ro  O g ło ­
szeń S zc ze c in  8906.

2 P O K O J E  z  k u c h n ią , 
z a m ie n ię  n a 3 p o k o je  
lu b  d w a  m ie s z k a n ia  2- 
D o k o jo w e  —  z a m ie n ię  
n a m ie s z k a n ie  3— 4-d o -  
k o io w e . W ia d o m o ś ć : t e ­
le fo n  22-17-61. d o  godz. 
19. 9925-G
M A R Y N A R Z  z żoną  
p o s z u k u je  p o k o ju  z 
k u c h n ią  n a o k re s  2 la t .  
O f e r t y  B iu r o  O g ło s zeń  
S zc zec in  9056.
2 P O K O J E  i  k u c h n ię  
z a m ie n ię  n a  d o m e k  je d  
n o ro d z in n y  w  D ą b iu  
lu b  Z d ro ja c h . S zc ze c in , 
a l .  W y z w o le n ia  83/12.

9683-G
Z G U B Y

Z G U B IO N O  le g ity m a c ję  
s tu d e n c k ą  P S  n r  12037 
n a  n a z w is k o  J e rz y  
W ró b e l.  8886-G

PRZETARG
R e jo n  E k s p lo a ta c j i D ró g  P u b lic z n y c h  w  S zcze­
c in ie  og łasza p rz e ta rg  n ie o g ra n ic z o n y  n a  w y ­
k o n a n ie  ro b ó t in s ta la c y jn y c h , c .o ., w o d .-k a n .  
w  b u d y n k u  s o c ja ln y m  w  S t . C z a rn o w ie . B l iż ­
sze szc zeg ó ły  o d n o ś n ie  w y m ie n io n y c h  ro b ó t  
m o ż n a  u z y s k a ć  w  d z ia le  te c h n ic z n y m  od  godz. 
7— 15, te le fo n  62-448. D o  u d z ia łu  w  p rz e ta rg u  
z a p ra s z a m y  In s ty tu c je  p a ń s tw o w e , s p ó łd z ie lc ze  
i  p ry w a tn e . O f e r t y  s k ła d a ć  w  z a la k o w a n y c h  
k o p e r ta c h . Z a s trz e g a m y  so b ie  p ra w o  d o w o ln e ­
go w y b o r u  o fe re n ta  lu b  u n ie w a ż n ie n ie  p r z e ta r ­
gu  bez p o d a n ia  p rz y c z y n . O tw a rc ie  o f e r t  n a ­
s tą p i w  b iu rz e  r e jo n u  po  14 d n ia c h  od  d a ty  
u k a z a n ia  się o g ło sze n ia . • 2608-K

PRACOW NICY P O S ZU K IW A N I
D y r e k c ja  S z k o ły  P rz y z a k ła d o w e j P rz e d s ię b io r ­
s tw a  B u d o w n ic tw a  R o ln ic ze g o  w  P y rz y c a c h , u l. 
S ło w a c k ie g o  1, te l. 590, z a t ru d n i z  d n ie m  1 w rz e  
ś n ią  b r  in ż y n ie ra  n a  s ta n o w is k o  n a u c z y c ie la  
p rz e d m io tó w  z a w o d o w y c h , k ie r u n e k  b u d o w la n y  
o ra z  w y c h o w a w c ę  in te rn a tu  z  „u m ie ję tn o śc ią  
p ro w a d z e n ia  z a ję ć  s p o r to w y c h  z  u w a g i n a  m o ż ­
liw o ś ć  d o d a tk o w e g o  z a t ru d n ie n ia  w  c h a ra k te rz e  
n a u c z y c ie la  w f .  W a r u n k i  m ie s z k a n io w e  i  p łac  
do  o m ó w ie n ia  n a  m ie js c u  w  s z k o le  lu b  P rz e d -

K o m b in a t  B u d o w n ic tw a  O g ó ln e go  n r  1 w  S zcze­
c in ie  z a t r u d n i z a r a z :  m u r a r z y , c ie ś li, m o n te ró w  
k o n s tr u k c j i  ż e lb e to w y c h , z b r o ja r z y , b e to n ia r z y ,  
m o n te ró w  w o d .-k a n .,  ro b o tn ik ó w  n ie w y k w a l i f i ­
k o w a n y c h . W y n a g ro d z e n ie  z g o d n ie  z U k ła d e m  
Z b io ro w y m  P r a c y  w  B u d o w n ic tw ie  z  d n ia  
23.12.1974 ' r .  P ra c o w n ik o m  z a m ie js c o w y m  (m ę ż ­
c z y ź n i)  z a p e w n ia m y  o d p ła tn ie  z a k w a te ro w a n ie  i  
w v ż v w ie n ie  W y m a g a n e  je s t  s k ie ro w a n ie  z  W y ­
d z ia łu  Z a t ru d n ie n ia  U rz ę d u  M ie js k ie g o  w  S zc ze­
c in ie . Z g ło s z e n ia  p r z y jm u je  K B O  n r  1 w  S zc ze­
c in ie  a l. B o h . W a rs z a w y  34/35, p o k ó j 211 te l. 
890-21 w e w n . 200. 2098-K

Z a k ła d y  N a p ra w c z e  S p rz ę tu  M e d y c z n e g o  w  
S zc ze c in ie  a l. Je d n o śc i N a ro d o w e j 44 z a t ru d n ią  
e le k tro m e c h a n ik ó w , w y k s z ta łc e n ie  m in im u m  z a ­
sa d n ic ze  za w o d o w e , o ra z  s p a w a c za  e le k try c z n o -  
g a zo w e g o  p o  za s a d n ic z e j za w o d o w e j lu b  z  u p ra ­
w n ie n ia m i m is tr z o w s k im i. 2643-K

P rz e d s ię b io rs tw o  B u d o w n ic tw a  W o d n o - Iń ż y n ie -  
rv jn e g o  „ H y d r o b u d o w a - l l ‘‘ w  S zc ze c in ie , u l .  L u ­
d o w a  22, z a t ru d n i n a s tę p u ją c y c h  p ra c o w n ik ó w :  
c ie ś li, z b ro ja rz y , m a s z y n is tó w  k a f a r a .  p a lo w y c h ,  
b e to n ia r z y , o p e ra to ró w  s p rz ę tu  c ię ż k ie g o  b u d o ­
w la n e g o , in ż y n ie ró w  w z g lę d n ie  te c h n ik ó w  n a  
s ta n o w is k a  k ie r o w n ik ó w  b u d ó w  i  m a js tró w ,  
s p e c ja lis tę  d /s  o rg a n iz a c j i. in s p e k to ra  gosp . 
m a t. K a n d y d a to m  p ro p o n u je m y  p o d w y ż s z e n ie  
k w a l i f i k a c j i  n a  k u rs a c h  s p e c ja lis ty c z n y c h . Z g ło ­
sze n ia  n a le ż y  k ie ro w a ć  nod a d re s e m : S zc zec in , 
u l. L u d o w a  22, t e l .  22-64-71—74 o ra z  Z a k ła d  S o rz e -  
t o w o -T ra n s o o r to w y , S zc ze c in , u l .  N a d  O d rą  
64/66. t e l .  477-86. 2644-K

„ K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I"  — D Z IE N N IK  R O B O T N IC Z E J  S P O Ł D Z  W Y D A W N IC Z E J  „ P R A S A  -  K S IĄ Ż K A  _  R U C H ” W Y D A W C A :  S zc ze c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  
w  S zc ze c in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  70-550 S zc zec in  p l H o łd u  P ru s k ie g o  8, s k r y tk a  p o c z to w a  70-952. R E D A G U J E  K O L E G IU M  T E L E F O N Y -  c e n tr a la  430-21; se k re -  
t a r ia t  re d . n a c z e ln y  457-41; s e k r e ta rz  r e d a k c ji  467-21; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 ( w e w n  83); d z ia ł m ie js k i 462-35. d z ia ł m o rs k i 427-77 d z ia ł s p o r to w y  379-50: d z ia ł łącznośc i 
z c z y te ln ik a m i 450-21. B iu ro  O g ło s zeń  394-34; re d  p o ra n n a  (po g o d z  .6 ) 224-028. 224-250 d a le k o p is y  224-018 P re n u m e ra tę  n a k r a i  o r z y im u ja  u rz ę d y  n o c z to jw e , lis ton o s ze  o - ” » 
o d d z ia ły  < n e ie g ą tu ry  „ R u c h ” N r  In d e k s b  35029/39034 D ru k ;  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G r a f ic z n e  H -3
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Ponad 14 tysięcy
k@ loraist©w

w  S z c z e c i n i e
SZCZECIN  — ja k  się okazu­

je  — jest sporym  ośrodkiem  k o ­
lo n ijn ym . Co roku, w okresie 
w a kacyjnym , gościmy k ilkanaś­
cie tysięcy dzieci, k tó re  — z re­
gu ły  — przyjeżdżają tu  ze wsi. 
W  tym  ro ku  wypoczywać bę­
dzie w  grodzie G ry fa  14 200 
dzieci. K o lon ie  i pó łko lon ie  zor­
ganizowane zostały w 56 m ie j­
sk ich  placówkach. (zdań)

N otatn ik szczeciński
■  E K S P O Z Y C J A  m a te r ia łó w  h y -  

d r o iz o la c y jn y c h  p ro d u k o w a n y c h  
p rz e z  C e n t r a ln y  O ś ro d e k  B a d a w ­
c z o -R o z w o jo w y  P rz e m y s łu  Iz o la c j i  
B u d o w la n e j w  P ru s z k o w ie  o tw a r ta  
zo s ta ła  w  M ię d z y z a k ła d o w y m  K lu ­
b ie  T e c h n ik i  i  R a c jo n a liz a c ji  B u ­
d o w n ic tw a  p r z y  O /P Z IT B  p r z y  a l. 
W o js k a  P o ls k ie g o  99. W y s ta w a  
c z y n n a  b ę d z ie  do  28 b m . w  godz. 
o d  10 do  19.

■  O D C Z Y T  n a  te m a t  „ P r o je k ­
t o w a n ie  i  ro z b u d o w a  C e n tru m
S zc ze c in a ”  w y g ło s i m g r  in ż . a rc h . 
W ito ld  J a rz y n k a  d z iś , 17 b m . o go ­
d z in ie  18 w  s ie d z ib ie  P o ls k ie g o  
Z w ią z k u  In ż y n ie r ó w  i  T e c h n ik ó w  
B u d o w n ic tw a  (a d re s  —  ja k  w y ż e j) .

OTO dw ie  (jedna pon iże j) z trzech w iz ji nowoczesnego ryn ku  
turzyńskiego, przedstawione przez m łodych szczecińskich a rch i­
tektów . Jest to  w id o k  targow iska od s trony w y lo tu  u l. K rzyw o ­
ustego.

,Kurier“ na al. Wojska Polskiego

Lucynka i Paulinka 
coraz bliżej klientów

B Ę D Ą C  o s ta tn io  w  Z a k ła d z ie  R e m o n to w o -B u d o w la n y m  W S S  „ S p o ­
łe m ’’ w  S ta r g a rd z ie  S z c z e c iń s k im , z w ró c il iś m y  sie z p ro ś b ą  o in f o r -  
P acie .  Ja k  w  t e j  c h w il i  w y g lą d a  r e a liz a c ja  z a m ie rz e ń  k ie r o w n ic tw a  
i  z a ło g i, d o ty c zą c a  b u d o w y  n o w e g o  o b ie k tu  h a n d lo w e g o  W S S  „ S p o łe m ”
—  „ L u c y n k a  i P a u lin k a ’ 1, p rz y  a l. W o js k a  P o ls k ie g o  w  S zc ze c in ie , in ­
te re s u je  nas ta  s p ra w a  i z teg o  ró w n ie ż  w z g lę d u  że  „ K u r ie r ”  p o d ją ł  
s ,e —  ja k  w ia d o m o  f u n k c j i  p ilo ta  w s z y s tk ic h  ro b ó t  p ro w a d z o n y c h  
p r z y  w s p o m n ia n e j u lic y .
—  N ie  z a p o m in a m y  o ty m  — p a d a  c ia w  d u ż y m  w y b o rz e  o ra z  g a la n -  

o d p o w ie d z . C a ła  n as za  z a ło g a , ja k  t e r ię .  U ru c h o m im y  t u t a j  ta k ż e  
tez  w y ró ż n ia ją c e  s ie  w  p rz e d s ię b io r -  p u n k t  k r a w ie c k i,  w  k t ó r y m  b ę d z ie  
s tw ie  b ry g a d y  m o n ta ż o w e  B o le s la -  sie d o k o n y w a ło  ró żn e g o  ro d z a ju  
w  a S u s zc ze w ic za  i  R y s za rd a  Z a -  d ro b n y c h  p o p ra w e k .
w a d z k ie g o  o ra z  b ry g a d y  m u ra rs k ie  
F ra n c is z k a  B o łd a k a . M a r ia n a  B a -  
n a s z k ie w ic z a  j H e n r y k a  K u r p iń s k ie ­
go d o k ła d a ją  s ta rań ', ab y  m im o  
tru d n o ś c i n a  p la c u  b u d o w y  c a łk o ­
w ic ie  p o z b a w io n y m  z a p le c z a , ja k  
n a jp r ę d z e j u p o ra ć  się  z ta  n ie ty p o ­
w a  b u d o w ą . D ą ż y m y  do tego . a b y  
b u d y n e k  „ L u c y h k i  j P a u i in k i”  
p rz e k a z a ć  h a n d lo w c o m  n a jp ó ź n ie j w  
lis to p a d z ie  b r .

Z a p y ta liś m y  z k o le i d y r e k to r a  d /s  
h a n d lo w y c h  W S S  ..S p o łe m ”  w  Szcze  
c in ie  H e n r y k a  D o m a ń s k ie g o , k ie d y  
w o b ec  te g o  k l ie n c i,  a z w ła s zc za  p a ­
n ie  m o g ą  o c z e k iw a ć  u d o s tę p n ie n ia  
im  a t r a k c y jn e g o  —  ja k  o c z e k u ją  —  
ź ró d ła  z a k u p ó w  i  co ta m  z n a jd ą  
d la  s ieb ie .

—  J e ż e li w y k o n a w c a  is to tn ie  d o -

Nim ruszy wielka przebudowa 

pl. Żołnierza

„Wykopki”
telekom unikacyjne

t r z y m a  za p o w ia d a n e g o  te r m in u , to  
i m y  o c zy w iś c ie  p rz y s p ie s z y m y  p ra ­
ce z w ią z a n e  z w y p o s a ż e n ie m  p la ­
c ó w k i i p rz e k a ż e m y  ia  n ie  8 m a rc a
—  ja k  to  p la n o w a liś m y  p ie rw o tn ie
—  le c z  pod k o n ie c  s ty c z n ia  lu b  w  
p ie rw s z y c h  d n ia c h  lu te g o  1976 r. 
O d p o w ia d a ją c  n a  d ru g ie  p y ta n ie , to  
p r o je k t u je m y  u rz ą d z e n ie ;  w  p a r te ­
r o w e j  częśc i b u d y n k u  s to is k  s p rze ­
d a ją c y c h  a r t y k u ły  d z ie w ia rs k ie  b ie ­
l iz n ę  i a r t y k u ły  k o s m e ty c z n e . W y ­
g o s p o d a ru je m y  ró w n ie ż  p o m ie szc ze ­
n ia  n a  p u n k t  k o s m e ty c z n y . N a  
p ię tr z e  z n a jd a  p a n ie  u b io ry  i  o k r y -

Młodzież szkół ponadpodstawowych kończy naukę

Fot. Z. Jodkow ski

Szansa dla Turzy na

STUDENCI ZAPROJEKTOWALI 
TARGOWISKO

T U R Z Y N  — to nazwa k tó rą  w ie lu  z nas w ym aw ia  z 
pew nym  niesm akiem . Ten fragm en t m iasta o sw oistym  „ fo l­
k lo rze ”  z pogranicza m iasta i  w iosk i (ze w sze lk im i m anka­
m entam i takiego „m a ria żu ” ) n iezbyt chętnie pokazujem y 
gościom i  tu rystom . Brudno tu , n ie ch lu jn ie  i  nieestetycznie. 
A le  cóż, to przecież targ... A  w ięc —  zło konieczne.

C O K O LW IE K  by  jednak nie 
powiedzieć o cen tra lnym  szcze­
c iń sk im  targow isku , jedno nie 
ulega w ą tp liw ości. Jest to  ob iekt 
n iezw yk le  potrzebny, wręcz n ie­
zbędny. I  w łaśnie ze względu na 
fu n k c je  ja k ie  pe łn i, loka lizac ja  
na sk ra ju  śródmieścia, przy 
ru c h liw y m  węźle k o m u n ika cy j­
nym , z dogodnym  dojazdem 
różnym i środkam i lo ko m o c ji — 
jest tra fna .

Czy jednak w  tak  ekspono­
w anym  m iejscu, obok ru ch liw e ­
go skrzyżowania ważnych m ie j­
skich tras m usi stać bezładna 
ko lon ia  odrażających bud i 
straganów? Ozy targow isko m u ­
si n ieodłącznie ko ja rzyć  się z 
brudem , bałaganem i  brzydotą?

P rzeciw ko ta k ie j w łaśnie t ra ­
d ycy jne j w iz ji targu w ys tą p ili 
zdecydowanie m łodzi szczeciń­
scy arch itekc i. N ie słowem , lecz 
od razu — konkre tnym  p ro je k ­
tem. D w a j studenci W ydzia łu  
A rc h ite k tu ry  P o lite ch n ik i Szcze­
c iń sk ie j: Roman P irga i Roman 
Z ie liń s k i sporządzili w  B iurze 
P ro je k tó w  B udow n ic tw a  W ie jr

Odpowiadamy

W  spraw ie  
cen truskawek
W E  W C Z O R A J S Z Y M  „ K u r ie r z e ”  

z a m ie ś c iliś m y  in fo rm a c ję " , iż  od po  
n ie d z ia ik u , 16 b m . o b o w ią z u je  je d ­
n o lita  ce n a  n a  t r u s k a w k i  — 25 z ł 
z a  k g . T u ż  po  u k a z a n iu  się g a z e ­
t y  w  k io s k a c h  ro z d z w o n ił się  r e ­
d a k c y jn y  te le fo n . D o p y ty w a n o  się, 
d la c ze g o  w  n ie k tó ry c h  p la c ó w k a c h  
h a n d lo w y c h  s p rz e d a w a n e  są te  o w o  
ce po 30 z ł.

S p ra w ę  w y ja ś n i l iś m y  w  W S O P . 
J a k  się o k a z a ło , w c z o ra j s p ó łd z ie l­
n ia  o t r z y m a ła , z u p e łn ie  n ie o c z e k i­
w a n ie , p a r t ię  t r u s k a w e k  p rz e z n a ­
c z o n y c h  n a  e k s p o r t . P o n ie w a ż  b y ły  
o n e  w  s zc ze g ó ln ie  d o b ry m  g a tu n ­
k u  — u s ta lo n o  n a n ie  ce n ę  o 5 z l 
w y ż s z ą . w  t e j  s y tu a c j i  s k le p y ,  
k t ó r e  d y s p o n o w a ły  t r u s k a w k a m i  
e x t r a  s p rz e d a w a ły  je  po  30 z ł, zaś  
p la c ó w k i,  k tó r e  o t r z y m a ły  t r u s ­
k a w k i  I  k la s y  —  po  u ję te j  w  c«>n- 
n ik u  c e n ie  25 z ł .  (zd a ń )

skiego nowoczesną koncepcję 
tu rzyńskiego ry n k u  (jest to  ich 
praca dyplom owa, w ykonana 
pod k ie ru n k ie m  m gra inż. arch. 
A ndrze ja  Korzeniow skiego). P ro ­
pozycja zaw iera aż trz y  w ersje  
zagospodarowania tu rzyńskiego 
rynku .

S z c z e g ó ln ie  d w ie  z ty c h  w iz j i ,  p ro -  
n o n u ją c e  z a s a d n ic zo  ró żn e , a l te r ­
n a ty w n e  — le c z  je d n a k o w o  in t e r e ­
s u ją c e  i  k o m p o z y c y jn ie  p rz e jr z y s te  
ro z w ią z a n ia  — z w ra c a ja  u w a g ę . N a  
ie d n e i z  m a k ie t  w id z im y  ro z ­

le g ły , le k k i  i p rz e ź r o c z y s ty  d a c h  
p r z y k r y w a ją c y  c a ły  n ie m a l  p la c  
t a r g o w y , a pod n im  — zespó ł s t r a ­
g a n ó w  i k io s k ó w  N a  d r u g ie j —  
z g ra b n y , d łu g i p a w ilo n  u s łu g o w y  
o k a la  s z e ro k im  lu k ie m  r y n k o w y  
p la c , w e w n ą t r z  zaś w id a ć  ro z lo k o ­
w a n e  rz ę d a m i „ w  u l ic z k i”  ła d n e  
s tra g a n y  i  k io s k i N ą  k a ż d e j z m a ­
k ie t  od s tro n y  to ró w  k o le jo w y c h  
w id n ie je  ro z le g ły , d o b rze  p o m yś la n y -  
b a r k in g  d la  a u t  i  w o z ó w  k o n n y c h  z  
p r z y t y k a ją c y m  d o ń  m a g a z y n e m  p ro ­
d u k tó w  ro ln y c h . K a ż d a  z w e rs j i  
p r o je k tu  p r z e w id u je  lic z n e  p u n k t y  
u s łu g o w e  i  g a s tro n o m ic z n e  o ra z  to ­
a le t y  p u b lic z n e . W s z ę d z ie  w y ­
o d rę b n io n o  fu n k c jo n a ln ie  d w ie  s tre ­
f y  s p rz e d a ż y : s p o ż y w c z o -ro ln a  o ra z  
p rz e m y s ło w ą .

J e d n a  z w e r s j i  p r o je k t u  (ta  z d łu ­
g im  p a w ilo n e m  u s łu g o w y m ) p ro p o ­

n u j e  c ie k a w e  o g ro d ze n ie  ta rg o w is ­
k a  —  fo są. D ru g ą  — e s te ty c z n y  
ch o ć t r a d y c y jn y  p a r k a n ik .  w  k a ż ­
da z p rz y s z ło ś c io w y c h  w iz j i  n o w e ­
go T u r z y n a  w k o m p o n o w a n o  s u p e r­
sa m . z a d b a n o  te ż  o z ie le ń  i  m a ła  
a r c h it e k tu r ę  r y n k u .  P la c  m a  b y ć  
p e łe n  d rz e w  i k r z e w ó w , a s a m a  n a ­
w ie rz c h n ia  ta rg o w is k a  — o o k r y t r  
t a f la  a s fa ltu .

— K o n c e p c ja  n as zyc h  s tu d e n tó w  
u w z g lę d n ia  re a ln e  m o ż liw o ś c i szcze- 
c :ń s k 'c h  p rz e d s ię b io rs tw  — m ó w i  
m<rr in ż . a rc h . A n d r z e i  K o r z e n io w ­
s k i. —  W s z y s tk ie  o b ie k ty  n a  p r z y ­
s z ły m  ta rg o w y m  p la c u  m a ja  b y ć  
b o w ie m  z m o n to w a n e  z e le m e n tó w  
p r e fa b r y k o w a n y c h , p o w ta rz a ln y c h ,  
k tó r e  m o ż n a  b e z  t ru d u  w y k o n a ć  w  
m ie js c o w e j f a b ry c e  d o m ó w  —  d o - 
c zą w s zy  od D a w ilo n ó w  aż no  s tra ­
g a n y . K o n c e p c ie  (w s z y s tk ie  t r z y  j e j  
w e rs je  do w y b o r u )  p rz e d s ta w il iś m y  
w  u b . p ią te k  D y r e k c j i  In w e s ty c ji  
M ie js k ic h  w  S z c z e c in ie . G d y  t v lk o  
w v b ó r  zo s ta n ie  d o k o n a n y , n a ty c h ­
m ia s t p rz y s tę p u ię m y  do  o p ra c o w a ­
n ia  d o k u m e n ta c ji .  J e j  s p o rz ą d z a n ie  
ni®  p o tr w a  d łu ż e j n iż  n a re  m ie s ię ­
c y . R es zta  n a le że ć  ju ż  b ę d z ie  do  
w y k o n a w c ó w .. .

KO NCEPCJE m łodych a rch i­
tektów , k tó rzy  w  swej pracy 
dyp lom ow ej w z ię li na w a rsz ta t,

konk re tny  problem  naszego m unikacyjnego. Jednocześnie z 
miasta, opracowano na zlecenie pracam i drogow ym i można bę- 
Urzędu M iejskiego. Zb liża  się dzie w ięc wybudować, ta rgow is- 
przecież te rm in  w ie lk ie j prze- ko z prawdziwego zdarzenia, 
budowy turzyńskiego węzła ko - (ław.)

A może wakacyjne kluby?
M IN Ę Ł Y  M A T U R Y ; skończył się ro k  szkolny w  szkołach 

podstawowych, nadal jednak toczą się zajęcia w  placówkach 
szko ln ic tw a ponadpodstawowego. S tarsi uczniow ie rozpoczną 
w akacje 21 czerwca.
CO po ostatn im  dzwonku? kam i o rgan izu jącym i ciekawe, 

Oczywiście część uczniów  w y- cieszące się zainteresowaniem  
jędzie na obozy lu b  wczasy, im prezy, 
n iem n ie j w  trakc ie  2,5 miesięcz­
nych w a ka c ji m łodzieży pozo- Naszym zdaniem można by 
stającej w  mieście nie propo- uruchom ić w  2— 3 szkołach 
nuje się a trakcyjnego progra- średnich p u n k ty  typ u  k lu bow e­
m u wypoczynkowego. W spó ło r- go (z m uzyką, z czasopismami 
ganizatorzy a k c ji le tn ie j k ie ru -  z opieką dobrego organizatora 
ją  uwagę przede wszystkim  na zajęć sportowych i np. rowero- 
dzieci młodsze, potrzebujące o - wych wycieczek za miasto). Do- 
pieki. D latego też szkoły pod- tychczas bow iem  starsza m ło - 
stawowe, m im o w a kac ji, k ip ią  dzież szkolna podczas w a kac ji 
gwarem, m uzyką, s ta ły się ośrod często się nudzi, ( jf)

O d  k i l k u  d n i  U Z b ieg u  a l .  W y ­
z w o le n ia  i p l. Ż o łn ie rz a  t r w a ją  r o ­
b o ty  z ie m n e . O becność e k ip  ro b o ­
c zy c h . p ra c u ją c y c h  dość ż w a w o , 
s k o ja rz y ła  się w ie lu  lu d z io m  z ro z ­
p o czę c ie m  p rz e b u d o w y  te g o  w a ż n e ­
go. le c z  n a d a i n ie z w y k le  k ło p o t l i­
w e g o  w ę z ła  k o m u n ik a c y jn e g o  m ia ­
sta .

W  is to c ie , ja k  sie d o w ie d z ie liś m y , 
p rz e b ie g a ją  tu  p ra c e  te le k o m u n ik a ­
c y jn e . k tó re  rze c z y w iś c ie  p o p rze d za  
p rz e b u d o w ę  je z d n i w  ty m  p u n k c ie  
m ia s ta . P ra c o w n ic y  R e jo n o w e g o  
K ie r o w n ic tw a  R o b ó t T e le k o m u n i­
k a c y jn y c h  z P o z n a n ia  m o d e rn iz u ją  
t u  c ią g  k a n a l iz a c ji  k a b lo w e j.  P o  
p rz e b u d o w ie  p rz e w o d y  te le k o m u n i­
k a c y jn e  n o b ie g n a  n o w a  tra s a . U r u ­
c h o m ie n ie  je i  n a s tą p i je d n a k  do­
p ie ro  za r o k . g d y  za k o ń c za  sie w ie l ­
k ie  ro b o ty  d ro g o w e .

J a k  p o in fo rm o w a ło  n a s  p rze d s ię ­
b io rs tw o . z a k o ń c z e n ie  o b ec n yc h  
„ w y k o p k ó w ”  te le k o m u n ik a c y jn y c h  
n a s ta n i w  p ie rw s z y c h  d n ia c h  l ip -  
ca . (ł)

Najsmaczniejsza  
z sam owara

P R A W D Z IW I Z N A W C Y  h e rb a ty  
od  d a w n a  p o s z u k iw a li w  S zc ze c in ie  
im p o rto w a n y c h  s a m o w a ró w  e le k tr y ­
c z n y c h  z Z S R R , w  K tó ry c h  p a rzo ­
na h e rb a ta  m a  po n oć  n ie z ró w n a n y  
s m a k . D o ty c h c za s  z a o p a try w a n o  sie  
w  te  p rz y b o ry  do  p a rz e n ia  po  d o ić  
s ło n y c h  ce n ac h  w  k o m is a c h  lu b  
s k le p ie  „ D e s y ” . O s ta tn io , k u  za ­
d o w o le n ia  a m a to ró w  „ c z a ju ”  w  
s k le p a c h  „ A rg e d u ”  p o ja w iły  się. e -  
le k try c z n e  s a m o w a ry  w  ce n ie  1 100 
z ło ty c h ,  (t)

Kronika wypadków
W C Z O R A J  o k o ło  godz. 7.30 u z b ie ­

gu  u l.  K u  S łoń c u  z  a l. P ia s tó w  do­
szło d o  zd e rz e n ia  s a m o ch o d u  . .F ia t”  
n r  r e j .  M T  6345 z „ T r a b a n te m ” n r  
r e j .  M R  3387. J a k  w y n ik a  z in ­
fo r m a c j i  ..d ro g ó w k i” , w in ę  za w y ­
p a d e k  Donosi k ie ro w c a  „ F ia ta ”  F e ­
l ik s  S .. k tó r y  w y m u s ił  D ie rw s z e ń -  
s tw o  p rz e ja z d u . W  w y n a d k u  d o z n a ł 
o b ra ż e ń  k ie ro w c a  „ T r a b a n ta ”  J a n  
W . O d w ie z io n o  go n a  o b s e rw a c je  
do s zp ita la .

W  S Z P IT A L U  w  Z d u n o w ie  p rze ­
b y w a  1 9 -le tn i W ie s ła w  G .. m ie s z k a ­
n ie c  u l. W ie lk ie j ,  u  k tó re g o  le k a ­
rze  s tw ie rd z il i  u s zk o d ze n ie  ś c ię g ien  
r e k i .  J a k  w y n ik a  z  in f o r m a c j i  p o -  
g o to w ia . W ie s ła w  G . z o s ta ł w c zo ­
r a j  w ie c z o re m  o o b ity  w  „ K a s k a ­
d z ie ” .

P A T R O L E  M O  z a t r z y m a ły  m in io ­
n e j d o b y  d w u  a w a n tu r n ik ó w , k tó ­
r z y  za  ro z ró b y  c h u lig a ń s k ie  s ta n a  
w  t r y b ie  p rz y s p ie s z o n y m  p rze d  sa­
d e m . W  m il ic y jn y m  ares zc ie  ocze ­
k u ją  n a ro z p ra w ę :  1 9 - le tn i Z b ig ­
n ie w  W . z R a w y  —  za  D o b ic ie  k o n ­
s u m e n ta  w  k a w ia r n i  „ P la n to w a ”  i  
3 4 -le tn i J e rz y  R .. m ie s z k a n ie c  u l.  
S ik o rs k ie g o  —  za  w y w o ła n ie  a w a n ­
t u r y  w  s k le p ie  O d )

Spotkanie
„Klubu Rh minus“

D Z IŚ  o g o d z . 18 o d b ę d z ie  się k o ­
le jn e  z e b ra n ie  „ K lu b u  R h  m in u s ” , 
o s ta tn ie  p rz e d  w a k a c y jn ą  p rz e r w ą  
w  d z ia ła ln o ś c i te g o  k o ła  P C K . W  
p ro g ra m ie  s p o tk a n ia , k t ó r e  o d b ę­
d z ie  s ię  ja k  z w y k le  w  D o m u  K u l ­
t u r y  S p ó łd z ie ln i M ie s z k a n io w e j  
„ K o le ja r z ”  p r z y  u l.  9 M a ja .  p rz e w i­
d z ia n a  je s t  p o g a d a n k a  n a  te m a ty  
m e d y c z n e  p t. „N ie zg o d n o ś ć  se ro lo ­
g ic z n a  a  k o n f l ik t  R h ”  o ra z  f i lm .

O l


